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Edward Gierek na uroczystości podniesienia bandery

G ó r n y  Ś l ą s k *
I l i  statkiem  PŻN

W C Z O R A J na m /s „G ó rn y  Ś ląsk” , 1 6-tys ięczn iku  zbudow a­
n y m  przez załogę S toczn i S zczec ińsk ie j im . A . W arsk iego  d la  
P o ls k ie j Ż e g lug i M o rs k ie j,  od b y ła  się uroczystość podniesie ­
n ia  bande ry . Na u roczystość p rz y b y ła  do Szczecina delegacja  
spo łeczeństw a G órnego Ś ląska z cz ło nk iem  B iu ra  P o lityczne ­
go, K C  P ZP R  I  sekre ta rzem  K  W  P Z P R  w  K a to w ic a c h , posłem
E d w a rd e m  G IE R K IE M .

W Ś R Ó D  gości z K a to w ic  o- 
bęcna  by ła  ró w n ie ż  m a tka  
ch rzestna  s ta tku , m a łżonka  
E d w a rd a  G ie rk a  —  S ta n is ła w a

S Z C Z E C IŃ S K IE  Z a k ła d y  G a 
s t ro n o m ic z n e  z le c i ły  Z e s p o ło ­
w i  G e n e ra ln e g o  W y k o n a w ­
s tw a  b u d o w ę  n o w e g o  p a w i lo ­
n u  g a s tro m ic z n e g o  t y p u  „ N a  
m y s ló w ” . U s ta lo n o  ju ż  lo ­
k a l iz a c ję ,  z a p e w n io n o  r ó w ­
n ie ż  w y k o n a w c ę ,  k tó r y m  b ę ­
d z ie  N P B P . Z g o d n ie  z za ło ż e ­
n ia m i n o w y  p a w i lo n  w in ie n  
b y ć  p rz e k a z a n y  n a  p rz e ło m ie  
I  i  I I  k w a r ta łu  1968 r .  B ę d z ie  
o n  p rz e z n a c z o n y  d la  m ie s z ­
k a ń c ó w  d u ż e g o  o s ie d la  b u d o ­
w a n e g o  p rz e z  k o m b in a t  p o ­
l i c k i .

J a k  s ię  d o w ia d u je m y ,  ro z p o  
c z ę c ie  t e j  t a k  p o t r z e b n e j i n ­
w e s ty c j i  w  b r .  s to i p o d  z n a ­
k ie m  z a p y ta n ia ,  z u w a g i n a  
b r a k  l im i t ó w .  P o n ie w a ż  p r o ­
b le m  u s łu g  g a s t r o n o m ic z n y c h  
i  h a n d lo w y c h  w  P o lic a c h  je s t  
n ie z m ie rn ie  p a lą c y , d la te g o  
s p ra w ą  s z y b k ie j  b u d o w y  n o ­
w e g o  b a ru  n a  o s ie d lu  I V ,  w in  
n y  s ię  z a ją ć  w ła d z e  te re n o ­
w e .

W  D A L S Z Y M  C IĄ G U  n a  te  
r e n ie  k o m b in a tu  p o l ic k ie g o  n ie  
m a  s to łó w k i  p ra c o w n ic z e j.  
W p ra w d z ie  b a r  O Z G  w y d a je  
g o rą c e  d a n ia ,  je d n a k  w y s o k ie  
c e n y  n ie  p o z w a la ją  w ie lu  p ra  
c o w n ik o m  n a  s y s te m a ty c z n e  
s to ło w a n ie  s ię  w  te j  p la c ó w c e . 
N ie d o s ta te c z n ie  z a o p a trz o n e  
są r ó w n ie ż  k io s k i  s p o ż y w c z e .

N o w y  b u d y n e k  s to łó w k i  za 
k ła d o w e j,  k t ó r a  b ę d z ie  m o g ła  
w y d a w a ć  d z ie n n ie  500 o b ia ­
d ó w  i 600 p o s i łk ó w  g o rą c y c h , 
n ie  je s t  jeszcze  p rz e k a z a n y  
p rz y s z łe m u  g o s p o d a rz o w i,  k tó  
r y m  b ę d z ie  PS S. P rz y c z y n ą  
te g o  są t r u d n o ś c i z w ią z a n e  z 
n a b y c ie m  n ie z b ę d n y c h  u r z ą ­
d z e ń  k u c h e n n y c h  i w y p o s a ż e ­
n ia .  W  te j  s y tu a c j i ,  p la n o w a ­
n y  te r m in  o tw a r c ia  s to łó w k i  
1 s ty c z n ia  1968 r .  ró w n ie ż  s to i 
p o d  z n a k ie m  z a p y ta n ia .

15 osób
śmiertelnie zatrutych
alkoholem

D E L H I  P A P . W  c ią g u  o s ta tn ic h  
d w u  d n i 15 m ie s z k a ń c ó w  K a lk u t y  
z m a r ło  w s k u te k  z a t ru c ia  a lk o h o le m  
n ie le g a ln e j  p r o d u k c j i .  P o l ic ja  a re ­
s z to w a ła  8 m ie s z k a ń c ó w  d o m u , w  
k t ó r y m  z n a le z io n o  u rz ą d z e n ia  do 
p r o d u k c j i  a lk o h ę lu .  W  K a lk u c ie  
p rz e z  6 d n i w  ty g o d n iu  o b o w ią z u je  
p r o h ib ic ja .  T y lk o  w  p ią te k  je s t  p r o ­
w a d z o n a  s p rz e d a ż  n a p o jó w  w y s k o -  
k o w y o h .

G IE R K O W A , g ó rn ik  k o p a ln i 
„K le o fa s ”  poseł P aw e ł P R Z Y - 
B Y C IŃ S K I o raz  g ó rn ik  k o p a ln i 
„M a k o s z o w y ”  poseł Józef L A N -  
GO SZ. W ładze  Szczecina rep re  
z e n to w a li c z ło n k o w ie  Egzeku­
ty w y  K W  P ZP R  z I  sekre ta ­
rze m  K W , posłem  A n to n im  
W A L A S Z K IE M  i cz ło nko w ie  
E gze ku tyw y  K M  P ZP R  z I se­
k re ta rz e m  K M  S ta n is ła w e m  
B A R T C Z A K IE M . O becni b y li 
ró w n ie ż  p rze ds ta w ic ie le  p rzed­
s ię b io rs tw  i in s ty tu c ji gospo­
d a rk i m o rs k ie j.

„ G Ó R N Y  S L Ą S K ”  w  g a l i  f la g o ­
w e j s to i p r z y  p i r s ie  w ę g lo ta ś m o w c a . 
W z d łu ż  je g o  b u r t y  g r a n a to w y  s z p a ­
le r  s łu c h a c z ó w  P a ń s tw o w e j S z k o ły  
M o r s k ie j  w  S z c z e c in ie . Z b l iż a ją  s ię  
g o ś c ie . G ło ś n y  „ ś w is t  t r a p o w y ”  w i ta  
w c h o d z ą c y c h  n a  s ta te k  E d w a rd a  
G IE R K A  i  A n to n ie g o  W A L A S Z K A .  
N a  r u f i e  s ta tk u  z g r o m a d z i l i  s ię  m a ­
r y n a rz e  „ G ó r n e g o  Ś lą s k a ”  ze  s w y ­
m i  r o d z in a m i.  P r z y  b a n d e rz e  p o c z e t 
s z ta n d a r o w y  i  k o m p a n ia  h o n o ro w a  
P a ń s tw o w e j S z k o ły  M o r s k ie j  o ra z  
w y c ią g n ię c i  na  b a c z n o ś ć  o f ic e r o w ie  
s ta tk u .  Z w y k ły  c e r e m o n ia ł u r o c z y ­
s to ś c i p rz e k a z a n ia  s ta tk u  d o  e k s ­
p lo a ta c j i .  Z e z w o le n ie  d y r e k t  r a  
S to c z n i „ W a rs k ie g o ”  —  S ta n is ła w a  
F O R T U N S K IE G O  n a  p rz e k a z a n ie  
„ G ó r n e g o  Ś lą s k a ”  a r m a to r o w i.  R o z ­
k a z  p o d n ie s ie n ia  b a n d e r y  w y d a n y  
p rz e z  d y r e k to r a  P 2 M  R y s z a rd a ' K A R  
G E R A . D o w ó d c a  „ G ó r n e g o  Ś lą s k a ”  
k p t .  R y s z a rd  G R Ą D Z IK  g w iz d k ie m  
w y d a je  p o le c e n ie  w c ią g n ię c ia  b a n ­
d e r y .  U ro c z y ś c ie  b r z m i M a z u re k  
D ą b ro w s k ie g o .

(D okończen ie  na  s tr .  2)

N A  Z D J Ę C IU : M a tka  
ch rzestna  „ G órnego Ś lą ­
ska”  S ta n is ła w a  G ie rk o  - 
w a  wręcza  k a p ita n o w i 
R y s z a rd o w i G rą d z ik o w i 
ks ięgę  p a m ią tk o w ą  s ta t­
k u . W  g łę b i E d w a rd  G ie ­
re k  i  A n to n i W alaszek.

17 samolotów USA strącono wczoraj nad DRW

Obrońcy Hanoi
zadają ciężkie straty
amerykańskim piratom

H A N O I, P A R Y Ż , L O N D Y N  P A P . A m e ryka ńscy  p ira c i' po­
w ie trz n i z n iesłabnącą s iłą  b o m b a rd u ją  D em o kra tyczn ą  Repu­
b lik ę  W ie tn am u. N iedz ie lne  a ta k i ko n c e n tro w a ły  się w o kó t 
H a n o i i  H a jfo n g u . Z rzu ca no  śm ierc ionośne  ła d u n k i na dzie­
s ią tk i o b ie k tó w  — za k ład y  p rze m ys ło w e , lo tn is k a , dw orce, m o 
sty i  m agazyny. A m e ryka ńscy  p .lo c i uczestn iczący w  ty c h  
te rro ry s ty c z n y c h  ra jd a c h  p rz y z n a li ,  że jeszcze n ig d y  dotąd  n ie  
s p o tk a li się z ta k  s iln y m  o g n ie m  zapo row ym .

W  N IE D Z IE L Ę  —  ja k  poda­
je  W ie tnam ska  A ge n c ja  In fo r ­
m a cy jn a  — nad  te ry to r iu m  De­
m o kra tyczne j R e p u b lik i W ie t­
nam u strącono  1? sam o lotów . 
W ie lu  a m e rykań sk ich  lo tn ik ó w  
w z ię to  do n ie w o li. 12 maszyn 
w rog a  zestrzelono nad  H ano i, 
a 4 nad  H a jfo n g ie m . W  dn iach  
17, 18 i  19 lis to pa d a  nad  DRW  
zestrzelono  39 am e rykań sk ich  
sam o lo tów , a  ogólna liczba  z n i­
szczonych m aszyn a m e ryka ń ­
sk ich  nad te ry to r iu m  D R W  w y ­
nosi ju ż  2576.

Pisząc w  pon ie dz ia łe k  o ty m  
ciosie, zadanym  a m e rykań sk im  
p ira to m  p o w ie trz n y m , h a n o jsk i 
d z ie n n ik  „N h a n  D an ”  p od k re ­
śla, że s trącen ie  17 sam o lotów  
USA s tan o w i „n a jw ię k s z e  z w y ­
c ięs tw o  w  c iągu os ta tn ich  
2 la t ” .

P A R T Y Z A N C I  p o łu d n io w o w ie tn a m  
s c y  — d o n o s i a g e n c ja  R e u te ra  — 
z o r g a n iz o w a li  w  s o b o tę  za s a d z k ę  na  
a m e ry k a ń s k i  s ta te k  h a n d lo w y  p ł y ­
n ą c y  d o  S a jg o n u  o ra z  z e s t r z e l i l i  he ­
l i k o p te r  U S A . S ta te k  „ P r e s id e n t  
B u c h a n a n ”  o w y p o rn o ś c i 9171 to n  
o s t r z e la n y  z o s ta ł p rz e z  p o w s ta ń c ó w  
w  o d le g ło ś c i 40 k m  n a  p o łu d n io w y  
w s c h ó d  o d  S a jg o n u . H e l ik o p te r  
U S A , k t ó r y  w  n ie d z ie lę  b r a ł  u d z ia ł 
w  a k c j i  p r z e c iw k o  p a t r io to m  p o łu d  
n io w o w ie tn a m s k im  w  p r o w in c j i  
V in h  B in h  — o s t rz e la ł p r z y p a d k o w o  
p o z y c je  w o js k  s a jg o ń s k ic h . W  w y ­

Zażegnano groźbę

rybuchu  cysterny

ch!o

Mieszkańcy Newton
powracaj do domów
N O W Y  J O R K  P A P . W ła d z e  e w a ­

k u o w a ły  o k o ło  3 ty s .  m ie s z k a ń c ó w  
a m e ry k a ń s k ie g o  m ia s ta  N e w to n  w  
s ta n ie  A la b a m a .  P r z y c z y n ą  te j  a k ­
c j i  b y ła  g ro ź b a  e k s p lo z j i  c y s te rn y  
k o le jo w e j  z a w ie ra ją c e j c h lo r .  W  no  
c y  z s o b o ty  na  n ie d z ie lę  w  p o b liż u  
te g o  m ia s ta  w y k o le i ł  s ię  p o c ią g  to ­
w a r o w y .  D w ie  c y s te rn y  z a w ie ra ją c e  
a m o n ia k  w y b u c h ły  i  p o ż a r  za czą ł 
p rz e rz u c a ć  s ię  na  p o z o s ta łe  47 w a g o ­
n ó w . W z ra s ta ją c a  te m p e r a tu r a  g r o ­
z i ła  r ó w n ie ż  r o z e rw a n ie m  in n e g o  
p o je m n ik a ,  z a w ie ra ją c e g o  c h lo r .  W o  
k ó ł  p o c ią g u  z a c z ę ły  u n o s ić  s ię  t r u ­
ją c e  o p a r y .  D o  e n e rg ic z n e j a k c j i  
p rz y s tą p i ła  s t ra ż  p o ż a rn a . U ż y to  
s p e c ja ln y c h  g a ś n ic  p ia n o w y c h  o ra z  
b u ld o ż e ró w , k tó r e  p o c z ę ły  s p y c h a ć  
z w a ły  z ie m i,  a b y  o p a n o w a ć  s z a le ją ­
c y  ż y w io ł .  J a k  p o d a ł r z e c z n ik  m ie j ­
s c o w y c h  w ła d z , b e z p o ś re d n ie  n ie ­
b e z p ie c z e ń s tw o  z o s ta ło  zaże g n a n e . 
E w a k u o w a n y m  m ie s z k a ń c o m  zezw o  
ło n o  n a  p o w r ó t  d o  o p u s z c z o n y c h  d o  i 
m ó w .

Życzenia Egzekutywy 
KW PZPR

z okazji Bnia Nauczyciela
Z O K A Z J I  D n ia  N a uczyc ie la  E gze ku tyw a  K W  P ZP R  w y ­

s tosow a ła  d o  w s zys tk ich  n au czyc ie li, w ych ow aw có w , p ra c o w n ’- 
k ó w  n a u k i i  o ś w ia ty  Z ie m i S zczecińsk ie j serdeczne życzenia  
i  p ozd ro w ie n ia .

„Ż y w im y  g łęb o k i szacunek d la  waszego szlachetnego, co­
dziennego tru d u , d la  u p o ru , z k tó ry m  re a liz u je c ie  swe n ie ła t­
w e, a ta k  don ios łe  zadan ia  — s tw ie rd za  E gze ku tyw a  K W  
PZPR . B u d o w n ic tw o  soc ja lis tyczne  w  naszym  k ra ju  s ta ło  
się m o ż liw e  także d z ię k i zaangażow aniu  n au czyc ie li. Jesteś­
m y p e łn i u z n a n ia  d la  Waszego w y s iłk u  w  dz ie le  soc ja lis tycz ­
nego i  p a trio tycznego  w y c h o w a n ia  m łodz ieży, d la  in ic ja ty w  
społecznych zm ie rza ją cych  do coraz w iększego ro z k w itu  Z ie ­
m i Szczecińsk ie j. W szys tk im  n au czyc ie lo m  i  w ych ow aw co m  
sk ła da m y życzenia  w s z e lk ie j p om yś lnośc i, prostego, lu dzk ieg o  
szczęścia” ,

n ik u  o s t r z a łu  40 ż o łn ie r z y  re ż im o ­
w y c h  z o s ta ło  z a b i ty c h  b ą d ź  r a n n y c h .

W  n ie d z ie lę  p o  p o łu d n iu  w  o d le g ­
ło ś c i 21 k i lo m e t r ó w  n a  p o łu d n io w y  
za c h ó d  o d  a m e ry k a ń s k ie j  b a z y  D a k  
T o , k tó r e j  te r e n y  są o d  k i l k u  ty g o d  
n i  w id o w n ią  n ie u s ta n n y c h  s ta rć ,  d o ­
s z ło  d o  n ie z w y k le  z a ż a r te j i  k r w a ­
w e j w a lk i  m ię d z y  s i ła m i w y z w o le ń ­
c z y m i a tr z e m a  k o m p a n ia m i s p a d o ­
c h r o n ia r z y  U S A . Z g in ę ło  40 ż o łn ie ­
r z y  a m e ry k a ń s k ic h ,  a 42 o d n io s ło  
r a n y .  O g ó łe m  o d  c h w i l i  ro z p o c z ę c ia  
ty c h  w a lk ,  o d  d n ia  3 l is to p a d a , 
ś m ie rć  p o n io s ło  197 ż o łn ie r z y  a m e ­
r y k a ń s k ic h ,  a  750 z o s ta ło  r a n n y c h .

Sytuacja na Cyprze 
coraz bardziej 

krytyczna
P A R Y Ż , L O N D Y N  P A P . W  

z w ią zku  z  s y tu a c ją  na Cyprze^ 
rząd g re ck i o p u b lik o w a ł spe­
c ja ln y  ko m u n ik a t, w  k tó ry m  
s tw ie rd za , że nap ięc ie  w  sto­
sunkach  g re c k o -tu re c k ic h  u trz y  
m u ie  się nada l, m im o  d łu g ic h  
dyskus ji m ięd zy  p rze ds ta w ic ie ­
la m i obu s tron .

V/ n ied z ie lę  od le c ia ła  z A n ­
k a ry  do  N ow ego J o rk u  delega­
c ja  p a r la m e n ta rn a , na czele 
k tó re j s to i E r tu g ru l A K C A j 
p rzew odn iczący  K o m is ji S p raw  
Z agran icznych  T u re ck ieg o  Z g ro  
m adzenia  N arodow ego. W eźm ie  
ona  udz ia ł w  debacie  Z g rom a­
dzenia  O gólnego N Z  pośw ięco­
n e j s p ra w om  C yp ru  i k o n f l ik ­
tu  b liskow schodniego. P rzed  
o d lo tem  A kca  o św ia dczy ł dz ień  
n ika rzom , że s y tu a c ja  jes t 
szczególn ie k ry ty c z n a  i  w o jn a  
może w yb uch n ąć w  każde j 
c h w il i” .

W a ż n e
przypom nienie 
dla wszystkich!
W C Z O R A J  o g ło s iliś m y  

na łam ach  „K u r ie ra ”  b ły ­
ska w iczn y  k o n k u rs  f i lm o ­
w y . G odz i s ię  p rz y p o m ­
n ieć, że „b ły s k a w ic z n y ”  
oznacza rze czyw iśc ie  szyb ­
k ie  tem po k o n k u rs u , bo­
w ie m  ku p o n y  z ro zw ią za ­
n iem  k o n k u rs o w y c h  zadań 
n adsy łać  m ożna

tylko jeszcze dziś
(p l. H o łd u  P ru sk ieg o  8 —  
s k rz y n k a  pocztow a  u w e j­
ścia do gm achu  re d a k c ji 
„K u r ie ra ” ).

J u tro  ra n o  obradow ać 
będzie  ju ż  ju r y  —  ju ż  w  
ju trz e js z y m  „K u r ie rz e ”  
og ło s im y  w y n ik i.  Czasu 
w ię c  m a ło  —  do ro b o ty !

Montgomery bez buławy
Sędziwy marszałek 

a p e l u j e  do z ł o d z i e i
L O N D Y N  P A P . B r y t y j s k i  d o w ó d ­

ca  z o k re s u  d r u g ie j  w o jn y  ś w ia to ­
w e j ,  z w y c ię z c a  s p o d  E l  A la m e in ,  
m a rs z a łe k  M O N T G O M E R Y  o b c h o ­
d z i ł  w  o s ta tn ią  s o b o tę  80 ro c z n ic ę  
u r o d z in .  Z  te j o k a z j i  u d a ł s ię  do  
L o n d y n u ,  g d z ie  w z ią ł  u d z ia ł  w  w y ­
d a n y m  na  je g o  cześć ś n ia d a n iu . W  
ty m  czas ie  d o  je g o  d o m u  w  p o b l iż u  
A l t o n ,  64 k m  o d  L o n d y n u  w d a r l i  
s ię  z ło d z ie je ,  k t ó r z y  z r a b o w a l i  m . 
i n .  b u ła w ę  m a rs z a łk o w s k ą  M o n tg o -  
m e r y ’e g o  o ra z  w ie le  in n y c h  p a m ią ­
te k .  B u ła w ę  tę  o t r z y m a ł o n  o d  k r ó ­
la  J e rz e g o  V I  w  1944 r .

S ę d z iw y  m a rs z a łe k  o p u b l ik o w a ł  
a p e l,  w  k t ó r y m  z w ra c a  s ię  d o  z ło ­
d z ie i o z w r o t  b e z c e n n y c h  dl%  n iego* 
p a m ią te k .
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Miliard mełrów sześciennych betonu

OGROMNA ZAPORA
p o w stan ie

na D u n a jc u
N O W Y  T A R G  P A P . W y d z ia ł B u d o w n ic tw a , U rb a n is ty k i i 

A rc h ite k tu ry  P re zyd iu m  P o w ia to w e j R ady N a ro d o w e j w  No­
w y m  T a rg u  u s ta li ł lo k a liz a c ję  na  budow ę  w s zys tk ich  e lem en­
tó w  za po ry  w o d n e j na  D u n a jc u  w  Czorsztyn ie .

p o  T T C U T W A T F  K F .R M  i e s t  d o m ó w  i  z a b u d o w a ń  g o s p o d a rc z y c h .PO  U C H W A L Ł  K .L K M  jes  3Q mln z ł p rz e z n a c z o n o  n a  p rz e n ie -  
ł o  d ru g i a k t p ra w n y , k tó ry  c ie n ie  z a b y tk o w e g o  k o ś c ió łk a  z M a -  
osta teczn ie  przesądza pow stan ie  n ió w ,  o c h ro n ę  z a m iro w  w  N ie d z ic y  
K arx łrv  w o d n e i W tv m  m ie jscu , i  C z o rs z ty n ie  o ra z  p r z e n ie s ie n ie  za - B a p o r y  w u u n e j  w  b y t k o w y c h  c h a łu p  i  z a b u d o w a ń  go

N a  te m a t te j g iga n tyczn e j bu s p o d a r c z y c ii ,  z k tó r y c h  z o s ta n ie  u- 
(Iłowy p rz e d s ta w ic ie l P A P  p rze - tw o r z o n y  S k a n s e n  S p is k i na nad- 
p ro w a d z ił ro zm o w ę  z  k ie ró w -  z a tn c z u  w  N ie d z ic y .
n ik ie m  w y d z ia łu  B U A  w  N o ­
w y m  T a rg u  m a g is trem  inż . L e - 
iz k ie m  W a sy lko w sk im .

Całość będzie się sk ła da ła  
W łaśc iw ie  z  5 zapór: g łó w n e j 
na  D u n a jc u  na w ysokośc i N ie ­
dz icy , 2 za pó r o ch ron nych  d la  
W si F ry d m a n  i  Dębno, zapory

P o ś w ię c o n o  o d rę b n e  o p ra c o w a n ia  
z a g a d n ie n io m  t u r y s t y k i  i  w y p o c z y n  
k u .  O s ie d la  r o b o tn ic z e  z a łó g  b u d o w ­
la n y c h  zo s ta n ą  p rz e k s z ta łc o n a ,  ns 
h o te le  o  w y s o k im  e ta n d a rc ie .

A  o to  o g ó ln y  h a r m o n o g r a m  r o ­
b ó t :  la ta  1968 i  1969 —  z a g o s p o d a ro ­
w a n ie  p la c ó w  b u d o w y ,  w z n o s z e n ie  
o s ie d l i  z a s tę p c z y c h  d la  p rz e s ie d la ­
n y c h ,  b u d o w a  o k .  90 k m  n o w y c h  
d ró g . L a ta  1970—72 p rz e z n a c z a  s ię  na

Dziś otwarcie wystawy

W yrów na w cze j W  S rom ow cach  b u d o w ę  s a m y c h  z a p ó r  i  z a sa d n icze
W yżn ych  i  m a łe j za po ry  na  po^ 
fo k u  N iedz iczanka . P ojem ność 
Ł b io m ik a  g łów nego  —  246 m in  
łn .  sześć. M a ksym a ln a  powierzeń, 
n ia  za lew u  —  1335 ha (całość 
Ok. 1 700 ha), szerokość z b io r­
n ik a  g łów nego 1,7 km , d ługość 
—  11,5 km , w ysokość trz o n u  
k o n s tru k c ji za po ry  —  66 m.

W ie lko ść  p rzeds ięw z ięc ia  obra 
e u ją  n a jle p ie j p lan o w a ne  ro b o ­
t y  betonow e. Ł ączn ie  w yn io są  
ok. 1 m i lia rd  m e tró w  sześć.

W  D O K U M E N T A C J I ,  k tó r a  ju ż  l i ­
c z y  154 to m y ,  d o k ła d n ie  o p ra c o w a ­
n o  m . in .  s p r a w y  r o z b ió r e k  o k .  500

p ra c e  h y d r o te c h n ic z n e .  L a ta  1973 
1974 — p ra c e  w y k o ń c z e n io w e ,  n a p o ł 
n ia n ie  z b io r n ik ó w  i  k o s m e ty k a  c a ­
ło ś c i.

CzeclioslowacSca 
technika spawalnicza
W  U B IE G Ł Y  p ią te k  w  K o n s u la c ie  

G e n e ra ln y m  C SR S w  S z c z e c in ie  o d ­
b y ła  s ię  k o n fe r e n c ja  p ra s o w a , na  
k tó r e j  p o in fo r m o w a n o  d z ie n n ik a r z y  
o p r z y g o to w y w a n e j  w  S z c z e c in ie  im  
p r e z ie  te c h n ic z n o - h a n d lo w e j.  O rg a n i 
z a to re m  te j  p ie rw s z e j w  P o ls c e  cze ­
c h o s ło w a c k ie j w y s ta w y  z z a k re s u  
t e c h n ik i  s p a w a ln ic z e j je s t  C e n tra la  
H a n d lu  Z a g ra ń  ic z n g e o  C SR S — 
„S T R O J E X P O R T ”  o ra z  k a te d ra  spa 
w a ln ic t w a  P o l i t e c h n ik i  S z c z e c iń ­
s k ie j .

In te n c ją  o r g a n iz a to ró w  je s t  d z ię ­
k i  w y s ta w ie n iu  n a j le p s z y c h  i  n a jb a r  
d z ie j  n o w o c z e s n y c h  m a s z y n -a u to m a  
tó w  i  p ó ła u to m a tó w  o ra z  in n y c h  
u rz ą d z e ń  te c h n ik i ,  s p a w a ln ic z e j za ­
p o z n a ć  m o ż l iw ie  n a js z e rs z y  o g ó ł p o i 
s k ic h  s p e c ja l is tó w ,  zw ła s z c z a  p r a ­
c o w n ik ó w  p r z e m y s łu  o k rę to w e g o  
d o r o b k ie m  p r z e m y s łu  c z e c h o s ło w a c ­
k ie g o  n a  ty m  p o lu  o ra z  m o ż liw o ś ­
c ia m i i  w a r u n k a m i d o s ta w .

N a  w y s ta w ie  d e m o n s tro w a n e  b ę ­
d ą  m . in .  s p a w a r k i p ó łp r z e w o d n ik o  
w e , a u to m a ty  do s p a w a n ia  e le k t r o  
ż u ż lo w e g o , u rz ą d z e n ia  do  s p a w a n ia  
w  o c h r o n n e j  a tm o s fe rz e  d w u t le n k u  
w ę g la  o ra z  w  a tm o s fe rz e  a rg o n u . 
W y s ta w a  c z y n n a  b ę d z ie  w  g m a c h u  
W y d z ia łu  B u d o w y  M a s z y n  o d  20 l i ­
s to p a d a  do  28 l is to p a d a  b r .  W  t r a k ­
c ie  j e j  t r w a n ia  o d b ę d ą  s ię  d w a  w y ­
k ła d y  s p e c ja l is ty c z n e . In ż .  W a c ła w  
K O C O U R  ż Z a k ła d ó w  U rz ą d z e ń  
E le k t r o te r m ic z n y c h  m ó w ić  b ę d z ie  o 
s p a w a n iu  w  o c h r o n n e j a tm o s fe rz e  
d w u t le n k u  w ę g la , a in ż . M .  T R N K A  
z C K D  w  P ra d z e  o p r o s to w n ik a c h  
s p a w a ln ic z y c h  C K D  o p a r ty c h  na  
p ó łp r z e w o d n ik a c h ,  ( w i t )

T Y D Z IE Ń  
W SEJMIE
JU TR O  p os ło w ie  zb ie ra ją  się nego, S. Ję d ry c h o w s k i za po w ie  

na p le n a rn y m  posiedzen iu  Iz b y . d z ia ł d a lszy  w z ro s t dochodów  
P orządek d z ie n n y  p rz e w id u je  ludn o śc i, k tó reg o  p od s taw o w ym  
w ys łu ch an ie  spraw ozdań k o rn i-  e lem en tem  będzie  w z ro s t fu n -  
s ji, dyskus ję  i  g łosow an ie  nad  duszu p łac o 13,6 m ilia rd a  zł< 
rz ą d o w y m i p ro je k ta m i us ta w : c z y li o 5,6 proc. W zros t ten  n ie  
o pow szechnym  o bo w ią zku  obro  o b e jm u je  re g u la c ji p łac, które^ 
n.y P R L  i  o u tw o rz e n iu  u rzędu  ja k  co  ro ku , d oko nyw an e  będą 
m in is tra  P rze m ys łu  M aszyno- z re ze rw y . W a żn ym  c z y n n i-  
wego. k ie m  w zro s tu  dochodów  lu d n o -

Ja k  co ro k u  o  te j porze, k o - śc i będzie p od w yżka  re n t  i  eme 
m is je  se jm ow e  p rz y s tą p iły  ju ż  ^£ tu r. T y m  
do o g ro m n e j p ra cy  n ad  rządo- "

zw ię kszo nym  do­
chodom  lu dn o śc i p o w in ie n  od­
pow iadać w z ros t d ostaw  a tra k ­
cy jn y c h  i poszu k iw a n ych  to w a ­
ró w , yn.in. z im p o rtu  o ra z  od­
p o w ie d n i ro z w ó j usług.

Kończąc swe w ys tą p ie n ie , S- 
J ę d rycho w sk i w y ra z ił p rzeko ­
nan ie , że p ro je k t  p la n u  na ro k  
1968 s tw a rza  ko rzys tne  w a ru n ­
k i  d la  u m o cn ie n ia  ró w n o w a g i 

d la

50-1 e c i e
działalności

Czesława Wycectia
W A R S Z A W A  P A P . W  Sa- 

dow n e m  (pow . W ę g ró w ) o dby­
ła  się w  n iedz ie lę  uroczy stość z 
o k a z ji ju b ile u s z u  50-lecia  dzia  
•talności spo łeczno-po lityczne j 
Czesława W Y C E C H A . T u , w  
sw e j ro d z in n e j w s i, prezes N K  
KSL, m a rsza łe k  S e jm u  rozpo­
czyn a ł p rzed  p ó ł w ie k ie m  swą 
p ie rw szą  pracę  ja k o  nauczyc ie l. 
O becn ie  je s t p rze ds ta w ic ie le m  
teg o  w ła śn ie  o k rę gu  w  Sejm ie .

.C z ło w iek  — św ia t — p o lity k a ’

BOGATY PROGRAM IMPREZ
Oni Książki SpBłeczno-Pilitycznei

R O Z P O C Z Y N A J Ą C E  S IĘ  
D Z IŚ , d n ia  20. X I .  D n i K s ią ż k i 
S p o łe czn o -P o lityczn e j pod  has­
łe m  ,.C z ło w ie k  —  ś w ia t —  p o ­
l i t y k a ”  zo rg an izow ane  po ra z  
p ie rw s z y  w  c a ły m  k ra ju  t rw a ć  
będą do 30 lis to pa d a . T a  sze­
ro k o  z a k ro jo n a  a k c ja  m a na 
ce lu  upow szechn ien ie  c z y te l­
n ic tw a  i  p o p u la ry z a c ji l i te ra ­
tu ry  k rz e w ią c e j w iedzę  o  p ro ­
b lem ach  ideo lo g icznych , p o l i­
tycznych  i  sp o łeczno-po litycz­
n ych  P o ls k i L u d o w e j o raz 
współczesnego ś w ia ta . W y c h o ­
d z i ona n a p rz e c iw  w z ra s ta ją ­
cem u za in te re so w a n iu  sp o łe ­
czeństw a p u b lik a c ja m i p a m ię t­
n ik a rs k im i,  w s p o m n ie n io w y m i, 
d o tyczą cym i p ro b le m ó w  w ych o  
w a n ia  p a trio ty c z n e g o  i  in te r -  
nac jona lis tycznego .

w y  m i p ro je k ta m i u c h w a ły  o na 
ro d ow ym  p la n ie  gospodarczym  
na  ro k  1938 i o pod s taw o w ych  
za łożen iach p la n u  na ro k  1969
oraz u s ta w y  o budżecie  pań ­
s tw a  na  ro k  1968. Prace te  za­
in a u g u ro w a ło  posiedzenie se j­
m o w e j K o m is ji P la nu  Gospo­
darczego, B ud że tu  i  F in a nsó w  . ,
z u d z ia łe m  p re z y d ió w  in n y c h  gospodarcze j k ra ju  oraz 
k o m is ji se jm ow ych . N a  poś le - P odn ies ien ia  na w yzszy poz iom  
d zen iu  ty m . k tó re m u  p rze w o- e fe k tyw n ość , l  Sprawności go- 
d n ic z y l m a rsza łe k  S e jm u  Cze- spodarow am a.

(3).
P iętn aśc ie  lat 
w podziemnej serze

O głoszona zosta je  a m nestia . K o rn a s  w ie  o ty m . M a  p rze ­
cież ra d io . S po tyka  się z k re w n y m i. W ie, że może s k o rz y ­
stać z d o b ro d z ie js tw a  a m n e s tii i  w ró c ić  do spo łeczeństw a, 
rozpocząć u czc iw e  życ ie . D laczego tego n ie  czyn i?  D laczego  
n ie  w ych od z i z n o ry?  O dp o w ie dz i na te  p y ta n ia  w y d a ją  się 
być  może n ie p ra w d op o do b ne , a le  K o rn a s  po p ro s tu  n ie  
c h c ia ł p o w ro tu . N ie  n ę c iło  go z w y k łe , u czc iw e  życ ie . Z a ­
sm a ko w a ł w  ż y c iu  poza p ra w em , poza spoleczeńctw em . 
C zu ł się w o ln y , s iln y ,  n ieza leżny . W e w ła s n y m  p rz e k o n a ­
n iu  s ta ł n ie  poza lecz p onad  p ra w e m  i  społeczeństwęm . 
G a rd z ił z w y k ły m i lu d ź m i w  c ię ż k im  tru d z ie  zd o b y w a ją c y ­
m i ś ro d k i do życ ia , d o ra b ia ją c y m i się. G a rd z ił,  sza rym , je ­
go zćlaniem , b e zb a rw n ym  życ ie m . I  d la te go  pozo s ta ł w  o w e j 
z b ó je c k ie j norze.

P E W N E J L E T N IE J  N O C Y  K o rn a s  p o s ta n o w ił w y b ra ć  się  
na  ry b y . O dczu ł n ie p rz e p a rtą  ochotę  sko nsu m o w a n ia  sm a­
żonego k a rp ia . W z ią ł w ię c  w ędkę , w e tk n ą ł za pas p is to le ty  
i  ru s z y ł k u  p o b lis k ie j w s i gdzie  ja k  w ie d z ia ł z n a jd u je  się 
s taw  ry b n y . Noc b y ła  w id n a . Ś w ie c ił księżyc. K o rn a s  usa­
d o w ił się na  b rzegu  s ta w u  i  z a rz u c ił w ędkę . W yc iąg ną ł 
jednego k a rp ia  i  z a rz u c ił znow u . Nagle  us łysza ł tu p o t nóg. 
O d s tro n y  za budow ań  n ad b ieg a ła  g ru p a  lu d z i. K o rna s  
c isn ą ł w ę dkę  i  zaczął u c iekać. W śród  nadb ieg a jących  b y ł 
w ła ś c ic ie l s ta w u  M ik o ła j K ., a także  d w a j je go  syn ow ie  
i  sąsiedzi. S yn  gospodarza G e ra rd , z b liż y ł się do  u c ie k a ją ­
cego „ w ę d ka rza ”  na  od leg łość w y c ią g n ię te j rę k i.  K o rn a s  
w y c ią g n ą ł p is to le t. T rz e c i s trz a ł u g o d z ił G e ra rda  K . ś m ie r­
te ln ie . K o rn a s  zb ieg ł do s w e j p o d z ie m n e j k ry jó w k i.  T e ra z  
obok napadów  ra b u n k o w y c h  i  szp iegostw a m ia ł ju ż  na  
sw o im  ko nc ie  zabó js tw o . Czy z b ro d n ia  w s trzą sn ę ła  zabójcą?  
Czy o dczu w a ł w y rz u ty  sum ien ia?

N ic  podobnego. K o rn a s  d o k o n u je  ju ż  po z a b ó js tw ie  k i lk u  
w ła m a ń , napadów  ra b u n k o w y c h  i  te r ro ry s ty c z n y c h . N ieza­
leżn ie  od tego p ro ce d e ru  od czasu do czasu —  p o lu je .

(den)
R Y S Z A R D  G O N T A R Z

W O J E W Ó D Z K I K o m ite t  D n i  K s ią ż  
k i  S p o łe c z n o -P o li ty c z n e j n a  cz e le  
z w ic e p rz e w o d n ic z ą c y m  W R N  v\ 
S z c z e c in ie  m g r  W A C Ł A W E M  G E L - 
G E R E M  z d u ż ą  s ta ra n n o ś c ią  p r z y ­
g o to w a ł p ro g r a m  te j  a k c j i ,  k tó ra  
z a p o w ia d a  s ię  n ie z w y k le  c ie k a w ie  
i  b o g a to .

W e  w s z y s tk ic h  b ib l io te k a c h ,  k s ię ­
g a r n ia c h ,  s z k o ła c h , k lu b a c h ,  d u ­
ż y c h  z a k ła d a c h  p r a c y  u rz ą d z o n o  w y  
s ta w y  i  k ie rm a s z e  p u b l i k a c j i  l i t e ­
r a t u r y  z a a n g a ż o w a n e j. O d b y w a ć  się 
b ę d ą  d y s k u s je  n a  te m a t  w y b r a n y c h  
p o z y c j i  z l i t e r a t u r y  s p o łe c z n o -p o l i­
t y c z n e j ,  k o n k u r s y :  n a  n a jle p s z e g o  
k o lp o r te r a  o ra z  n a  n a jle p s z ą  w i ­
z u a ln ą  fo rm ę  p ro p a g a n d o w ą  k s ią ż ­
k i  s p o łe c z n ie  z a a n g a ż o w a n e j.

W  C Z A S IE  t r w a n ia  d e k a d y  m ie s z ­
k a ń c y  S z c z e c in a  o ra z  w o je w ó d z tw a  
b ę d ą  m ie l i  o k a z ję  u c z e s tn ic z y ć  n  
s p o tk a n ia c h  ze z n a n y m i p is a rz a m i,  
lu d ź m i n a u k i  o ra z  d z ia ła c z a m i p o l i ­
t y c z n y m i  i  s p o łe c z n y m i w ś ró d  n ic h  
n ie  z a b r a k n ie  tw ó r c ó w  n a sze g o  r e ­
g io n u .  S p o tk a ń  ta k ic h  o d b ę d z ie  s ię 
p o n a d  45 —  p r e le k c je  w y g ło s z ą : 
M a r ia n  B r a n d y s  ( te m a t :  „ P is a r s tw o  
h is to r y c z n e ” ) ;  d r  B o g d a n  D o p ie r a ­
ła  ( „ O  l i t e r a t u r z e  p o m o rz o z n a w -  
c z e j” ) ;  d r  K a z im ie rz  G o lc z e w s k i 
( „ H is t o r ia  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o ” ) ;  
A le k s a n d e r  S k a rż y ń s k i  ( „ I I  w o jn a  
ś w ia to w a  —  p r o b le m  r u c h u  o p o r u ” ) ;  
A le k s a n d e r  M u la r c z y k  ( „ L o s y  P o la ­
k ó w  —  w o jn a  t r w a  d o  d z iś ” ) ;  O l­
g ie r d  B u d r e w ic z  ( „ T o k io  —  H iro s z i­
m a  — M a n ila ” ) ;  K r z y s z to f  K ą k o ­
le w s k i  ( „ B o h a te r  k s ią ż k i  f i k c y jn y  
l  a u te n ty c z n y ” ) ;  J a n  G e rh a rd  
( „ W p ły w  w ą tk u  p o l i ty c z n e g o  na  
w s p ó łc z e s n ą  l i t e r a t u r ę ” ) ;  R y s z a rd  L i  
s k o w a c k i,  J e r z y  O lb r y c h t  ( „ K o n f ­
l i k t y  sp o łe c z n e  i  r o d z in n e  n a  w s i”  
o ra z  „ D y w e r s ja  id e o lo g ic z n a ” ) .

P .P . „ D O M  K S I Ą Ż K I  o p ra c o w a ł 
c e n tr a ln ą  w y s ta w ę -k ie rm a s z  w y d a w  
n ic t w  s p o łe c z n o - p o l it y c z n y c h ,  k tó r a  
o tw a r ta  z o s ta n ie  j u t r o ,  d n ia  21 l is to  
p a d a  o g o d z . 13.00 w  Z a m k u  K s ią ­
ż ą t  P o m o rs k ic h .

W  r a m a c h  im p r e z  z c y k lu  „ C z ło ­
w ie k  —  ś w ia t  — p o l i t y k a ”  r ó w n ie ż  
j u t r o  o d b ę d ą  s ię  s p o tk a n ia  a u to r ­
s k ie  m . in .  w  W o je w ó d z k ie j  K s ię ­
g a r n i  R o ln ic z e j  o g o d z . 17.30 a w  
k lu b ie  „ P in o k io ”  o g o d z . 20.00 M a ­
r ia n  B r a n d y s  p o d z ie l i  s ię  s w y m i 
d o ś w ia d c z e n ia m i z d z ie d z in y  p is a r ­
s tw a  h is to ry c z n e g o .

O K O L E J N Y C H  im pre za ch  
„D n i”  p o in fo rm u je m y  o d d z ie l­
n ie . (ru )

s ła w  W Y C E C H , pos łow ie  w y  i łu  
c h a li re fe ra tó w : p rzew odn iczą ­
cego K o m is ji P la no w a n ia  p rzy  
Radzie M in is tró w  S. JĘ D R Y - 
C H O W S K IE G O  o g łó w n ych  k ie  
ra n k a c h  p rzyszło rocznego p la ­
nu  i pod s taw o w ych  za łożen iach 
na ro k  1969 o ra z  m in is tra  F i­
nansów  J. A L B R E C H T A  o p ro ­
je k c ie  us ta w y  budże tow e j.

W  d y s k u s j i  p o s ło w ie  w y r a z i l i  m .
in .  p o g lą d , że  p rz e d s ta w io n y  p r o ­
je k t  p la n u  s tw a r z a  w a r u n k i  do  re a ­
l i z a c j i  p o d s ta w o w y c h  z a ło ż e ń  p la n u  
5 - le tn ie g o . P r o je k t  u w z g lę d n ia  w ie ­
le  d e z y d e ra tó w , w y s u w a n y c h  p rz e z  
k o m is je  s e jm o w e . P r z e w id u ją c  p o ­
w a ż n ą  d y n a m ik ę  r o z w o ju  g o s p o d a r ­
k i  n a r o d o w e j,  p r o je k t  n ie  je s t  p o z ­
b a w io n y  p e w n y c h  e le m e n tó w  n a p ię ­
c ia . o k tó r y c h  z ła g o d z e n ie  n a le ż y  
za d b a ć .

O C E N IA J Ą C  w  sw ym  re fe ­
rac ie  p rz e w id y w a n e  re z u lta ty  
bieżącego ro ku , p rzew odn iczący 
K o m is ji P la no w a n ia  S. JĘ D R Y ­
C H O W S K I p o d k re ś lił,  że cha­
ra k te ry z u je  się on szyb k im  tern 
pem  ro z w o ju  g ospoda rk i n a ro ­
dow e j, p rze k racza ją cym  w  w ie  
lu  dz ied z in a ch  tem po  osiągane 
w  la ta c h  1965 — 1966. P rz e w i­
d u je  się, że p ro d u k c ja  p rze m y­
s łu  uspo łecznionego będzie < 
ok. 7,5 proc. wyższa n iż  w  ro ­
k u  u b ie g łym , p ro d u k c ja  ro ln ic ­
tw a  —  o 0,7 proc., a  e kspo rt 
o 9 proc. W e d ług  w stępnych  
szacunków  doch od y re a lne  lu d  
ności z p ra c y  w  gospodarce u - 
społeczn ione j w zrosną  o ponad 
4 proc.

R Ó W N O L E G L E  d o  z ja w is k  p o z y ­
ty w n y c h  w y s tę p o w a ły  w  b ie ż ą c y m  
r o k u  r ó w n ie ż  o b ja w y  n ie k o rz y s tn e ,  
d o  k tó r y c h  S . J ę d r y c h o w s k i  z a l i­
c z y ł w  p ie rw s z y m  rz ę d z ie  n ie p e łn e  
w y k o n a n ie  p la n ó w  p i  o d u k c j i  p r z e d ­
m io tó w  spo życ ia ., n ie d o s ta te c z n y  
w z ro s t  s p rz e d a ż y  w  h a n d lu  w  s to ­
s u n k u  d o  w z ro s tu  s i ł y  n a b y w c z e j 
lu d n o ś c i  o ra z  z a o s trz e n ie  t r u d n o ś c i  
w  p e łn y m  p o k r y c iu  z a p o trz e b o w a ­
n ia  r y n k u  na  m ię s o  i  n ie k tó r e  a r t y ­
k u ł y  p rz e m y s ło w e .

W  r o k u  1968 n a s tą p i p e w n e  p r z y ­
sp ie s z e n ie  te m p a  w z ro s tu  d o c h o ­
d u  n a ro d o w e g o  w y tw o r z o n e g o  — o 
4,8 p ro c .,  w o b e c  4,3 p r o c .  w  1967 r .  
W  1969 r .  w z ro s t  te n  w y n ie s ie  6,3 
p r o c .  P o d s ta w o w y m  c z y n n ik ie m  
w z ro s tu ,  d o c h o d u  n a ro d o w e g o  bę ­
d z ie  r o z w ó j p r z e m y s łu  u s p o łe c z n io ­
n e g o . G lo b a ln a  p r o d u k c ja  r o ln ic tw a  
b ę d z ie  w  p r z y s z ły m  r o k u  n iż s z a  o 
o k .  1,5 p ro c . w  p o r ó w n a n iu  z r o ­
k ie m  b ie ż ą c y m , je d n a k  w  s to s u n k u  
d o  ś r e d n ie j w a r to ś c i  p r o d u k c j i  r o i 
n ic z e j w  la ta c h  1964-:-6 7  w a r to ś ć  te j 
p r o d u k c j i  w  r o k u  1968 b ę d z ie  w y ż ­
sza o  3,4 p ro c .

P O D K R E Ś L A J Ą C  w agę p ro ­
b lem ów  zw ią za nych  z p op raw ą  
zaopatrzen ia  ry n k u  w e w n ę trz -

S P R A W O Z D A W C A

Ogólnopolska
narada w Zaniku

P O C Z Ą W S Z Y  o d  21 b m . p rz e z  
t r z y  d n i  t r w a ć  b ę d z ie  w  Z a m k u  
u o ro c z n a , o g ó ln o p o ls k a  n a ra d a  d y ­
r e k to r ó w  W o je w ó d z k ic h  D o m ó w  
K u l t u r y  i  k ie r o w n ik ó w  d z ia łó w  u -  
p o w s z e c h n ia n ia  k u l t u r y  p r z y  p r e z y ­
d ia c h  W o je w ó d z k ic h  R a d  N a ro d o ­
w y c h ,  o rg a n iz o w a n a  p rz e z  M in i ­
s te rs tw o  K u l t u r y .  N a ra d a , w  k t ó ­
r e j  u c z e s tn ic z y ć  b ę d ą  p r z e d s ta w i­
c ie le  k i l k u  m in is te r s tw ,  z w ią z k ó w  
z a w o d o w y c h  i  in n y c h  in s t y t u c j i  za ­
w o d o w o  z a jm u ją c y c h  s ię  o rg a n iz o ­
w a n ie m  i  u p o w s z e c h n ia n ie m  k u l t u ­
r y ,  p o ś w ię c o n a  b ę d z ie  a k t u a ln y m  
p ro b le m o m  p r a c y  W o je w ó d z k ic h  
D o m ó w  K u l t u r y  i  p o d le g ły c h  im  p la  
c ó w e k . ( t)

P o la k  
Piotr Janowski

laureatem Konkursu 
im. H. Wieniawskiego
P O Z N A Ń  P A P . W  n ie d z ie lę  p r o f . ' 

G ra ż y n a  B A C E W IC Z  — p r z e w o d n i­
cząca  j u r y  M ię d z y n a ro d o w e g o  K o n ­
k u r s u  S k rz y p c o w e g o  im .  H . W ie ­
n ia w s k ie g o  — o g ło s i ła  w y n i k i  V  
K o n k u rs u .

L a u r e a te m  I  n a g r o d y  z o s ta ł 16 -le t- ' 
n i  P o la k  P io t r  J A N O W S K I —  u c z e ń  
p r o f .  I r e n y  D u b is k ie j .  L a u r e a te m  I I  
n a g r o d y  z o s ta ł s k r z y p e k  r a d z ie c k i  
M ic h a i ł  B E Z W IE R C H N Y J .  I I I  n a ­
g ro d ę  z d o b y ła  P o lk a  K a ja  D A N -  
C Z O W S K A  — u c z e n n ic a  p r o f .  E u ­
g e n i i  U m iń s k ie j .

C z w a r te j  n a g ro d y  n ie  p r z y z n a n o . 
D w ie  ró w n o rz ę d n e  V  n a g r o d y  z d o ­
b y l i  s k r z y p k o w ie  r a d z ie c c y : E d u a rd  
T A T E W O S J A N  i  A n a t o l i j  M I E L N I ­
K Ó W . D w ie  V I  n a g ro d y  j u r y  p r z y ­
z n a ło  M ic h a ło w i  G A R B A R C Z Y K O -  
W I (P o ls k a )  i  M in c z o  M IN C Z E V O -  
W I (B u łg a r ia ) .

T r z y  w y ró ż n ie n ia  p r z y z n a n o :  M a ­
r i i  B R Y L A N C E  (P o ls k a ), G in c e  
G IC Z K O W E J  ( B u łg a r ia )  i  M a łg o rz a  
c ie  B Ł A Ż E J E W S K IE J  (P o ls k a ).

P o n a d to  d y p lo m y  h o n o r o w e  p r z y ­
zn a n o  J o v a n o v i K O L U N D Ż IJ  ( J u ­
g o s ła w ia )  o ra z  G u id o  H O L B L I N -  
G O W I (C z e c h o s ło w a c ja ) .

„Górny Śląsk“
(D okończenie  ze s ir .  1)

M a tk a  c h rz e s tn a  s ta tk u ,  S ta n is ła ­
w a  G ie r k o w a ,  w rę c z a  k a p i ta n o w i 
k s ię g ę  p a m ią tk o w ą  „ G ó r n e g o  Ś lą ­
s k a ”  z p ie rw s z y m  w p is e m . E d w a r d  
G IE R E K  w ita  s ię  z o f ic e r a m i.

N A S T Ę P N IE  goście zw iedza­
ją  s ta tek . Jednostka je s t dosko­
n a le  w yposażona, a w  m o rs k ;ch 
o róbach  sp isyw a ła  sie na „p ią t ­
kę ” . B ra w a  d la  s toczn iow ców  
„W a rs k ie g o ” !

Społeczeństwo K a to w ic  i  G ór 
nego Ś ląska p rzekaza ło  załodze 
swego s ta tk u  liczn e  p o d a ru n k i. 
Jest to  m .in . te le w iz o r , 30 ra ­
d io o d b io rn ik ó w , b ib lio te k a  o te 
m atyce  re g io n a ln e j o ra z  zasta­
w y  i  p la te ry  s tołowe.

M /s  „G ó rn y  Ś ląsk”  w ychodz i 
z ła d u n k ie m  w ęg la  do H a m b u r 
ga, a następn ie  pod  ba lastem  
po ru d ę  do N a rw ik u , skąd  w ró  
c i do  k ra ju .  (w it )

Z BOCIANIEGO
g n ia z d a

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU  20 B M .:

m Is „ L iw ie c ”  —  z L o n d y n u  
z d r o b n ic ą

s/s „ T c z e w ”  —  z  D a n i i  p o d  b a ­
la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU  20 B M .:

m /s  „ G ó r n y  Ś lą s k ”  —  d o  N R F  
v ia  Ś w in o u jś c ie  z w ę g le m  

m /s  „ W r ó ż k a ”  —  d o  F r a n c j i ,  
I r l a n d i i  z d r o b n ic ą  

m /s  „ D ę b l in ”  —  do  H a m b u rg a  
v ia  G d y n ia  z d ro b n ic ą  

s /s  „ K a t o w ic e ”  —  d o  D a n i i  z 
w ę g le m .

W  P O R C IE :

W  U B . T Y G O D N IU  p rz e ła d o ­
w a n o  w  p o r c ie  276 ty s .  to n  ła ­
d u n k ó w ,  w  ty m  139,5 ty s .  to n  w ę 
g la ,  p o n a d  38 —  r u d y ,  32,5 — s u ­
r o w c ó w  c h e m ic z n y c h , p o n a d  23 
— zb o ża , 8,8 —  d re w n a  i  33,5 ty s .  
to n  d r o b n ic y .  W  ty m  s a m y m  cza 
s ie  w  p o r c ie  o b s łu ż o n o  p o n a d  
100 s ta tk ó w .
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Pierwsze echa dewaluacji funta szterlinga

K L Ę S I C i l  W O J O M  J a k i
MIKISAW A S Z Y N G T O N , N O W Y  J O R K , P A R Y Ż , L O N D Y N , B R U K ­

S E L A  —  P A P . O głoszenie  d e w a lu a c ji fu n ta  s z te r lin g a  n a ty c h ­
m ia s t w y w o ła ło  ośw iadczen ia  rzą d ów  in n y c h  k ra jó w , k tó re  
^ s to s u n k o w a ły  się do p o s u n ię c ia  W . B ry ta n ii.

B IA Ł Y  D O M

c z a ją c a  o b n iż e n ie  c e n  to w a r ó w  b r y ­
t y js k i c h  rva r y n k a c h  z a g ra n ic z n y c h , 
je d n o c z e ś n ie  p o c ią g n ie  za  s o b ą  p o d ­
w y ż k ę  ce n  to w a r ó w  im p o r to w a ­
n y c h .  T a k  n p .,  j e ś l i  A u s t r a l ia  i  N o ­
w a  Z e la n d ia  n ie  p rz e p ro w a d z ą  r ó w  

o p u b lik o w a ł w ie d z ia ł m .in .: „W ie m , że de- d e w a lu a c j i ,  c e n y  m a ja ,  w e łn y
^ , , .  . .  ,  . „ i  s e ró w  m o g ą  z w y ż k o w a ć  d o  15

s p e c ja ln e  ośw iadczen ie  p re z y - c y z ja  ta  zosta ła  p od ję ta  z w ie l proc s ta lo w n ie  b r y t y j s k ie  b ę d ą  
d e n ta  JO H N S O N A , k tó ry  po- ką  n iechęc ią  i  ro zu m ie m  p o - p ła c ić  za r u d ę  że la za  c e n y  o  15 p ro c . 

ważne p rzyczyn y , k tó re  w  da-
liy c h  w a ru n k a c h  u c z y n iły  tę  "  ł ”  ,A
decyz ję  n ieodzow ną” . P rezyden t 
p o d k re ś lił jednocześn ie , że z ło­
ty  p a ry te t d o la ra  n ie  u legn ie  
zm ian ie .

F R A N C U S K IE  M in is te r s tw o  G o -

w y w o ła  z m ia n y  k u r s u  f r a n k a .

50 rocznica urodzin 
Indiry Gandiii
D E L H I  P A P . P a n i I N D IR A  G A N -  

D H I ,  je d y n a  k o b ie ta  -  p r e m ie r  na  
ś w ie c ie ,  o b c h o d z i ła  w  n ie d z ie lę  50 
r o c z n ic ę  u r o d z in .  Z  t e j  o k a z j i  u r o ­
c z y s tą  w iz y tę  z ło ż y l i  j e j  p r e z y d e n t  
I n d i i ,  c z ło n k o w ie  g a b in e tu , p rz e d s ta  
•w ic ie le  p a r t i i  I n d y js k i  K o n g re s  N a ­
r o d o w y ,  c z ło n k o w ie  p a r la m e n tu  i  In  
m e o s o b is to ś c i s p o łe c z e ń s tw a  i n d y j ­
s k ie g o .

ZiA wznawia
stosunki 

dyplomatyczne
z W. Brytanią

K A I R  P A P . Z je d n o c z o n a  R e p u b li­
k a  A ra b s k a  p o s ta n o w iła  w z n o w ić  
s to s u n k i  d y p lo m a ty c z n e  z W . B r y ­
t a n ią ,  z e rw a n e  w  g r u d n iu  1965 r .  
z g o d n ie  z  z a le c e n ie m  O r g a n iz a c ji  
J e d n o ś c i A f r y k a ń s k ie j .  (Z a le c e n ie  
t o  w y s u n ię te  z o s ta ło  w ó w c z a s  w  
z w ią z k u  ze  s ta n o w is k ie m  W . B r y ta ­
n i i  w o b e c  R o d e z ji) .

Norwescy marynarze
ugasili pożar
na swym statku

P A R Y Ż  P A P . J a k  ju ż  p o d a w a liś ­
m y ,  n a  p o k ła d z ie  n o r w e s k ie g o  f r a c h  
t o  w  ca „ D r a m m e n s f jo r d ” , w y b u c h ł  
•w  s o b o tę  p o ż a r . R a d io te le g ra f is ta  
p o d a ł  w ó w c z a s , że s ta te k  z n a jd u je  
s ię  o k o ło  180 k m  na  p ó łn o c n y  z a ­
c h ó d  o d  p r z y lą d k a  O r te g a l.  W e d łu g  
o s ta tn ic h  in fo r m a c j i ,  s ta te k  m im o  
s z a le ją c e g o  n a  Jego p o k ła d z ie  ż y ­
w io łu  z d o ła ł d o tr z e ć  d o  p o r tu  l iz -  
t> o ń s k ie g o . Z a ło g a , m im o  o fe r o w a -  _ 
n e j  p rz e z  s tra ż  p o r to w ą  p o m o c y , z d o  z n a c z n ie  s ię  o b n iż y ła .  N ie  u le g a  
la ła  sa m a  u g a s ić  p o ż a r .  w ą tp l iw o ś c i ,  że d e w a lu a c ja , ozna-

c i ł y  za ro p ę  o o k o ło  14 p ro c . w ię c e j 
P o d w y ż k a  t y c h  ce n  p o c ią g n ie  za so­
bą  z w ię k s z o n y  n a c is k  n a  p o d w y ż k ę  
p ła c .

Z Z A C H O W A N IA  kancle rza  
ska rb u  C A L L A G H A N A  w y n i­
ka , że —  w b re w  pog łoskom  —- 

spodarki i  Finansów podkreśla, że  n j e  zam ierza  cn, p rz y n a jm n ie j 
dewaluacja w alu ty b ry ty jsk ie j n ie na raz ie , rezygnow ać za jm o -

R z ą d  b o ń s k i zazn a cza , że  z a c h ó d -  w anego s tanow iska . Podczas 
n io n ie m ie c k a  m a rk a  n ie  z m ie n i  z w o ł a n e j  n i e o c z e k iw a n ie  n ie - 
s w e j w a r to ś c i  i  że r z ą d y  in n y c h  k r a  d 7 ; e l n e i  k o n f e r e n c j i  D rS s o w e i  
j ó w  W s p ó ln e g o  R y n k u  z a p e w n e  zd e  “  „  K o n - e r e n c j i  p r a s o w e j
c y d u ją  s ię  r ó w n ie ż  n ie  z m ie n ia ć  w a r  L a l l a g h a n  z a a ta kow a ł prasę 
to ś c i s w y c h  w a lu t .  b r y t y j s k ą  z a  n i e p r z y j a z n y  s to -

is to tn ie ,  w s z y s tk ie  k r a je  e w g  p o  sunek d o  t r u d n o ś c i  g o s p o d a r -  

c z y c h - c o  s p r a w i ł o ,  ż e  d ew a lu a - 
ł y  ta k ż e  r z ą d y  S z w a jc a r ii ,  S z w e d ! ,  z o s t a ła  p r z y j ę t a  „b a rd z ie j
J a p o n ii ,  K a n a d y , A u s t r i i ,  G r e c j i ,  w rog o  przez o b y w a te li b ryfcyj- 
I n d i i ,  M a la jz j i ,  S in g a p u ru ,  S y r i i  i  sk ich  n iż  przez zagran icę ” .

\ TU. . . . . C a lla gh a n  s tw ie rd z ił,  że W.
N a to m ia s t  na  p rz e p ro w a d z e n ie  d e -

waluacji zdecydowały cię Jas do- B ry ta n ia  spodziew a Sie pozy- 
tychczas: D a n ia , I r la n d ia ,  Iz r a e l  i  czek od c e n tra ln y c h  b an ków  
Hongkong. Dewaluacja korony d u ń -  U S A , K an a dy , B e lg ii, S zw a jca- 
S £ d 5 * i S ^ i f  ^ , 10w?fSS *  H o la n d ii,  W ioch , N o rw e g ii i 
w  tej samej p r o p o r c j i  co  fun t szter NR1*. N a p y ta n ie  dotyczące
l in g .

L o n d y ń s k i ko respondent P A P  
re d . Z. B o n ie c k i te le fo n u je :

D ecyz ją  k ró lo w e j g ie łda  lo n ­
d yńska  o raz  b u n k i b ry ty js k ie  
są w  p on ie dz ia łe k  zam kn ię te .
W . B ry ta n ia  d o ko n u je  p ie rw ­
szych szacunków  ry zyko w n eg o  
posun ięc ia  W IL S O N A , k tó re  bę 
dzie  m ia ło  pow ażne re p e rk u s je  
n ie  ty lk o  d la  g ospoda rk i tego 
k ra ju .

T-.,,,.. . s p r a w ie d l iw ia ł  „ t r u d n ą  s y tu a c ję ”  o -
D E W A L U A C J A  o z n a c z a  o s o b is tą  ra z  a p e lo w a ł d o  d u m y  B r y t y j c z y -  

k lę s k ę  p r e m ie ra ,  k t ó r y  w  c ią g u  k 6 w  b y  w ykc>r z y s ta l i  ¿zanse z w ię k  
t r z e c h  la t  s p r a w o w a n ia  w ła d z y  d o -  sz e n ia  e k s p o r tu ,  ja k ą  g o sp o d a rce  
k ła d a ł  w s z e lk ic h  s ta ra ń ,  b y  m e  d o -  b r y t y j s k ie j  o t w ie r a  d e w a lu a c ja .  Z a ­
p u ś c ić  p o n o w n ie  d o  te g o  r o d z a ju  p o  p o w ie d z ia ł  je d n o c z e ś n ie  p o d ję c ie  
s u n ię c ia  ( p o p rz e d n ią  d e w a iu a c ję  w  z d e c y d o w a n y c h  k r o k ó w  p r z e c iw  
r o k u  1949 p r z e p r o w a d z i l i  r ó w n ie ż  la  ty m ,  k t ó r z y  c h c ie l ib y  d o p ro w a d z ić  
b o u rz y s c i) .  T e ra z  P a r t ia  P r a c y  z o -  p o d w y ż s z e n ia  ce n  n ie  u s p r a w ie -  

p r z e ?- le a d e ra  o p o z y -  d l iw io n y c h  p o d ro ż e n ie m  k o s z tó w  to  
c j i ,  H E A T H A  „ p a r t i ą  d e w a lu a c j i ” . w a r 6 w  im p o r to w a n y c h .
Jeszcze w  r o k u  1949 f u n t  b y ł  r ó w ­
n o w a ż n ik ie m  4 d o la r ó w .  O b e c n ie  
r ó w n o w a ż y  o n  t y l k o  2,4 d o la ra , k t ó  
re g o  w a r to ś ć  w  c ią g u  o s ta tn ic h  la t

F ra n c ji ka n c le rz  ska rb u  odpo­
w ie d z ia ł ró w n ie ż  p y ta n iem : 
„C z y  F ra n c ja  m u s i u dz ie la ć  po­
życzk i? ”

Premier apeluje 
do „dumy 

Brytyjczyków”
W  n ie d z ie lę  w ie c z o re m  p r e m ie r  

W IL S O N  w y g ło s i ł  w  t e le w iz j i  p r z e ­
m ó w ie n ie  d o  n a r o d u ,  w  k tó r y m

D z ie n n ik  w iosk i o sy tuacji w  N R F

Niebezpieczeństwo
neohitleryzmu

R Z Y M  P A P . „V O N  T H A D - n ia  się h it le ry z m u  is tn ie je  na- 
I>EN n ie  je s t w p ra w d z ie  H it le -  d a l, gdyż n iem ie cka  k lasa  rz ą - 
re m . lecz n e o h itle ry z m  s ta n o w i dząca w  c a łym  okres ie  pow o- 
n iebezp ieczeństw o ”  —  p isze je n n y m  n ie  m ia ła  n ig d y  odw a- 
ch rześc ijańsko  -  d em o k ra ty c z n y  g i uznać rzeczyw is tośc i, tzn . po- 
d z ie n n ik  w ło s k i „G azze tta  de l grzebać snów  p an ge rm ań sk ich ” . 
P opo lo ” , a n a liz u ją c  s y tu a c ję  ‘
p o w s ta łą  na te re n ie  N R F  w  
o s ta tn ic h  la tach .

„P ro g ra m  p rze ds ta w io ny
p rze z  von  T haddena  w  H ano ­
w e rz e  to  ty p o w y  p ro g ra m  neo- 
h it le ro w s k i z t ra d y c y jn y m i o- 
s k a rż e n ia m i k la sy  rządzące j o 
h o łd o w a n ie  n a s tro jo m  „rezyg na  
c j i ” , z t ra d y c y jn y m i a pe la m i o 

w ie lk ą  ro d z inę  germ ańską ”  (od 
B a łty k u  po G órną  Adygę). t ra ­
d y c y jn y m  pod po rzą d kow a n ie m  
„w o ln o ś c i je dn o s te k  sp ra w ie  
w o ln o ś c i n a rod u ” , tra d y c y jn y m  
m o ra liz a to rs tw e m  i  ir ra c jo n a ­
liz m e m ” .

„N a  począ tku  m ó w iło  się, że 
p a r tia  ta  n ie  m a żadnych  szans. 
Tym czasem , u zyskaw szy w  w y  
b orach  p o lity c z n y c h  1965 ro k u  
2.5 proc. g łosów , ju ż  ro k  póź­
n ie j,  w  w yb o ra ch  re g ion a lnych  
H e s ji i  B a w a r i i w  iis to pa d z ie  
1966 r .  uzyska ła  ona 7 proc., a 
w  B re m ie  w  p a ź d z ie rn ik u  1967 
r ,  ju ż  9 p roc. g łosów . Po n a j­
b liższych  w y b o ra c h  p o lity c z ­
n y c h  będzie m ia ła  59 de n u to w a  
n ych  w  B undestagu , c z y li d w a  
ra zy  w ię c e j n iż  H it le r  w  1928 
ro k u ” .

„M im o  ra d y k a ln ie  zm ijuw ene j 
ß y tu a e ji —  pisze d a le j d z ie n n ik  
—  n iebezp ieczeństw o odradza-

Znów strzelanina
nad Jordanem
P A R Y Ż  P A P . A g e n c ja  F ra n ­

ce Presse donosi z A m m a n u , że 
w  n ied z ie lę  dosz ło  d o  p o je d yn ­
ku  a r ty le ry js k ie g o  poprzez rze ­
kę Jo rd an . J o rd a ń sk i rze czn ik  
w o js k o w y  podał, że a r ty le r ia  
iz rae lska  rozpoczę ła  ogień w e  
w czesnych  godzinach  ra n nych . 
P ocisk i iz ra e ls k ie  w ys trze lo ne  z 
d z ia ł dużego k a lib ru  sk ie row a­
ne zos ta ły  na w y s u n ię te  poste­
ru n k i o bse rw a cy jn e  a rm ii jo r -  
dań sk ie j w  Ib n  S zurat. W y m ia ­
na o gn ia  t rw a ła  b lis k o  godzinę.

A ge n c je  p rz y p o m in a ją , że w  
sobotę dosz ło  d w a  ra zy  do 
s trz e la n in y  nad  rzeką  Jordan.

W ię z ie ń  a teńskie j ju n tjj

los spotka
THEODORAKISA?

W  T Y C H  D N IA C H  S P IE S Z Ą C Y  R A N K IE M  DO  P R A C Y
A T E Ń C Z Y C Y  N IE  P R Z E G L Ą D A J Ą  S W O IC H  G A Z E T  N IE ­
D B A L E  I  Z  R E Z Y G N A C J Ą , J A K  Z W Y K L I  T O  C Z Y N lC  OD 
K W IE T N IA , G D Y  IC H  P IS M A , J A K  I  O N I S A M I U T R A C I­
Ł Y  W O LN O ŚĆ . W S Z Ę D Z IE , G D Z IE  D O C IE R A  G R E C K IE  SŁO ­
W O  I  G R E C K A  P IO S E N K A  L U D Z IE  S Z U K A J Ą  W IA D O M O ­
Ś C I O P RO CESIE  T Z W . G R U P Y  M IK IS A  T H E O D O R A K IS A , 
B O J O W N IK Ó W  A R E S Z T O W A N Y C H  W  T Y M  S A M Y M  CO 
O N  C Z A S IE  I  O S K A R Ż O N Y C H  W R A Z  Z  N IM  O U D Z IA Ł  W  
R U C H U  W Y M IE R Z O N Y M  P R Z E C IW  F A S Z Y S T O W S K IE M U  
R E Ż IM O W I.

T H E O D O R A K I S  n i e  m ó g }  s t a  k a 4 d c  Ś w ię to . W  k o S c ie le  co t y d z ie f i
„ „  - , ___ _____ w y b u c h a  z a m ie s z a n ie  i  b ó jk i .  M ik is
n ą c  p r z e d  t r y b u n a ł e m  w o j s k o -  z a c z y n a  k o m p o n o w a ć  p ie rw s z e  s y n i­
w y  m .  J e s t  c ię ż k o  c h o r y  i  s k r a j - ......................................
n i e  o s ła b io n y  p o  g ło d ó w c e ,  k t ó ­
r ą  z a s t o s o w a ł  j a k o  p r o t e s t  p r z e -  . . . .  . . . ,
c i w k o  b r u t a l n o ś c i  p o l i c j i  W  P ?  k l l k u  m ie s ią c a c h  s p ę d z o -  
w i ę z i e n i u  p r z e b y w a  o d  b l i s k o  n a _ s w o b o d z ie ,  M i k i s  z o -
t r z e c h  m ie s ię c y .  ^ a J.e  z e s la n y  P < \ r a z  d r u g i .  N a

M a k r o n is s o s  s p ę d z a  o k r e s  s łu z -  
n a j Z y w s z e  w s p o m n i e n i e  o  b y  w o j s k o w e j .  P o d d a n y  z o s t a je  

T h e o d o ra k is ie  z a c h o w a li  d a w n i  lo -  f a k  p o t w o r n y m  t o r t u r o m .  Że
k a t o r z y  o b o z ó w  d la  g r e c k ic h  p a t r io  ,  . . . . ,  . ’ _____
tó w  n a  M a k ro n is s o s , I k a r l i ,  A g h lo s  d z i s i a j  je s z c z e  d r ż y  n a  s a m o  
E fs t ra t io s ,  k t ó r z y  p a m ię ta ją  m a r c o -  i c h  w s p o m n ie n ie .  F o t o g r a f i a  z 
w y  d z ie ń  1946 r o k u ,  p o p rz e d z a ją c y  t a m t y c h  c z a s ó w  p o k a z y w a ła  g o  
r e fe re n d u m  w  s p r a w ie  p o w ro tu  k r ó  j n  „ o m i n t n '  T w a n e e n
la . u l i c ą  s ta d iu  s u n ą ł w te d y  w ie l k i  u  w e j ś c i a  o o  n a m io t u  z w a n e g o  
p o c h ó d  d e m o n s tra n tó w .  M a n ife s ta n  s z u m n ie  a m b u l a t o r i u m ,  dO KąC l 
c i ś p ie w a li  d a w n ą  r e w o lu c y jn ą  p ie ś ń  z n o s z o n o  l u d z i  n a j b a r d z i e j  t o r -  
t  1821 r o k u  ( p r z e c iw k o  tu r e c k ie m u  t m - n w i m w h  T o c t n a  n i e i  n r a .  
ja r z m u ) ,  m ó w ią c ą  o ty m ,  że r y b a  t m  c w a n y c h .  J e s t  n a  m e j  praż 
n ie  m o że  ż y ć  n a  z ie m i,  k w ia t  —  n a  W ie  n i e  d o  p o z n a n ia . . .
p ia s k u , a G r e k  —  be z  w o l n o ś c i . . ___ .
P ie rw s i ,  k t ó r z y  z n a le ź l i  s ię  n a  p la -  * *0  U W O L N IE N IU ,  d a je  w  1950 r #  
c u  O m o n ia  z a to c z y l i  w ie lk ie  k o ło  s w ó j p ie rw s z y  k o n c e r t  i  u z y -  
i  z a c z ę li ta ń c z y ć  k a la m a t ia n o s .  s k a w s z y  s ty p e n d iu m  rz ą d u  f r a n c u ­

s k ie g o  u d a je  s ię  do  P a ry ż a , g d z ie  
T A N F P 7 N Y  K O R O W Ó D  n r o -  u c z *?szcza do  k o n s e r w a to r iu m . P o d  

, P ‘ °  p a r y s k im  a d re s e m  o t r z y m u je  o d
W a d z i ł  W te d y  m ło d y  1 w s p a n i a -  Y o a n n is a  R ito s a , je d n e g o  z p r z y ja -  
ł y  o l b r z y m ,  u l u b i e n i e c  „ b o g ó w ,  C ió l z  z e s ła n ia  n a  M a k ro n is s o s , r e e -

i l u d u ”  s ł a w n y  i u ż  a u -  p o e m a tu  p t .  „ E p i t a -K O D ie t i  l u a u  , S ła w n y  j u z  a u  f i u m „  g d z ie  o p ie w a  ro z p a cz  m a tk i
t o r  h y m n u  m a r y n a r z y  z  r u c h u  po  ś m ie r c i  s y n a , r o b o tn ik a  z a b ite -  
o p o r r ,  T h e o d o r a k is .  W t e d y  t o  go  p rz e z  p o l ic ję  w  czas ie  s t r a jk u  w  
p o  r a z  p i e r w s z y  o t a r ł  s ię  O S ą t o m k ą c b . ^ K ^  s p ą . o n a jr y . »  

ś m ie r ć  —  r a n i ł a  g o  k u l a  p o l l -  s tó p  ś w ią ty n i  Z e u s a  O l im p i js k ie -  
c y j n a .  M i a ł  u s z k o d z o n ą  c z a s z k ę  g o ). U tw ó r  te n  w y w ie r a  na  W ik is ie  
i  d w a  m ie s ią c e  p r z e le ż a ł  W  s z p i  w s trz ą s a ją c e  w ra ż e n ie . P isze  d o  n ie  

g o  m u z y k ę ,  o p a r tą  n a  m o ty w a c h  lu  
d o w y c h .  S ta je  s ię  s ła w n y .ta lu . B y ł w te d y  od  3 la t  p rz y ­

w ódcą  pos tępow e j i  p a tr io ty c z ­
n e j m łod z ie ży  (E P O N ) i  s tu d io ­
w a ł w  k o n se rw a to r iu m .

w  1947 p o d c z a s
szerzącego się te rro ru , M ikis został 
zesłany po raz pierwszy. Skompo­
nował w owym czasie na jp iękn ie j­
sze piosenki, oparte o ludowe ry t ­
my, piosenki rychło niestety zapo­
mniane. Powróciwszy do Aten, two­
rzy chór, śpiewa na obowiązkowym ną. S ta je  się bożyszczem swego 

a a rod u - W szędzie śp iew a ją  je g»  
nion”  — życzeniach po£ adresem p ieśn i, o p ie w a ją  je go  sławę. W  
króla, kró low e j i rodziny kró lew - je j  b lasku  rozpoczyna  W 
sklej, co p raktyku je  się wtedy w  p rze de dn iu  w y b o ró w  1961 ro k u  

to u rn e e  po  ca łe j G re c ji, p o  n a j-

D L A  G R E K Ó W  M ik is  Th eo ­
d o ra k is  je s t o lb rzym e m  n ie  t y l ­
k o  z u w a g i na w z ro s t. Jest w a ­
lecznym  ś m ia łk ie m , a  jednocze§ 
n ie  a rtys tą , p o li ty k ie m  i  c z ło ­
w ie k ie m  o  w ie lk im  sercu. O d ra  
dza w  G re c ji m iłość  do  m u zyk i*  
rozbudza  św iadom ość p o i i t y  cz-

G R U P A  b ia ły c h  n a je m n i­
k ó w ,  k t ó r z y  p o  w y p ę d z e n iu  
z  B u k a w u  p rz e z  w o js k a  
k o n g i js k ie  s c h r o n i l i  s ię  w  s to ­
l i c y  R w a n d y ,  K ig a l i ,  p o d p is a ­
ła  d e k la r a c ję ,  w  k t ó r e j  k a ż ­
d y  z  n ic h  z o b o w ią z a ł s ię  n ie  
w ra c a ć  n ig d y  d o  A f r y k i .

N A  Z D J Ę C IU :  o s ła w io n y
h e rs z t b ia ły c h  n a je m n ik ó w ,  
p łk .  J e a n  S c h ra m m e  (w  b ia ­
ł e j  k o s z u l i)  w  o to c z e n iu  p o d ­
w ła d n y c h  o c z e k u je  n a  p r z e d ­
s ta w ic ie l i  O r g a n iz a c ji  J e d n o ­
ś c i A f r y k a ń s k ie j ,  b y  p o d p is a ć  
d e k la r a c ję  o o p u s z c z e n iu  A f r y  
k i .

(C A F  -  T e le fo to )

m nie jszych  n a w e t w io ska ch  i  
odnosi p e łn y  sukces. 4

T Y M C Z A S E M  h is to r ia  p is z e  n o w o  
„ E p i t a f i u m ”  — w  S a lo n ik a c h .  L e ­
w ic o w y  b o jo w n ik  i  p o s e ł L a m b r a *  
k is  z o s ta je  w  1963 r o k u  s k r y to b ó j­
czo  z a m o rd o w a n y  n a  ła w a c h  p a r t i t  
E D A . W  a te ń s k im  p a r la m e n c ie  M i­
k is  T h e o d o r a k is  z a jm u je  m ie js c e  o -  
p u s z c z o n e  p rz e z  L a m b r a k is a  i  tw o ­
r z y  m a s o w ą  o rg a n iz a c ję  m ło d z ie ż y  
„ la m b r a k id e s ó w ” , k tó r y c h  lic z b a  s iq  
ga n ie b a w e m  200 ty s ię c y .  S ta je  te ż  
na  cz e le  n ie le g a ln y c h  p rz e z  j a k i i  
czas „ m a rs z ó w  p o k o ju ” .

W IA D O M O Ś Ć  o a re sz to w a n ia  
i  cho rob ie  Theodorak isa , o p ro ­
m ien io ne go  o s ta tn io  now ą  sła­
w ą  z r a c j i  skom ponow ane j p rze  
zeń m u z y k i do f i lm u  „G re k  Z o r 
ba” , w s trzą sn ę ła  n ie  ty lk o  na­
ro d em  g re c k im . I  choc iaż n ik t; 
kom u  d roga  je s t sp raw a, o k tó ­
rą  w a lc z y ł w ię z ie ń  a te ń s k i n ie  
w ą tp i w  je j  osta teczny t r iu m f ,  
bó lem  i  o baw ą  n a p a w a ją  każ­
dego losy w y b itn e g o  syna k ra ­
ju  H e lle n ó w , s ta roży tn e j o jczyz ­
n y  w o ln ośc i.

(J . RO J)

Katastrofa
brytyjskiego samolotu

wojskowego
Śmierć 9 osób
L O N D Y N  P A P . O k o ło  290 k m  n a  

p o łu d n io w y  za c h ó d  o d  b r y t y j s k ie j  
n a b rz e ż n e j m ie js c o w o ś c i P e n za n ca  
w p a d ł d o  A t la n t y k u  b r y t y j s k i  sa­
m o lo t  w o js k o w y .  9 o só b  p o n io s ło , 
ś m ie rć .

B r y t y j s k i  o k r ę t  w o je n n y  z d o ła ł 
u r a to w a ć  d w u  lo t n ik ó w  i  o d n a la z ł 
c ia ło  tr z e c ie g o  c z ło n k a  z a ło g i.

P r z y c z y n y  k a t a s t r o f y  lo tn ic z e j  są 
d o  t e j  p o r y  n ie z n a n e .
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WSPÓŁPRACA ZE SZKOŁA -  
troska o nauczycieli
Rozmawiamy z sekretarzem Zarządu Okręgu ZNP

Zw i ą z e k  n a u c z y c i e l s t w a  p o l s k i e g o  od  począ tku  
swego is tn ie n ia , to  je s t od 62 la t  b y l o rgan izac ją  d z ia ła ­
jącą na rzecz postępu i  u lepszania  p ra cy  pedagogiczne j 

W s z k o ln ic tw ie  o raz dba jącą  o zapew n ien ie  ja k  n a jlepszych  w a ­
ru n k ó w  b y to w ych  nauczyc ie lom . Z  o k a z ji dzis ie jszego  św ię ta  
»— D n ia  N auczycie la , o b ieżących k ie ru n k a c h  p ra cy  Zarządu  
O krę gu  Z N P  ro zm a w ia m y  z  sekre ta rzem  ZO  Z N P  —  W ła d y ­
s ław em  W a le rczyk ie m .

—  Ja k ie  s p ra w y  są p rzedm io tem  szczególnej u w a g i Z a rzą ­
du O kręgu?

—  P odstaw owe zagadn ien ia  naszej dz ia ła ln o śc i w ią żą  się z 
u c h w a ła m i I X  K ra jo w e g o  Z ja zd u  D e lega tów  ZN P  oraz  V I  K o n ­
gresu Z w ią z k ó w  Z aw odow ych . Je dn ym  z n a jw ażn ie jszych  za­
dań  Z N P  jes t w sp ó łud z ia ł z  a d m in is tra c ją  szko lną w  zarządza­
n iu  i  k ie ro w a n iu  p o lity k ą  ośw ia tow ą . W spó łpraca  ta  będzie 
p rz e ja w ia ć  się m. in . w  u zga dn ia n iu  sp raw  dotyczących róż­
n ych  sposobów p rzyg o to w an ia  i  doskona len ia  ogólnego o raz  za­
wodow ego n au czyc ie li w szys tk ich  ty p ó w  szkó ł i  p laców ek 
op iekuńczo -w ychow aw czych , w  u zga dn ia n iu  w łaśc iw ego  ro z­
m ieszczania  k a d r d la  p ra w id ło w e j re a liz a c ji p ro g ra m u  z re fo r­
m o w a n e j szko ły, w  u g ru n to w y w a n iu  soc ja lis tycznych  n o rm  
w spó łżyc ia  m iędzy k ie ro w n ic tw a m i szkó l i  g ro na m i nauczyc ie l­
sk im i.

—  W ym ie n io n e  na  w stę p ie  u c h w a ły  m ó w ią  ró w n ie ż  o ko ­
nieczności roztoczen ia  o p ie k i nad ka d rą  nauczyc ie lską  w  za k re ­
sie polepszania  je j  w a ru n k ó w  by to w ych . Jak ie  poczynan ia  Za ­
rzą d u  O kręgu  w ią żą  się z re a liz a c ją  tego postu la tu?

—  P o p ierw sze, za rów no  w  in te res ie  nau czyc ie li, a pośrednio  
I  całego szko ln ic tw a , zapew n iam y niezbędne ś ro d k i finansow e  
przeznaczone na z w ro t kosztów  prze jazdu  osobom s tu d iu ją c y m  
Naocznie o ra z  na z w ro t kosztów  p rz y  o rg a n iz a c ji k o n fe re n c ji re ­
jo n o w y c h . S tw arzam y w ię c  w a ru n k i do podnoszenia k w a li f i­
k a c ji przez pedagogów. O dnosi się to  szczególnie do  nauczy­
c ie li m łodych , k tó ry m  w  ten  sposób s ta ram y się u m o ż liw ić  w a ­
ru n k i kszta łcen ia  się. bez ponoszenia z tego ty tu łu  w y d a tk ó w . 
P rzeznaczam y ró w n ie ż  do ta c je  fin an sow e  na op łacen ie  za­
stępstw , na  nag rody  specja lne, na zapom ogi z d ro w o tn e  itp .

P o  d r u g ie ,  p rz e d m io te m  n a s z e j t r o s k i  je s t  s y tu a c ja  m ie s z k a n io w a  
n a u c z y c ie l i.  P ro b le a n  te n  z r o k u  n a  r o k  n a ra s ta  rn . in .  d la te g o , że z w ię ­
k s z a  s ię  l ic z b a  n a u c z y c ie l i  z a t ru d n io n y c h  w  s z k o ła c h . W  b ie ż ą c y m  
s o k u  Z a rz ą d  O k rę g u  u d z ie l i ł  ze sw e g o  fu n d u s z u  p o ż y c z e k  na  w k ia d y  
m ie s z k a n io w e  n a  łą c z n -1 s u m ę  800 000 z ł. N ie p o k o ją c y  je s t  s ta n  b u d o w ­
n ic tw a  m ie s z k a n io w e g o  ze ś r o d k ó w  p a ń s tw o w y c h , p rz e z n a c z o n y c h  n a  
b u d o w ę  m ie s z k a ń  p r z y  n o w y c h  s z k o ła c h , p o n ie w a ż  za p ie rw s z e  p ó ł r o ­
cze  te g o  r o k u  re a liz a c ja  te g o  p la n u  z a m k n ę ła  s ię  w  g ra n ic a c h  p o n a d  
20 p ro c . A  p rz e c ie ż  w y n i k i  p r a c y  s z k o ln e j w  d u ż y m  s to p n iu  za le żą  
Od z d r o w ia  i  d o b re g o  s a m o p o c z u c ia  n a u c z y c ie l i.

—  W ażny je s t ponadto w yp oczyn e k  w a k a c y jn y . Ja k  p rzed­
s ta w ia  się sy tua c ja  w  te j dziedzin ie?

—  N a jw ię ksze  zapo trzebow anie  n a u czyc ie li is tn ie je  na  w cza­
sy rodz inne . Z tego w zg lędu  k ie ru je m y  uw agę na da lszy ro z­
w ó j i  m odern izac ję  ośrodka tego ro d z a ju  wczasów  w  Ś liw n ie  
B a łty c k im . C zyn im y  ró w n ie ż  pow ażne s ta ran ia  w  ce lu  w y b u ­
d ow a n ia  now ego ośrodka  wczasow ego nad  m orzem . Poza ty m  
eam ierzam y za jąć się na szerszą ska lę  ro z w ija n ie m  tu ry s ty k i,  
n as ta w io ne j przede w s z y s tk im  n a  poznaw an ie  reg ionu  szcze­
cińskiego . _______________________________________

Co zawdzięczam  
swojemu 

nauczycielowi?
W  P O W O D Z I ps ich  fig ló w , 

w  p róbach  w y m ig a n ia  się od 
o dp ow ie dz i na le k c j i  —  zda­
rza  s ię  często, że serdeczne, 
spoko jne  u w a g i nauczyc ie la  
sp ro w ad za ją  uczn ia  do zrozu ­
m ie n ia  n ie w ła śc iw o śc i w ła sn e ­
go postępow ania . B y w a  ró w ­
n ież ta k , że in te resu ją ce  p ro ­
w adzen ie  le k c ji,  e ru d y c ja  n a ­
uczyc ie la  p ow o d u je  za in te reso ­
w a n ie  się d z ieck iem  ja kąś  
d z iedz iną  w ie d zy . Z  czasem, po 
la tach , p o w ra ca m y m yś lą  do 
ty c h  w y ch ow a tvcó w , k tó ry c h  
w p ły w  p o zo s ta w ił t rw a ły  ślad 
w  u m yś le  lu b  w  charak te rze  
cz ło w ie ka . Dziś p y ta m y  w ięc: 
„C O  Z A W D Z IĘ C Z A M  SW O JE 
M U  N A U C Z Y C IE L O W I? ”

IN Z . JE R Z Y  P A W S K 1 —  P Z M

Z L A T  N A U K I w  m o je j pa 
m ię c i szczególnie m ocno u trw a  
l i ł y  się s y lw e tk i d w o jg a  n au ­
czyc ie li. W  k la s ie  7 szko ły  pod ­
s ta w o w e j uczy ła  m n ie  p o lo n is t­
ka, k tó ra  n ie  pop rzesta ła  na  
w p a ja n iu  nam  re g u ł g ra m a ­
tycznych  i  p rzew idz ianego  p ro ­
g ram em  zasobu w ie d zy  o ję ­
z y k u  p o ls k im . Nauczy ła  m n ie  
czegoś bardzo  ważnego  —  m i­
łości do k s ią ż k i. Poprzez kon ­
k u rs y : k to  p rzeczy ta  n a jw ię c e j 
ks iążek, k to  n a jle p ie j opisze  
ic h  tre ść  —  w p ro w a d z iła  m n ie  
w  ś w ia t l ite ra tu ry .

D ru g ą  osobą b y l p ro f. Baga- 
tu ro w  ś w ia to w e j s ła w y  specja ­
lis ta  od sp raw  d e s ty la c ji i  re k ­
ty f ik a c j i ,  w y k ła d a ją c y  w  A ze r-  
b e jd ża ńsk im  In s ty tu c ie  N a fto -  
w y m  w  B a k u . P rze kazyw a ł on  
n ie  ty lk o  w  sposób bardzo  
p rz e jrz y s ty  w iedzę s tudentom  
ale i  u c z y ł nas, w  ja k i  sposób 
n a le ży  się uczyć sam odzie ln ie .

J O L A N T A  D ŁU G O S Z

N A J B A R D Z IE J  n ie lu b ia n y m  prze ze 
m n ie  p rz e d m io te m  b y ła  m a te m a ty ­
k a .  T w ie r d z i ła m  zaw sze , że w ie d z a  
z t e j  d z ie d z in y  je s t  z u p e łn ie  n ie ­
p r z y d a tn a  w  ż y c iu  i  z g o d n ie  z tą  
te o r ią  s ta ra ła m  s ię  (ch o ć  b e z s k u te c z  
n ie !)  w y m ig iw a ć  od  u c z e n ia  s ię  u -  
ła m k ó w , lo g a r y tm ó w  i t p .  A  te ra z ,

o  d z iw o , n a js e rd e c z n ie j w s p o m in a m  
w ła ś n ie .. .  n a u e z y c ie la  m a te m a ty k i,  
k t ó r y  z m u s z a ł m n ie  d o  n a u k i  c ią g ­
ł y m  p y ta n ie m  n a  le k c ja c h .  S t w ie r ­
d z i ła m , że m a te m a ty k a  je s t  n ie  t y l ­
k o  p o tr z e b n a , a le  w ia d o m o ś c i z t e j  
d z ie d z in y  k o n ie c z n e  są d o  p o d ję c ia  
s tu d ió w  w y ż s z y c h  n a  w ie lu  k ie r u n ­
k a c h .

S T E F A N IA  S T O B IN S K A  —  
A B S O L W E N T K A  F IL O L O G II  
O R IE N T A L N E J  

O D K L A S Y  I  d o  V  uczy­
ła m  się pod k ie ru n k ie m  n au ­
c z y c ie lk i, k tó ra  uczy ła  też m o ­
ją  m a tkę  i  n azyw a ła  m n ie  na­
w e t z tego pow o d u  „w n u c z k ą ” . 
W  ty m  czasie t rw a ła  o kupacja , 
d z iec i z b ie ra ły  się na ko m p le ­
tach  w  p ry w a tn y c h  m ieszka ­
n iach , a część le k c ji o db yw a ła  
się podczas spacerów  po  K ra ­
ko w ie . Podczas ty c h  w ycieczek, 
m o ja  p ie rw sza  naucz* 's ika  
n auczy ła  nas za in te resow an ia  
h is to r ią  o jczys tą  i  geografią . 
Zawsze p am ię ta ć  będę i  nau ­
czyc ie lkę  i nasze za jęc ia  le k ­
cy jn e , odbyw a jące  się w  ta k  
tru d n y c h  w a ru n ka ch .

D Z W O N E K  N A  L E K C JĘ  
re g u lu je  czas n au k i. O kre ­
śla  też czas p ra c y  nauczy­
c ie li. W  c h w ilę  po dzw on­
k u  za b ie ra ją  d z ie n n ik i, w y ­
chodzą do klas, w  szkole 
zapada cisza. Z a jrz y jm y  do 
ty c h  klas, ty m  razem  je d ­
n a k  n ie  z m yś lą  o m łodz ie ­
ży, k tó ra  przez 10 m iesięcy 
w  ro k u , dzień po d n iu , go­
dz ina  po godzin ie  zdobyw a  
w iadom ości, s łucha  w y k ła ­
dów, odpow iada , pisze k la ­
s ó w k i i  w yp ra cow an ia .

T Y M  R A Z E M  o środk iem  na ­
szego za in te re sow an ia  je s t n au ­
czyc ie l. T a  le k c ja  n ie  zaczyna 
się d la  n iego  od m om entu  w e jś ­
c ia  do  sali. P rzygotow ana  zosta­
ła  w  dom u. O pracow any ko n ­
sp ek t —  to  p la n  godziny le k ­
c y jn e j. A  w ię c  p rze py ta n ie  ucz­
n ió w , o m ó w ie n ie  b ieżące j le k ­
c ji,  o dp ow ie dz i na p y ta n ia , 
w ska zan ie  le k tu ry , zadanie  do 
dom u. I  zn ow u  d zw onek. D zien­
n ik . N astępna klasa, dz iś  w y ją t ­
k o w o  spoko jna  i  uw ażna. N a 
ta b lic y  nauczyc ie l w y p is u je  te ­
m a ty  k la s ó w k i. One ró w n ie ż  zo­
s ta ły  opracow ane w  d om u. Po 
le kc ja ch .

A  przec ież le k c je  i  p raca  w  
dom u, to  n ie  w szystko. Dziś 
sp raw dza  się 40 k lasów ek. Ju ­
t r o  p op ra w a  zeszytów  dom o­
w ych . P o ju trze  trzeba  się w y ­
b ra ć  d o  dom u  Janka  czy K rz y ­
sia, bo od p a ru  tyg o d n i dz iecko  
za n iedba ło  się w  nauce. Zresztą  
w iz y tę  u ro d z iców  trze ba  p rze ­
ło żyć  na p o ju trze , bo ju t r o  trze ­
ba pom ów ić  po  le k c ja c h  z t r ó j ­
ką  k lasow ą o  p rzyg o to w a n iu  ga­
z e tk i śc ienne j czy w yc ie c z k i do 
za k ład u  p racy . N iech  u czn io w ie  
sam i zobaczą, ja k  w y g lą d a  p ro ­
d u k c ja  pap ie ru .

W IE M Y  O C Z Y  W IA C IE , że i na  
ty m  n ie  k o ń c z y  s ię  f i f tk re s  o b o w ią z -

Dzień (powszedni) nauczyciela
k ó w  n a u c z y c ie ls k ic h .  C z te r y  r a z y  p u la tn ie  p r z e lic z y ć ,  z a s ta n o w ić  s ię  k r y  o b o w ią z e k  p o w ia d o m ie n ia  
w  r o k u  s z k o ln y m  o d b y w a ją  s ię k ia  n a d  k a ż d y m  u c z n ie m  i  n a d  c a ły m  ^  / i i i o n i  n iW z a d -
s y f ik a c y jn e  r a d y  p e d a g o g iczn e '. O - z e s p o łe m  k la s o w y m . ^  zaniedbaniach dzieci, nierząd
m a w ia  s ię w y n ik i  n a u c z a n ia  s p r a w y  ko  scysje Z tym i Z rodziCOW,
w y c h o w a w c z e , i l u  u c z n ió w  m a  s to p -  poTEM W Y W IA D Ó W K A . O -  którzy uważają swoje dzieci za 

cze k iw a n ie  n a  rodziców. P rz y - s tw o rzen ia  pozbawione wad.n ie  n ie d o s ta te c z n e , i le  ty c h  s to p n i 
je s t  w  c a łe j k la s ie  —  tr z e b a  to  s k r a

H H B  i  U U  T T *
L . ..... .

J A N  Z . —  P R A C O W N IK  
U M Y S Ł O W Y

W  S Z K O L E  p o d s ta w o w e j m ia łe m  
b a rd z o  d o b rą  w y c h o w a w c z y n ię ,  k tó  
r a  lu b i ła  m n ie  i  d a rz y ła  z a u fa n ie m . 
P e w n e g o  d n ia  z  ja k ie g o ś  p o w o d u  po 
s ta n o w iłe m  „ u r w a ć ”  s ię  z le k c j i .  P o  
sz e d łe m  w ię c  do  w y c h o w a w c z y n i i 
z w o ln iłe m  się p o d  p o z o re m  b ó lu  
g ło w y .  N a  d r u g i  d z ie ń  d o w ie d z ia ­
łe m  s ię , że k tó r y ś  z  k o le g ó w  p o w ie  
d z ia ł  n a u c z y c ie lc e , że ją  o s z u k a łe m . 
O n a  na  to  o d p o w ie d z ia ła ,  że n ie  
w ie r z y .  O d  te j  p o r y  n ig d y  w  s z k o ­
l i  n ie  w y m ig iw a łe m  s ię  k ła m s tw a -

W A N D A  S T Ę P IE Ń  —  L E K A R Z  
C H O R Ó B  D Z IE C IĘ C Y C H

W R A C A J Ą C  po w ie lu  la tach  
m y ś la m i do czasów szko lnych , 
z p rzy je m n ośc ią  w spom inam  
w ie lu  n au czyc ie li. Dużo osób z 
g rona  pedagogicznego lu b iła m  
ja k o  uczennica, a le n a jw ię c e j 
s y m p a tii obecnie  w zb ud za ją  c i 
pedagodzy, k tó rz y  b y li w y m a ­
ga jący w  s tosu n ku  do u czn ió w  
i  to  n ieza leżn ie  od p rze dm io tu , 
k tó reg o  u czy li. W iąże się to  z 
uczuciem  wdzięcznośc i za to , 
że będąc s u ro w y m i nauczyc ie ­
la m i, p rz y z w y c z a ili m n ie  do 
su m ie nn e j n a u k i, co po skoń­
czen iu  szko ły  s ta ło  się bardzo  
p rzyd a tn e  na s tud iach .

W szko łach p odstaw ow ych , w  
n iższych klasach, na  nauczycie ­
lu  spoczywa obow iązek w p is y ­
w a n ia  sw o ich  uw ag do dz ien ­
n iczka  i p isem nego zaw iada ­
m ia n ia  ro d z iców  o  w y w ia d ó w ­
kach. 40 ra zy  te  same trz y  zda­
n ia  do  ze szyc iku  —  trzeba  p rzy  
znać, że je s t to  w ycze rp u jące  
zajęcie.

T rz y  ra zy  w  ro k u  o d b yw a ją  
się ponad to  ko n fe re nc je  m eto ­
dyczne i  ty le ż  samo —  ko n fe ­
re n c je  o rgan izow ane  p rzez og­
n iw a  ZN P , na tem a t fo rm , p ro ­
g ram ów , m e tod  w p ro w a dza n ia  
do  szko ły zasad nowoczesnego 
nauczania . W  ty c h  d n ia ch  dz ie ­
c i n ie  m a ją  le k c ji.  T y m  razem  
nauczyc ie le  uczą się i  poznają  
now e  k ie ru n k i d yda k tyczno - 
w ychow aw cze  .

P R A C A  N A U C Z Y C IE L S K Ą  to  ta k  
że p o p o łu d n ia  — p ro w a d z e n ie  z a ję ć  
p o z a le k c y jn y c h  w  k ó łk a c h  z a in te ­
re s o w a ń  po  d w a  ra z y  w  ty g o d n iu ,  
o p ie k a  n a d  o rg a n iz a c ja m i m a s o w y ­
m i,  in s p iro w a n ie  u c z n ió w  d o  s a m o ­
d z ie ln e j  p r a c y ,  o p ie k a  n a d  n im i ,  
s p ra w d z a n ie  w y n ik ó w ,  o p ra c o w y w a  
n ie  p la n ó w  p ra c y .

D Z IE Ń  N A U C Z Y C IE L A  się 
kończy. Za b ie ra  do dom u stos 
zeszytów. W  d rz w ia c h  za trzy ­
m u je  go kolega.

—  J u tro  rada  pedagogiczna, 
może dobrze b y łob y  jeszcze raz 
p rzepytać z h is to r ii A n ię  K o  
w a lską . D o tychczas uczy ła  się 
dobrze, może w y ją tk o w o  n ie  by 
la  przygotow ana...

T a k  w yg lą da  codzienna p ra ­
ca n a u czyc ie li naszych dzieci. 
N ie  dostrzegam y często ic h  w y ­
s iłk ó w , aby ja k  n a jle p ie j p rz y ­
gotow ać m łodzież, aby m óc ze 
sp oko jn ym  sum ien iem  staw iać 
im  dobre oceny, aby w y p ro w a ­
dz ić  ich  na lu d z i, z k tó ry c h  i  ro  
dz ice  i  d a w n i nauczyc ie le  będą 
za do w o le n i i  d u m n i.

S Z K O Ł A : spraw y duże i  małe, ważne cele i  codzienne drobne wydarzenia. 
T u ta j ksz ta łtu je  się w iedza, zainteresowania, charak te r m łodego pokolenia. 
Ten n iezw yk łe  poważny obow iązek spoczywa na w szystk ich  nauczycielach. 
Codziennie, do pracy z dziećm i i  m łodzieżą p rzys tępu je  9 500 pedagogów na­
szego w ojew ództw a. Uczą oni n ie  ty lk o  w  szkołach podstawowych, ogólno­
kształcących, techn ikach  i  szkołach zawodowych, lecz rów n ież  w  przedszko­
lach, państw ow ych domach dziecka, w  S tud iach N auczycie lskich. K ilk u s e to ­
sobowa kadra nauczycie li, to  w yk ła d o w cy  P aństw ow e j S zko ły  M orsk ie j 
i  w yższych uczelni.

W szystk im  N auczycie lom , w  dn iu  Ich  św ięta życzym y w ype łn ie n ia  się za­
dań, k tó ry m  poświę i i i  swoje um ie ję tności, serce i  w y s iłe k  —  ja k  n a jle p ­
szych w y n ik ó w  tru d n e j, n iee fek tow ne j pracy. W sze lk im  poczynaniom  dydak­
tyczno-w ychow aw czym  tow arzyszy stała uwaga, zainteresowanie i  życzliwość 
ze strony  całego społeczeństwa.

ABY NAUCZYCIEL
był także pedagogiem

IE R W S Z E  L E K C JE , p ro -  p ra c y  w sz y s tk ic h  uczn iów ? D u—
wadzone przez m łodego 
n auczyc ie la , sam odzie lna  

p raca, k o n ta k ty  z ro d z icam i 
—  w szys tko  to  w ym aga  nie 
ty lk o  w ie d zy  z zakresu w y ­
k ła d a n y c h  p rze d m io tó w  ale i  
u m ie ję tn o ś c i pedagogicznych.

że znaczenie m a tu  po p ro s tu  
dośw iadczenie , a le  ró w n ie ż  zna 
iom ość l ite ra tu ry  fach o w e j, w y  
kszta łcen ie , osobiste zaangażo­
w a n ie  nauczycie la .

O bo w ią zk i n au czyc ie lsk ie  p o ­
d e jm u ją  m łod z i, po ukończe-

W E D Ł U G  Z a r z ą d z e n i.  M in is te r ­
s tw a  O ś w ia ty  z r o k u  1964, p ie rw s z e  
d w a  la ta  n a u c z a n ia  u p ły n ą ć  p o w in ­
n y  n a u c z y c ie lo w i na  p o z n a w a n iu  za 
sad p r a c y  rz ą d z ą c y c h  s z k o łą , n a  do 
k s z ta łc a n iu  s ię , n a  u c z e n iu  s ię  p r a ­
w id ło w e j  b u d o w y  p la n u  le k c j i ,  p o ­
z n a w a n iu  l i t e r a t u r y  p e d a g o g ic z n e j.

O PR O C Z o p ie k i ze s tro n y  
ko legów , z pom ocą m łodem u 

także  abso lw enc i u n iw e rs y te - p ra c o w n ik o w i s z k o ln ic tw a  p rz y  
tó w  i  in n y c h  w yższych  ucze ln i, chodzi O k rę g o w y  O środek M e - 
N ie  u lega w ą tp liw o ś c i, że duże todyczny . Pedagodzy z te j p la -  
znaczenie d la  u zyskan ia  do- c ó w k i g o to w i są do w s p ó łp ra - 
b ry c h  w y n ik ó w  d yd a k ty c z n o - cy n ie  ty lk o  w  zakresie  porad  
w ych ow aw czych  m a ją  p re d y s - o gó ln ych , dotyczących  o m ó w ie - 

J A K  D O T R Z E Ć  D O  U C Z N IA  pozyc je  n au czyc ie li, z ro zu m ie - n ia  p ro g ra m u  nauczan ia  i  m e - 
S K R Y T E G O 9 W  ja k i  sposób n ie  w a g i zawodu, c ie rp liw o ś ć , to d  jego  re a liz a c ji,  lecz służą 
n a k ło n ić  do sys tem atyczne j sum ienność. A le  ró w n ie  w ażne  ró w n ie ż  doraźną  radą  w  ro z - 
p ra c y  dz iecko  n ieuw ażne, le k -  je s t podejście  do now ego n a u - w ią z y w a n iu  b ieżących  p ro b le - 
kom yślne?  Ja k  p op ro w a dz ić  czycie la  ze s tro n y  d ośw iadczo - m ow . 
le k c ję , aby n ie  b y ła  ona n u d - n.ych pedagogów  oraz k ie ro w - 
na i  aby w c ią g a ła  do w sp ó ł- n ic tw a  szkól. _

P o ls k i f i lm  k ró tk o m e tra ż o w y  n iu  S tu d ió w  N a uczyc ie lsk ich  
„N a u c z y c ie lk a ”  pokazu je  w  ’
sposób n ie m a l d o k u m e n ta ln y  
tru dn o śc i na ja k ie  n ap o tyka  
m łoda  w y c h o w a w c z y n i dz ieci 
szko lnych  w  to k u  nauczania .
A  je s t ty c h  tru d n o ś c i n iem ało.

LAUREACI NAGRÓD MIASTA SZCZECINA
k ie r o w a ła  p ra c ą  la b o r a to r iu m  w  W i

w dzięcznośc i i  zażenowania.
T ru d n o  je s t n ap ro w a dz ić  la u ­

re a tk ę  na te m a t je j  b io g ra fii. 
N a to m ia s t d o w ia d u ję  się o za-

d z e w s k ie j M a n u fa k tu rz e  i  je d n o c z e ś  słudze dobranego zespołu w y -  
n ie  u c ę y ia  w  s f l to le  p r e y z a k la d n -  ch ow aw ezyń , z k tó r y m i p ra cu - 

°  je  p. D ab ińska , o  opiece, ja k ą  
otacza p rzedszko le  W yd z ia ł 

W Y R A Z E M  U Z N A N IA  w ła d z  O św ia ty  P M R N , o doskonale 
p ań s tw ow ych  d la  n ie p rz e rw a - p ra c u ją c y m  k o m ite c ie  ro d z i-  
n e j p ra c y  nauczyc ie lsk ie j w  c ią - c ie ls k im , o w sp ó łp ra cy  z Ośrod 
gu w ie lu  d z ies ięc io lec i b y ło  k ie m  U s łu g  Pedagogicznych, o 
p rzyzn an ie  M a r i i  D ą m b sk ie j w  ko le  T P D , TSS, o... 
ro k u  1955 m e d a lu  X - le c ia  P o l-  _ ,.
sk i L u d o w e j o raz  z ło te j odzna-
k i  G ry fa  Pom orskiego, a  w  r o  pracuje w przedszkolu od roku

K ierou in ik  
dw óch szkół

1460 U C Z N IÓ W , 45 p e d a g o g ó w , 
d w ie  s z k o ły  to  z e s p ó ł, k tó r y m  k ie ­
r u je  k ie r o w n ik  S T A N IS Ł A W  K O ­
S T E C K I.  P o d s ta w o w ą  p la c ó w k ą  je ­
g o  p r a c y  je s t  s z k o ła  n r  63 p r z y  u l.  
G r o d z k ie j .  S z k o le  t e j  p o d le g a  f i l i a  
s z k o ln a , is tn ie ją c a  na  W y s p ie  P u c ­
k ie j .  O p ró c z  b ie ż ą c y c h  za g a d n ie ń , 
k ie r o w n ik  t e j  s z k o ły  z a jm u je  s ię  je  
szcze o d  4 la t  s tu d ia m i p e d a g o g ic z ­
n y m i  n a  U n iw e r s y te c ie  im .  A . M ic ­
k ie w ic z a  w  P o z n a n iu . O b e c n ie  je s t  
ju ż  na  5 r o k u  i  p is z e  p ra c ę  m a g i­
s te rs k ą .

K ie r o w n ik  K o s te c k i p ra c ę  n a u c z y ­
c ie ls k ą  p o d ją ł  w  m ie js c o w o ś c i N a ­
w o d n a  po  u k o ń c z e n iu  L ic e u m  w  
G r y f in ie ,  m a ją c  z a le d w ie  1< la t .  A 
w  ła w k a c h  z a s ia d a li w te d y  u c z n io ­
w ie  w  w ie k u  sw e g o  n a u c z y c ie la ,  
lu b . . .  n ie c o  s ta rs i !  I le ż  p ro b le m ó w  
p rz y s p a rz a ło  u t r z y m a n ie  a u to r y te tu  
i  k a rn o ś c i w ś r fy l n ie b !  U d a ło  s ię  to  
w id a ć , s k o ro  po  t rz e c h  ła ta c h  S ta ­
n is ła w  K o s te c k i m ia n o w a n y  zo s ta ł 
k ie r o w n ik ie m  s z k o ły  w  C y c h ra c h  
w  p o w ie c ie  c h o je ń s k im .

Z d o b y w a n ie  K w a l i f i k a c j i  n a u c z y ­
c ie ls k ic h  ro z p o c z ą ł m ło d y ,  bo  2 1 -łe t 
n i  n a u c z y c ie l,  o d  k u r s u  w  L ic e u m  
P e d a g o g ic z n y m  w  S z c z e c in ie . R o k  
s z k o ln y  1953—54 u p ły n ą ł  m u  na  ko . 
le jn y m  k u r s ie  p e d a g o g ic z n o -s p o łe c z  
n y m ,  z o rg a n iz o w a n y m  w  W a rs z a ­
w ie  p rz e z  M in is te r s tw o  O ś w ia ty .  
N a s tę p n ie  b y ła  d w u le tn ia  p ra c a  
W y d z ia le  O ś w ia ty  K W  P Z P R  
c h a r a k te rz e  in s t r u k to r a ,  po  c z y m  do  
r o k u  1957 S ta n is ła w  K o s te c k i o b ją ł

k u  1957 —  Z ło tego  K rz y ż a  Za ­
s ług i.

Całym sercem 
z dziećmi

15 L A T  P R A C Y  w  je d n y m  
p rzedszko lu , od p rz y ję c ia  za ­
s tęps tw a  do k ie ro w n ic tw a  — 
ta k i je s t p rzeb ieg  p ra cy , w  
n a jw ię k s z y m  skróc ie , k ie ro w ­
n ic z k i p rzedszko la  za k ład o w e ­
go P D T  —  A l in y  D a b iń s k ie j. 
W iadom ość o n ag rodzie , aczko l 
w ie k  przez w s zys tk ich  laurea-

1952, k o ń c z ą c , j u ż  w  to k u  p ra c y  
L ic e u m  d la  W y c h o w a w c z y ń  P rz e d ­
s z k o l i  (w  t r y b ie  e k s te rn is ty c z n y m )  
a n a s tę p n ie  S tu d iu m  N a u c z y c ie ls k ie  
n a  k ie r u n k a c h :  m a te m a ty c z n y m  i  
w y c h o w a n ia  p rz e d s z k o ln e g o . P o z o ­
s ta ła  p r z y  ty m  d r u g im .  P rzez  m i ­
n io n e  la ta  s p o d  o p ie k i  p . D a b iń ­
s k ie j  w y s z ło  p o n a d  1000 m a lu c h ó w . 
J a k  w y n ik a  z r o z m o w y  g łó w n y m  
p u n k te m  z a in te re s o w a n ia  p a n i k ie ­
r o w n ic z k i  je s t  z d ro w ie  d z ie c i.  B a d a ­
ne  są o n e  co  ra n o  p rz e z  p ie lę g n ia r ­
k ę  —  n ie  z d a rz a ją  s ię  w ię c  żad ne  
c h o r o b y  w y n ik a ją c e  z b r u d u .  W  g a ­
b in e c ie  d e n ty s ty c z n y m  u rz ą d z o n y m  
w  c z y n ie  s p o łe c z n y m  — le c z y  się 
z ę b y  d z ie c i,  o d  r o k u  p ro w a d z o n e  są 
z a ję c ia  z  g im n a s ty k i  le c z n ic z e j. . .

Z  p. D a b iń ską  o  p rzedszko lu
tó w  p rz v jm o w a n a  ze s ło w a m i, m ożna n ieskończen ie . O pieka  
że je s t przec ież w ie lu  n a u c z y - nad d z iećm i, to  n ie  zawód —  
c ie li godnych  w y ró ż n ie n ia  i  że lecz pasja . U zn an ie  m iasta , to  
je s t to  sym b o l uznan ia  d la  n ic h  p rzyzn an a  p rze d  k i lk u  la ty  od- 
w s z y s tk ic h  —  w  ty m  w y p a d k u  znaka G ry fa  P om orsk iego , a 
p rz y ję ta  zosta ła  z uczuc iem  obecnie nagroda  Szczecina.

k ie r o w n ic tw o  s z k o ły  n r  42 p r z y  u l.  
G r z y m iń s k ie j .  O d  1961 r o k u  la u re a t  
n a g ro d y  m ia s ta  s p r a w u je  fu n k c je  
k ie r o w n ik a  s z k o ły  n r  63.

O K R Ę G O W Y  O Ś R O D E K  M E T O ­
D Y C Z N Y  w  c ią g u  c a łe g o  r o k u  za ­
p e w n ia  n a u c z y c ie lo m  m o ż n o ś ć  d o ­
k s z ta łc a n ia  s ię  n a  k u r s a c h  ( je d e n  
s ta ły  o ś ro d e k  s z k o le n io w y  p r a c u je  
w  S ta rg a rd z ie ,  d r u g i w  o k re s ie  w a ­
k a c j i  is tn ie je  w  Ś w in o u jś c iu ) .  W y ­
d a w n ic tw e m  O O M  i K u r a to r iu m  O - 
k r ę g u  S z k o ln e g o  je s t  b iu le ty n  — 
„ Z e s z y t  N a u c z y c ie la ” , w  k tó r y m  
n a  k o n k r e tn y c h  p r z y k ła d a c h  u k a ­
z y w a n e  są f o r m y  w p ro w a d z a n ia  do  
s z k o ły  zasad p o s tę p u  p e d a g o g ic z n e ­
go . W re s z c ie  3 r a z y  w  r o k u  o rg a n i­
zo w a n e  są p rz e z  o ś ro d e k  k o n fe re n ­
c je  p r z e d m io to w o -m e to d y c z n e , p o ­
ś w ię c o n e  s p ra w o m  p e d a g o g ic z n o -p s y  
c h o lo g ic z n y m .

D W U L E T N I okres pedago- 
g iz a c ji m łod ych  nau czyc ie li, w  
czasie k tó reg o  n a b y w a ją  o n i 
dośw iadczenie  i  now e w ia d o ­
m ości kończy się egzam inem  
k w a lif ik a c y jn y m  p rzed  k o m i­
s ją  w y ło n io n ą  p rzez W y d z ia ł 
O św ia ty  P re z y d iu m  M R N . W 
u b ie g łym  ro k u  egzam in ten  
zdało  121 nau czyc ie li. Podczas 
ro zm ó w  egza m in a cy jnych  m ó ­
w i l i  on i o p rze prow adzonych  
przez sieb ie  le k c ja c h  —  p rze d ­
s ta w ia ją c  ko nsp ek ty  zajęć —  o 
p ra cy  z u czn ia m i, w y k a z a li się 
znajom ością  l ite ra tu ry  fach o ­
w e j, p ra c a m i dzieci, w y k o n a ­
n y m i pod ich  k ie ru n k ie m .

Szczególnie dobre  w y n ik i 
egzam inów  m ie li c i ka nd yda c i, 
nad k tó r y m i roztoczono  życz­
l iw ą  op iekę  w  szko le, w  k tó ­
re j p ra c o w a li. P rz y c h y ln a  a t­
m osfera  p rz y  jednoczesnej kon  
t r o l i  sposobu p ro w ad ze n ia  le k ­
c j i  podczas h o s p ita c ji d a ły  w 
w y n ik u  dobre  p rzyg o to w a n ie  
zdającem u.

O  z ro zu m ie n iu  przez n au czy­
c ie li zadań, c iążących  na w y ­
ch ow a w cy m łodz ieży św ia d czy  
ró w n ie ż  fa k t ,  że znaczny ich  
p ro cen t u zup e łn ia  sw o je  w y ­
kszta łcen ie . N aukę  w  S tu d iu m  
N a uczyc ie lsk im  k o n ty n u u je  903 
nau czyc ie li szkó ł pods taw o­
w ych , a s tud ia  wyższe p od ję ło  
580 osób.

D A J E  TO  obraz  lu d z i n ie  
ty lk o  uczących ale i  uczących 
się co je s t g w a ra n c ją  w ła ś c i­
wego poz iom u nauczan ia  w 
szko łach. A  to  je s t sp ra w a  
rzędu n a jw a żn ie jszych  d la  nas 
w szys tk ich .

Pół wieku 
z młodzieżą

J E Ż E L I m ó w i się o  nauczy­
c ie lach  i  padnie  n azw isko  M A ­
R I I  D Ą M B S K IE J , to  w ie lu  
bardzo w ie lu  m ieszkańców  na-

le c ie  p r a c y  n a u c z y c ie ls k ie j.  U ro d z o  
n a  w  W a rs z a w ie , ta m ż e  u k o ń c z y ła  
w  r o k u  1926 W y d z ia ł F i lo z o f ic z n y  
U n iw e r s y te tu  W a rs z a w s k ie g o  z d y ­
p lo m e m  n a u c z y c ie la  f i z y k i .  P ra c ę  
w  s z k o le  ro z p o c z ę ła  ju ż  p rz e d te m , 
b o  w  r o k u  1918. O d  p o c z ą tk u  aż do 
r o k u  1934 M a r ia  D ą m b s k a  u c z y ła  

j  w  g im n a z ju m  S . T e g azzo  —  C h m ie -
le w s k ie j  w  W a rs z a w ie . J e d n o c z e ś n ie  

w i e i u ,  e d  1919 d o  1933 r o k u  Wy k la d a la  f i ­
z y k ę  w  S e m in a r iu m  N a u c z y c ie ł-  

szego m ias ta  będzie m og ło  po- skini.
w iedz ieć- —  P am iętam , uczy ła  w  r o k u  1933 p o w s ta ła  w  w a r s z a -  

f i ' , „1 ,5  P r 7 p h v w a ia c  W  w ie  s z k o ła ’ p ro w a d z o n a  p rz e z  ze -m n ie  liz y k i .  P rze byw a ją c  g p 6 ł n a u c z y c ie l i,  tw o r z ą c y c h  s p o ł-  
Szczecinie od  1946 ro k u , uczy ła  d z ie ln ię  n a u c z y c ie ls k ą . N a  cz e le  t e j  
przez p ie rw sze  d w a  la ta  W  L i-  s z k o ły  o g ó ln o k s z ta łc ą c e j s ta ła  M a -  

n a c + o n n p  d w a  r ia  D ą m b s k a . U tw o r z e n ie  s z ik o ły ,ceum  n r  1, p rzez następne cl_ zwanej rozwojową, było ewenemen-
—  w  L ic e u m  Pedagogicznym , tem w Polsce, gdyż dotychczas nie 
a 0<! ro k u  1950 p ro w a d z i w y -  zetknięto się ze spółdzielnią niepro- 
k ła d y  w  L ic e u m  n r  2 im . M a r ii 
S k ło do w sk ie j-C u rie .

W Y S O K Ą  S Y L W E T K Ę  i  g o szczą cy  
zaw sze n a  tw a r z y  u ś m ie c h  p a m ię ta ­
ją  je d n a k  n ie  t y l k o  u c z n io w ie  Szcze 
c in a . W  p r z y s z ły m  r o k u  p a n i p r o ­
fe s o r  D ą m b s k a  o b c h o d z ić  b ę d z ie  50-

d u k c y jn ą .  W y b u c h  w o jn y  p r z e rw a ł  
d z ia ła ln o ś ć  s z k o ły  ro z w o jo w e j ,  a 
M a r ia  D ą m b s k a  d o  P o w s ta n ia  W a r ­
s z a w s k ie g o  u c z y ła  f i z y k i  n a  t a j ­
n y c h  k o m p le ta c h .  P o p o w s ta n iu  
k o n ty n u o w a ła  s w o ją  d z ia ła ln o ś ć  w  
Z a k o p a n e m .

P O W O J E N N E  D Z IE J E , to  r o c z n y  
p o b y t  w  L o d z i,  g d z ie  p . D ą m b s k a

Na j p r o s t s z e , zd aw a ło b y  
się b łahe  polecen ia :

—  P okaż, k tó r y  paseczek 
je s t  n a jd łu ższy , a k tó r y  n a j-  

• k ró tszy?
—  G dzie  tw o je  b u c ik i?  P o­

s taw  je  razem .
—  U m y j rą c z k i, zaw iąż  

szn u row a d ło , s tań  w  kó łecz­
ku...

O T O  je d n o  z w ie lu  p rz e d s z k o li ,  łe c z n e g o . P a n i B a s ia  w  d u ż e j,  ja s -  „ M A L U C H Y ”  p o d  c z u jn y m  o- 
4 g r u p y  d z ie c i,  k t ó r y m i  o p ie k u ją  n e j s a l i  u s ta w ia  z n a k i d ro g o w e , k ie m  p a n i  D a n u ty ,  u k ła d a ją  się 
s ię  p a n ie : D a n u ta . M a r y lk a ,  B a s ia  „ S r e d n ia k i ”  b ę d ą  u c z y ć  s ię  p r a -  d o  p o o b ie d n ie j d r z e m k i.  N a  m a - 
i  T e re s a . K a ż d a  z a jm u je  s ię  je d -  w id ło w e g o  c h o d z e n ia  po  u l ic y .  W  lu t k i c h  k rz e s e łk a c h  p o rz ą d n ie  p o -
n y m  ze s p o łe m  d z ie c i i  to  p rz e z  t y m  czas ie  „ s ta r s z a k i”  in s c e n iz u ją

W E D Ł U G  T W IE R D Z E Ń  psy­
cho logów  i  pedagogów, dzie­
cko przez k i łk a  p ie rw szych  la t 
swego życ ia  uczy się w ię ce j, 
n iż  w  c iągu d łu g ic h  la t  szko l­
nych  i  s tudenck ich . No bo  m o 
w ę  m u s i poznać, m usi także  
zrozum ieć  w ie le  po jęć a bs tra k  
cy jn y c h  (dużo —  m a ło , w yso ­
k i —  n is k i, d o b ry  —  z ly  itd .) ,

c a ły  (4 - le tn i)  o k re s  ic h  p o b y tu  
p rz e d s z k o lu . P a n i T e re s a  m a  ob ec  
n ie  n a js ta rs z ą  g ru p ę , te  d z ie c i,  
k tó r e  w  p r z y s z ły m  r o k u  ro z p o c z ­
n ą  s a m o d z ie ln ą  n a u k ę  w  s z k o le .

J u ż  o b e c n ie  m a ją  o n e  d w a  „ z a ­
ję c ia ”  d z ie n n ie , c o  o zn acza  u k r y ­
t ą  p o d  p o z o ra m i z a b a w y  n a u k ę  i 
to  n ie  b y le  j a k ic h  „ p r z e d m io tó w ”

p ię k n ą  b a jk ę  B rz e c h w y .

„ —  N araz  słychać głos fa ­
s o li: —  G dzie  się p a n i tu  g ra ­
m o li? ”

Jest to  ćw iczen ie  d la  p am ię-

s k ła d a n e  u b ra n ie , p rz e d  le ża cz - 
k ie m  k a r n ie  u s ta w io n e  k a p c ie . U 
n a jm ło d s z y c h  p o b y t  w  p rz e d s z k o ­
lu ,  to  p rz e d e  w s z y s tk im  w y r a b ia ­
n ie  n a w y k ó w  h ig ie n ic z n y c h ,  p o ­
r z ą d k o w y c h ,  p r z y z w y c z a ja n ie  s ię  
do  s a m o d z ie ln o ś c i.

ci,
D Z IE Ń  W  P R Z E D S Z K O LU , 

w y ra b ia ją c e  dykc ję , uczące je s t ty lk o  z  pozo ru  n u d n y  i  
m onotonny . P arogodz inny  po­
b y t  p rze kon u je  o ty m , że je s t 
to  p raca bardzo  tru d n a  i  od­
p ow ied z ia ln a , że trze ba  tu  p o ­
siąść w y ją tk o w o  dużo w ie d z y  
z  zakresu p sycho lo g ii i  peda­
g og ik i. Czas p rze dszko ln y  u - 
p ły w a  na ro z ryw ce  d z iec i i

— bo: języka polskiego, matema- r y tm ik i  w ie rsza . Ucząc d z iec i n ie u s ta n n ym  czu w a n iu  w y ­
tyk i, wychowania fizycznego, spie- w }erszykó w , opo w ia d a ją c  i  czy chow aw czyń  —  nauczyc ie lek

n ie  m ó w ią c  ju z  o  ty m  że i  w l V - p o w S - o t  jest ta ją c  b a jk i,  w y c h o w a w c z y n i tru d n e j d z ie d z in y  sam odzie l-
4̂ 6,4 cm i  rh o -  "a  tym  obrazku kasztanów, czy p rze ds ta w ia  dz iec iom  p ię k n y , nego życ ia  —  od w łasnoręcz-

1  i  so rza tnać do ^d z i?  Pokaż trzeci i piąty’ tram- lite ra c k i ję z y k , co z k o le i nego trz y m a n ia  ły ż k i do po-
&  K Ł f f S S  "  ^  w * * " ,  na w zbogacen ie  d z ie - s łu g iw a n ia  sie o łó w k ie m , pę-

tru d n e j drodze  dz iecka  je s t Slczcg61nie w a i„ e wnr„ wa- s ło w n ik a  i.  zasobu po- d ze lk ie m  i... u m ie ję tn o śc ią  sku
p rzedszko lna  w jrcho w a w czyn i! dzenie dzieci w arkana życia spo- jęc. p ie n ia  się i  m ysten ia .

„N araz słychać 
glos fasoli...”
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Wóz pożarniczy to nie zabawka

Dość fałszywych alarmów
353 R A Z Y  W Y J E Ż D Ż A Ł Y  w  c ią gu  10 m ies ięcy  b r., do poża- nach  b u d y n k ó w  p rz y  ru c h łi-  

ru  je d n o s tk i M ie js k ie j K o m e n d y  S traży  P oża rn e j w  Szczecinie, w y c h  u lic a c h . N a  kręcących  
Z  te j  l ic z b y  204 w e z w a n ia  b y ły  fa łszyw e , ta k  w ię c  na  t rz y  a la r  się p o d e jrz a n ie  p rz y  a pa rac ie  
m y, p ra w ie  dw a b y ły  n ie p ra w d z iw e . Ja k  w ia d om o  każdy w y -  m łoko sów  p o w in n iś m y  wszyscy 
ja zd  w o zu  strażack iego  do  m ie jsca  pożaru , jego  p rze jazd  p rzez zw racać uw agę. D la  d o b ra  nas 
ru c h liw e  u lic e  m ias ta , zw ią z a n y  je s t z  n iebezp ieczeństw em  w y -  w szys tk ich . B y  zapobiec n ie -  
pad ku , z n araża n iem  z d ro w ia  lu b  n a w e t życ ia  ludzk iego . p o trz e b n y m  w y ja z d o m  je d n o -

204 ra zy  w  c iągu b r. szcze- w  SPOSOBIE d o k o n y w a n . a  b T / S r r e b n e ^ z y  g S
cinscy s trażacy n a ra ż a li sw o je  S ^ ^ i r u  nasteo doml
i  p rze cho dn ió w  bezp ieczeństwo, ży Pożarnej, można zaobserwować
W  W y n i k u  g ł u p ie g o  k a w a ł u ,  k t ó  w y ra ź n ą  p r a w id ło w o ś ć .  F a łs z y w y c h  A  S U R O W E  K A R Y , ja k ie  p r z e w i-  
r v  t u  p r z e s t a je  b y ć  k a w a łe m ,  tt ' e z w a ń  d o k o n u je  s ię  n ie m a l w y łą c z  d u je  s ię ^ z a  fa łs z y w e  w z y w a n ie  s t r a

T A K A  W Ł A Ś N IE  p u ła p  
k a  z n a jd u je  s ię  na u l. Zyg  
tn u n ta  S ta rego  obok M u ­
zeum  M o rsk ie g o . Jest to  
n ie  zabezpieczona s tudz ien  

k a  p ra w d o p o d o b n ie  od ka  
b l i  te le fo n iczn ych . Może 
s ię  zresztą  okazać, że to 
s tu d z ie n ka  od  zu pe łn ie  cze 
goś innego , a le  n ie  m a m y 
w  re d a k c ji s p e c ja lis ty , k tó  
ry  d o k o n a łb y  w ła ś c iw e j 
k w a li f ik a c j i .  Z resztą  i  bez 
tego m ożna tu  z ła m a ć no ­
gę. Z w łaszcza  gdy zapad­
n ie  z m rok .

F o to : S. C IE Ś L A K

stęp k ie m  c h u lig a ń s k im . T y le ż  nych aparacików rozmieszczonych 
ra zy  podczas nieobecności za - *" — *— -
lo g i s tra żack ie j na  s ta n o w i­
skach  d yżu rnych , w z ra s ta ło  po­
w a ż n ie  p o te n c ja ln e  zagrożenie  
ogn io w e  na  te re n ie  m ias ta . B a r 
d zo  często zdarza  się bow iem , 
że w ła ś n ie  podczas w y ja z d u  
je d n o s tk i na  fa łs z y w e  w ezw a­
n ie , w yb uch a  n ap ra w d ę  pożar.

Tramwajowe
dylematy

W  S O B O TĘ  o k o ło  godz. 9 do  
t ra m w a ju  l in i i  „5 ”  w s ia d ła  pa ­
sażerka, k tó r e j n ie  u da ło  się  
t r a f ić  d z iu r  kac  zem  w  odpow ied  
n ią  k ra tk ę  b ile tu . W yce lo io a ła  
w ię c  d ru g i ra z  i  ty m  ra ze m  po ­
m y ś ln ie . Podczas s p ra w dza n ia  
b ile tó w  k o n d u k to rc e  re w iz y j­
n e j d z iw n y m  w y d a ł się fa k t ,  
iż  b ile t  je s t d w a  ra z y  p rz e d z iu r  
k o w a n y , a pon ad to  z a w y ro k o ­
w a ła , że d z iu r k i pochodzą n ie  
z  jednego  d z iu rk a c z a , z czego  
w n io sek , że b ile t  b y ł w y k o rz y ­
s ta n y  w  dw óch  t ra m w a ja c h .

N ie fo r tu n n a  pasażerka  o b la ­
ła  się ta k  z w a n y m  pąsem , bo­
w ie m  scenkę o b s e rw o w a li in n i  
pasażerow ie, a n ik o m u  chyba  
n ie  je s t p rz y je m n ie  je ż e li p u ­
b lic z n ie  posądza się  go o oszu­
s tw o . K o n d u k to rk a  je d n a k  
w s p a n ia ło m y ś ln ie  p rzesz ła  nad  
rz e k o m y m  o szustw em  do po ­
rz ą d k u  dz iennego o b ie ra ją c  za 
c e l sw ych  dochodzeń in ne g o  pa  
sażera, k tó re g o  posądziła  ty m  
razem  o w y k u p ie n ie  b ile tu  z 
„K ra b a ”  w  in n y m  tra m w a ju .

W  w ozie , o k tó r y m  m ow a , 
n ie  b y ło  w ca le  t ło k u ,  może d la ­
tego  k o n d u k to rk a  m o g ła  ta k  
szczegółowo sp ra w dza ć b ile ty . 
N a to m ia s t w  godzinach  ta k  
zw anego szczy tu  podobnej- t r o ­
s k i o k iesę  M P K  ra cze j się n ie  
sp o tyka . I  n ic  zresztą  d z iw n e ­
go. S p raw d za n ie  b ile tó w  w  wa  
ru n k a c h , g dy  tru d n o  o swobod  
n y  oddech, a cóż d op ie ro  o w y  
godną jazdę , —  n ie  na leży do 
rzeczy n a jła tw ie js z y c h . A  w la ś  
n ie  na te  god z in y  p ra g n ie m y  
z w ró c ić  uw agę k o n d u k to ró w  re  
w iz y jn y c h .

N ie  trze ba  zresztą  m ieć  ic h  
k w a l i f ik a c j i ,  aby ocen ić  iż  spo­
ro  pasażerów  n ie  m a  b ile tó w . 
J e d n i z p o w o d u  t ło k u  n ie  m o ­
gą docisnąć się a n i do „K ra b a ” , 
a n i do d z iu rk a c z a , in n i k o rz y ­
s ta ją c  z t ło k u  ja d ą  na gapę.

N o i  k u ltu ra  p rze p ro w a d za ­
n ia  k o n t ro li to  też rzecz b a r­
dzo ważna. N ie  m ożna p rzec ież  
każdego pasażera posądzać o 

ja zdę  na  gapę. (hs)

W Zamku

Mali artyści 
a  l i r a f u  S ta d

Ja k  ju ż  w ie lo k ro tn ie  in fo rm o w a liś m y , w  h a llu  Z a m k u  trw a  
„K o n k u rs o w a  W ys ta w a  R ysu nkó w  D z iec ięcych” , zo rgan izow ana  
p rzez „K u r ie r ” , PSS „S p o łe m ” , W y d z ia ł O ś w ia ty  P M R N  i  W D K  
na  D n i K u l tu r y  R a dz ieck ie j. W  k lu b ie  „13 M u z ”  o db y ło  się też 
w ręcze n ie  nag ró d  a u to ro m  n a jc ie ka w szych  p rac, m a ły m  a r ty ­
s tom  o bdarzonym  n iep rze c ię tną  w y o b ra ź n ią , w ra ż liw o ś c ią  na 
k o lo r  i  fo rm ę .

T a  n a d e r u da na  w y s ta w a  o- 
b e jm u je  p race  dz iec i od w ie k u  
p rzedszko lnego  do V I I I  k la s y  
w łą c z n ie  na dw a  te m a ty  k o n ­
k u rs o w e : „M ó j ko leg a  w
Z S R R ”  i  „O d  A u r o r y  do Ł u ­
n y ” . Zas ługą  w y c h o w a w c ó w , 
le k tu r y ,  no, i  n a tu ra ln ie  te le ­
w iz j i  je s t to , że m a li „ k o n k u r  
sow icze ”  b a rdzo  szeroko i  ró ż­
n o ro d n ie  p o ję li te m a ty . Ż a ró w  
no  n a jm ło d s i, o p isu ją c  b a rw n ie  
na  k a r tc e  p a p ie ru  swego k o le ­
gę G r ig o r ija ,  Saszkę czy W a ­
n ię  np. w  zaprzęgu  p sów  na 
d a le k ie j p ó łn o cy , w  w e so łym  
m ias teczku  czy po  p ro s tu  w  b a r

O d  ju t ra
możemy kupować
spis telefonów
P O D  k o n ie c  ub. ty g o d n ia  do 

S zczecina p rz y b y ł tra n s p o rt ze 
szczególn ie  przez nas o c z e k i­
w a n y m  ra ry ta s e m  —  spisem 
te le fo n ó w . O d ju t r a  ro zp oczy­
na się  sprzedaż ks ią żek  te le fo ­
n icznych . P ry w a tn ie  m ożna jc  
n ab yw a ć  w  U rzęd ach  P ocz to ­
w y c h  p rz y  u l. :  D w o rc o w e j, 
B og u rod z icy , P ocz to w e j, al. 
P ia s tó w , a l. W y z w o le n ia , M ic ­
k ie w icza , S trz a ło w s k ie j, D u ­
bois, na S to łczyn ie , G u m ie ń - 
cach, G łę bo k ie m , w  D ą b iu , w  
P od ju cha ch , p rz y  u l. K u  S ło ń ­
cu, S k o lw in ie , W arszew ie , Z d ro  
ja c h , W ie lg o w ie  i  U P T  m iesz­
czącym  się w  gm a chu  P re z y ­
d iu m  M R N .

Spisy T e le fo n ó w  d la  p rz e d ­
s ię b io rs tw  i  in s ty tu c j i  w y d a w a  
ne będą odb io rco m , k tó rz y  zgło 
szą się z p ise m n ym  za m ów ien iem  
p o d p isa n ym  przez d y re k to ra  i  
g łów nego  księgow ego. R a c h u n ­
k i  re g u lo w a n e  będą p rz y  w y ­
s y ła n iu  o p ła t za ro z m o w y  te ­
le fo n iczn e . S przedaż d la  in s ty ­
tu c j i  o db yw a ć  się będzie  w y ­
łą czn ie  w  U rzędzie  T e le fo n ó w  
M ie js c o w y c h  p rz y  a l. W y z w o ­
le n ia .

O soby, k tó re  w y ś lą  za m ó w ie ­
n ie  pocztą  —  o trz y m a ją  sp isy 
p rzez lis to no szy . K s ią ż e k  te le ­
fo n ic z n y c h  n ie  p o w in n o  za b rak  
nąć p on ie w a ż je s t ic h  ty le , ile  
n u m e ró w  te le fo n ic z n y c h  w  n a ­
szym  m ieśc ie . (Jo l)

dzo k o lo ro w e j w e rs ji „p o r t re ­
to w e j”  ( liczna  p lansza  w y s ta ­
w o w a  k a p ita ln ie  „rozm asow a­
n y c h ”  i  s ch a ra k te ryzo w a n ych  
„g łó w e k ” ), ja k  i  s ta rs i obraca ­
ją c y  s ię  w  tru d n ie js z y m  krę g u  
5 0 - le tn ie j h is to r ii,  z a w a rte j m ię  
dzy  A u ro rą  a Łun ą .

T u  radzę  w id z o m  za trzym a * 
s ię  p rze d  je dn ą  z  n a jc ie k a w ­
szych, a n ag ro dzo n ych , pracą  
uczn ia  k l.  V Ib  p rze ds ta w ia jącą  
spacer w  Kosm osie . O pe ru ją c  
in te n s y w n ą  gam ą n ie b ie s k o - 
z ie lo no -cza rn ą  z akcen tem  czer 
w ie n i w y c z a ro w a ł sw o is te  p ię k  
no p rz e s trz e n i kosm iczne j, za­
k o m p o n o w a n e j z w yczu c ie m  
fo rm y .

Z  z a in te re sow an ie m  p rz y s łu ­
c h iw a ła m  s ię  żyw o re a gu ją cym  
na w y s ta w io n e  p race trzem  
c h łop co m  —  ja k  z ro zm o w y  
w y n ik a ło  —  V I I I  k la s is tom . 
B ezb łę dn ie  „w y ła p y w a li”  u tw o  
r y  „z e rż n ię te ”  —  ja k  m ó w il i z 
ks ią żek  i  czasopism „n a  ż y w ­
ca” . Po b liższych  og lędzinach 
do te j k a te g o r ii ( i s łuszn ie !) 
z a lic z y li w ieżę k re m lo w s k ą  p ra  
co w ic ie  w y c ią g n ię tą  tuszem , „ r o  
b ion ą ”  na g ra fik ę . Na szczęście 
dos łow ne  k o p ie  z re p ro d u k c ji 
są w  m n ie jszo śc i, p od ob n ie  ja k  
ko m p ozyc je  „p o d  l in i jk ę ” . W  
sum ie  w y s ta w a  zachw yca  św ie  
żoścJą i  na iw no śc ią  dziecięcego 
s p o jrz e n ia  na  ten  w ie lk i  „d o ro  
s ły ”  tem a t. O znaczeniu  d yda k  
ty c z n y m  k o n k u rs u  n ie  trze ba  
chyba  p rze kon yw a ć . (U p)

w  w ie lu  p u n k ta c h  m ia s ta . T y lk o  10 
z 204 fa łs z y w y c h  w e z w a ń  d o k o n a ­
n o  te le fo n ic z n ie .

M A M Y  O B E C N IE  w  Szczeci­
n ie  171 u lic z n y c h  a pa ra tów  a la r  
m o w ych . W  n a jb liż s z e j p rz y ­
szłości p rz e w id u je  się zw iększe­
n ie  ic h  lic z b y . N a leży  z rob ić  
w szystko , b y  w  ś lad  za ty m  n ie  
szło zw iększen ie  się ilo ś c i fa ł­
szyw ych  w e zw a ń  do pożaru. 
C h u lig a ń s k im  w y b ry k o m  m u s i­
m y  w yd a ć , zdecydow aną w a lkę . 
W  te j a k c j i  p o trze b na  je s t w y ­
ją tk o w o  duża  pom oc w s zys tk ich  
m ieszkańców  naszego m iasta . 
W y k ry c ie  b o w ie m  o m aw ianego  
p rzestępstw a jes t szczególn ie u - 
tru d n io n e  C h u liga n a , k tó ry  a- 
w a n tu ru je  się, zak łóca  spokó j 
p ub liczn y , n iszczy  ła w k i w  p a r­
ku , ła tw o  je s t z id e n ty fik o w a ć . 
C h u liga n a , k tó r y  c ichaczem  pod 
chodzi do  m a łego  a pa ra c iku , 
os trożn ie  z b ija  s zk ie łko  nac i­
ska jąc  na g u z ik  a la rm o w y , a po 
tern  tc h ó rz l iw ie  zm yka  —  tru d ­
no s ch w y tać  na g orącym  uczyń 
k u . Jest to  je d n a k  m o ż liw e , 
zw łaszcza p rz y  d o b re j w o li  p rze 
c h od n iów . A p a ra ty  syg na liza ­
c y jn e  um ieszczone są

ż y  p o ż a r n e j — 3 m ie s ią c e  a re s z tu , 
lu b  3 ty s .  z ł  g r z y w n y  —  p o w in n y  
d o k o n a ć  r e s z ty ,  ( ta w o )

J a k  p racow ać,

ja k  się b a w ić “

Konkurs „Społem”
ilia młodzieży
Z  in i c ja t y w y  Z a rz ą d u  „S P O Ł E M **  

W S S  w  S z c z e c in ie , Z  W  Z M S  i  Z O  
Z Z  P r a c o w n ik ó w  H a n d lu  i  S p ó ł­
d z ie lc z o ś c i, o d b y ło  s ię  w  s o b o tę  po ­
s ie d z e n ie  p o ś w ię c o n e  o m ó w ie n iu  za  
d a ń  i  fo r m  p r a c y  m ło d z ie ż y  „ s p o ­
łe m o w s k ie j ” , w  r a m a c h  t r w a ją c e g o  
I I  k o n k u r s u  „ J A K  P R A C O W A Ć , 
J A K  S IĘ  B A W IĆ ? ” . K o n k u rs ,  o rg a  
n iz o w a n y  p rz e z  C e n tr a lę  „ S p o łe m ” , 
t r w a ć  b ę d z ie  d o  w rz e ś n ia  1968 r o k u  
i  p rz e p r o w a d z a n y  b ę d z ie  w e  w s z y s t­
k ic h  je d n o s tk a c h  s p ó łd z ie ln i  s p o ż y w  
c ó w . O b e jm ie  o n  w s z y s tk ie  n a jw a ż ­
n ie js z e  f o r m y  d z ia ła ln o ś c i m ło d z ie ­
ż y , a w ię c :  p ra c ę  z a w o d o w ą , n a u k ę  
i  d z ia ła ln o ś ć  s p o łe c z n o -s a m o rz ą d o -  
w ą , k u l tu r a ln o - o ś w ia to w ą  o ra z  t u r y  
s ty c z n o -s p o r to w ą .

N a  p o s ie d z e n iu  p o d s u m o w a n o  r ó w  
n ie ż  a k c ję  s p r a w o z d a w c z o -w y b o r ­
czą  w  k o la c h  Z M S  p r z y  o d d z ia le  

• -  , .  -  , „ S p o łe m ”  W S S , p rz e d  I V  Z ja z d e m
d o c z n y c h  m ie js c a c h ,  n a  f r o n t o - 1  z m s . ( ta w o )

Usługi, czy łaska?
P R ZE D  K A Ż D Y M  P IE R W S Z Y M  d n ie m  m ies iąca  trze ba  p ó jść

do sk le pu  nab ia łow ego , o p ła c ić  m iesięczną  dostaw ę m leka  d o  
d om u  i... po  k w a r ta le  n a le ży  pó jść d o  le ka rza  n eu ro loga . Do 
stanu  k o m p le tn eg o  w yc z e rp a n ia  n e rw ow eg o  może b o w ie m  do ­
p ro w a d z ić  cz ło w ie k a  sposób, w  ja k i  n ie k tó rz y  d os ta w cy  m le k a  
s p e łn ia ją  te  u s ług i.

J A K O  p rz y k ła d  n iech  p os łu - te lk i 
ży b ud yne k  p rz y  u l. M a z u rs k ie j ra n o  
n r  19. O to  p rzed  m ies iącem  b u -

Junacy 51 OHP 
-  klinice PAM

N IE D Z IE L N E  p rz e d p o łu d n ie ,  
z a p le c z u  s z p ita la  k l in ic z n e g o  p r z y  
u l .  U n i i  L u b e ls k ie j  w re  g o rą c z k o w a  
p ra c a . K i lk u n a s t u  m ło d y c h  lu d z i  n i  
w e lu je  te re n ,  k r z ą ta  s ię  p r z y  p r a ­
ca ch  p o r z ą d k o w y c h .  W s z y s c y  p r a ­
c u ją  z z a p a łe m .

D y r e k to r  s z p ita la ,  d r  W a c ła w  K O - 
S Z A R S K I,  i n fo r m u je :  to  ju n a c y  2 
51 O H P  p r z y  u l .  S z e ro k ie j ,  w y k o ­
n u ją  p o d ję te  p rz e z  s ie b ie  z o b o w :ą- 
z a n ie  u p o r z ą d k o w a n ia  —  w  c z y n ie  
s p o łe c z n y m  — te re n u  p r z y s z p it a ln e  
go . P o m o c  s p a d ła  n a m  j a k  z n ie ­
b a ...

K o n t a k t y  ju n a k ó w  51 O H P  z k l i ­
n ik ą  d a tu ją  s ię  j u ż  o d  s z e re g u  m ie ­
s ię c y  —  z a p o c z ą tk o w a ło  je  g r u p o ­
w e  o d d a n ie  k r w i .

K ie r u ją c y  z a ję c ie m i k w a te r  
m is t r z  B o le s ła w  N O W A K  s tw ie rd z a  
w  p rz y s z łą  n ie d z ie lę  p o w in n iś m y  
s k o ń c z y ć  r o b o ty .  O d  ra n a  p o d e jm ie  
p ra c ę  2 5 -o so b o w a  g ru p a  ju n a k ó w .  
Z r o b im y  w s z y s tk o  „ n a  m e d a l” !

(a p )

Dania rosyjskie 
w  „Europie”

O D  P O C Z Ą T K U  ro k u  w a rs z ta t u c z n ió w  T e c h n ik u m  G o­
spodarczego  —  „E u ro p a ”  szeroko p ro p a g u je  k u c h n ię  w ę ­
g ie rs k ą  s ta w ia ją c  do d y s p o z y c ji k o n s u m e n tó w  co n a jm ­
n ie j 3 dan ia . W  lis to p a d z ie  codz ienn ie  p rz y rz ą d z a  się  
je d n o  z n a ro d o w y c h  dań  ro s y js k ic h .

K IE R O W N IC T W O  „E U R O P Y ”  p o s ta n o w iło  p o d trz y m y ­
w a ć  tra d y c je  k u c h n i m ię d z y n a ro d o w e j i  oprócz w ę g ie r­
s k ic h  zapow iada  na g ru d z ie ń  d a n ia  b u łg a rs k ie , w  s tycz­
n iu  ru m u ń s k ie , w  lu ty m  rozsze rzony  a s o r ty m e n t k u c h n i 
w ę g ie rs k ie j, w  m a rc u  d an ia  z k u c h n i f ra n c u s k ie j a w  
k w ie tn iu  sp éc ia lité  de la  m a ison  będą d an ia  a ng ie lsk ie . Po­
n ad to  od 20 lis to p a d a  w p ro w a d zo n e  będą d an ia  tz w . k u c h n i 

o rb is o w s k ie j (p o tra w y  i  p rz e k ą s k i d e lika tesow e).
„E u ro p a ”  —  o cay*a » ta li b y w a lc y  w ie d zą  —  p ro w a d z i 

także  d an ia  d ie te tyoaao  « fe ru ją c  codz ienn ie  t rz y  zestaw y 
ob iadow e.

: m le k ie m  pozostaw iane  
p rzez dostaw cę p rze d  

d rz w ia m i m ieszkań, poczę ły  g i­
nąć. W  z w ią z k u  z  ty m  lo k a ­
to rz y  p o p ro s ili dostaw cę, a b y  
m leka  n ie  z o s ta w ia ł pod  d rz w ia  
m i lecz każdo razow o  d z w o n ił 
do  m ieszkan ia . I  zaczęło  się...

P O C Z Ą T K O W O  d o s ta w c a  n ie  w y ­
r a z i ł  z g o d y  n a  t a k i  s y s te m  t w ie r ­
d z ą c , że  z a jm ie  m u  to  z b y t  d u ż o  
cza su . P o te m , g d y  lo k a to r z y  in te r ­
w e n io w a l i  w  s k le p ie  n a b ia ło w y m  
p r z y  p l .  G r u n w a ld z k im ,  d o s ta w c a  
c h c ą c  n ie  c h c ą c  m u s ia ł z a s to s o w a ć  
s ię  d o  ż y c z e ń  k l ie n tó w ,  a le  p o s ta ­
n o w i ł  „ u m i l i ć ”  im  ż y c ie .  N a  lo k a ­
to r ó w  p a d ł b la d y  s t r a c h .  C o d z ie n ­
n ie  o  r ó ż n y c h  g o d z in a c h , a le  n ie  
w c z e ś n ie j n iż  o 3,30 i  n te  p ó ź n ie j n iż
0  4,30, d o s ta w c a  d o b i ja  s ię  d o  m ie s z  
k a ń  p r z y  a k o m p a n ia m e n c ie  o r d y n a r  
n y c h  w y m y s łó w  i  p r z e r a ź l iw y c h  
d z w o n k ó w  d o  d r z w i .

N IE S Z C Z Ę Ś L IW I lu d z ie  na­
s ta w ia ją  b u d z ik i na godzinę, o  
k tó re j p rzyp uszcza ln ie  tego  
d n ia  z ja w i się dostaw ća  m le k a
1 c z u w a ją  pod d rz w ia m i, a by  
o tw o rz y ć  je  z a n im  jeszcze ro z­
poczn ie  on d o b ija n ie  się do  
m ieszkan ia . N ie  pom agają  zre ­
sztą ska rg i zanoszone p rzed  o - 
b licze  k ie ro w n ic z k i sk le pu  na­
b ia łow ego, d os taw ca  je s t ponad 
w s ze lk ie  zażalen ia .

Z A  U S Ł U G Ę  d os ta w y m leka  
do dom u, ja k  w ia d om o  k lie n c i 
p łacą  tz w . żyw ą  go tó w ką , n ik t  
im  w ię c  la s k i n ie  św iadczy. Za ­
m ó w io n y  i  zap łacony  to w a r po­
w in ie n  być  dosta rczony do rą k  
k lie n ta  i  to  chyba  w  sposób ta k  
grzeczny, ja k ie g o  w ym ag a  się 
od p ra c o w n ik ó w  h an d lu . T a k  
nąm  s ię  p rz y n a jm n ie j w y d a je . 
T a k  się  też i  w y d a je  n aw e t n ie ­
k tó ry m  dostaw com , k tó rz y  speł­
n ia ją  s w o ją  p racę  k u  zadow o­
le n iu  o db io rcó w  —  np. ty c h  z 
u lic y  ftia lozow skiego. A  za tem  
m ożna i  gawocznie • p u n k tu a l­
n ie  i  u a w o t do rą k  k lie n ta , m o ­
że Batom i  dos taw cy z u l.  M a - 
aaHMftńej tato« w y tłu m a c z y  na  
czym  po ioga ją  jego  o b o w ią z k i?

(hs)
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Ï
P O N IE D Z IA Ł E K  

20 L IS T O P A D A

D Z IŚ  —  F e lik s a  

JU T R O  —  K o n ra d a

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  m a łe , 

tem p . do 5 st. W ia try  s ła­
be, z  k ie ru n k ó w  z m ie n ­
n ych.

RABU DMIA
J k  P IĘ Ć  S T O P N I c ie p ła  
^  —  to  ju ż  n ie m a l z im a ; 
n a jw yższy  czas w y trze p ać  
z  n a f ta l in y  z im ow e  c iu ch y !

w y k r e ś ln a  I  r o k u ,  16.25 P o ł i t e c h n l -  d o m o ś d ,  20 F i lm  T V  „ K r w a w a  
k a  T V  —  c h e m ia  I  r o k ,  16.55 D z ie ń -  g w ia z d a  z C a n a r is ” , cz . I I ,  w ia d o m o  ś 
n i k  T V ,  17 K in o  „ P t y ś ” , 17.20 „ Z r 6 b  c l,  21.25 P r o g r a m  z  R o s to o k u , 22.25 
to  s a m ” , 17.35 „ M e d a le  i  d e ta le ” , „ K s ią ż k i ,  k t ó r e  k a ż d y  z n a ” , 22.40 
18.05 „ O  k r y t y k a c h  i  k r y t y c e ” , 18.20 K r o n ik a .
„ E u r e k a ” , 18.50 P a n o ra m a  l i te r a c k a ,
19.20 D o b ra n o c , 19.30 D z ie n n ik  T V ,
20 K in o  k r ó t k i c h  f i lm ó w ,  20.25 T e a tr  
T V  „ U r z ą d ”  T .  B re z y , 22.10 „10  m i ­
n u t  re c e n z j i ” , 22.20 D z ie n n ik  T V ,
22.35 P r o g r a m  n a  j u t r o ,  22.40 P o l i ­
te c h n ik a  T V .

W T O R E K

8.30 F i lm  ra d ź . d la  d z ie c i  „S ło ń c e  
w s c h o d z i d la  w s z y s tk ic h ” , 10 P r o ­
g ra m  d la  k la s  I I  „ Z u c h y ” , 11.55 Ję-

14 U tw o r y  n e o r o m a n ty k ó w , 14.35 
„ F a la  56” , 14.45 M u z y k a  lu d o w a  r ó ż  
n y c h  n a r o d ó w , 15.10 O r k ie s t r y  i '  ze ­
s p o ły  r o z r y w k o w e ,  15.30 D la  d z ie c i 
„ Z  o łó w k ie m  i  p a le tą ” , 16.05 P u b l i ­
c y s ty k a  m ię d z y n a r o d o w a ,  16.25 K o n

W y b rz e ż a , 17.15 P u b l ic y s ty k a  
m ię d z y n a ro d o w a , 17.25 „S z c z e c iń -  

« Ï Ï S S  S k i«  p o p o łu d n ie ” , 18.45 „ K ie d y  b ę d ą

z y k  p o ls k i  „ Ż o łn ie r z  i  b o h a te r ”  ^ ż y c z e ń  n
12.30 P rz y s p o s o b ie n ie  r o ln ic z e ,  • 1 -?-y ” e n ’ . 17 a k tu a in o s -
15 In fo r m a c je  i  p r o g r a m  d n ia ,
15.10 P rz y s p o s o b ie n ie  ro ln ic z e ,

n  T o'snA c\ s  ,d e s k i” , 17.20 „ L a ta ją c y  H o le n d e r ” , w ie r s z e  r .  b iiw ia -K a , i
17.5J „ N ie  t y l k o  d la  p a ń ” , 18.15 F i lm

mgr inż.

Włodzimierza
Dziekońskiego
P r o f .  P o l i t e c h n ik i  

S z c z e c iń s k ie j o d b ę ­
d z ie  s ię  21 l is to p a d a  
o  g o d z . 18.30 M sza 
S w . w  k o ś c ie le  p r z y  
u l .  K r ó lo w e j  K o r o n y  

P o ls k ie j .

10959-K

i ^ f k ?  i c iu - T e l.  37° - 97* w  g o d z - 
o d  16 d o  19. 10788-G
2 P O K O J E  z k u c h n ią ,

b u ł? .  „ Z ło t e  k a r t y ” , 18.30 P r o g r a m  N o w h iy : i  n o w in k i “ m u z y c z n e  a  R o r  1 11 s ło n e c z n e , su ch e , 
r o z r y w k o w y  . .B iu r o  b a rd z o  d o b r y c h .............y  _____,______ ... . „  i ------------1 z a m ie n ię  n a  2 k a w a le r ­

k i  w  o d d z ie ln e j d z ie ln i -
r o z f y w k o w y  „ B iu r o  b a rd z o  d o b r y c h  
p r z e w o d n ik ó w ” , 18.45 
„ W ie m  w s z y s tk o ” , 19.2i‘

m o w y  o w y c h o w a n iu ,  22.10 K o n c e r t
z n a g ra ń  c h ó r u  a  c a p p e lla  P R , 22.30 * *  S c ^ ß ie n n e g o  6 0 -  8 
.. A m b ic le  i s t a r t y ” . 22.45 O r k ie s t r a  c y \  Ł<??g i . n e g o  .  ‘ 1’on nc « - i..* . „ A m b ic je  i  s ta T ty ” , 22.45 O r k ie s t r a

s z ó s t e j  2 0 ^  F U n i U S  A  ¿ o S j ie f , -  ,a n e c ™  P R . “ ->5 O r k ie s t r y  ta n e rs  
n y  « i d ' *  " . 3 0 T V ? S  ” e ™ D '
P r o g r a m  n a  ju t r o ,  22.50 i  23.25 — P o  1 p  
l i t e c h n ik a  T V  — m a te m a ty k a  I I  r o ­
k u . P R O G R A M  I I I

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I 18 P r o g r a m  w ie c z o ru ,  18.05 W ie c z o ry  
n a  U K F ,  18.20 K r o n ik a  p o ls k ie g o

15.15 O m ó w ie n ie  . p r o g r a m u ,  .,5.20
G im n a s ty k a ,  15.30 L e k c ja  a n g ie ls k ie  
g o , 16 „ D y s u k s ja  o  p ó łn o c y ” , 16.30

P O L S K I  i  W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  n ie ­
c z y n n e ;  M U Z Y C Z N Y  —  „ H r a b in a  
M a r ic a ”  g . 19; S A L A  Z B M  —  P a ń ­
s tw o w a  O p e ra  O b ja z d o w a  z  W -w y  
—  „ W e s o łe  k u m o s z k i  z W in d s o ru ”

ty ,  19.25 „ P ie r w s i  lu d z ie  na  K s ię ż y -

g ” . “ a ^ f e ^ e S e kU  S 4
■ lm a n a c h  m a g is t ra  M o la ” , 20.20 

P r e s le y  w  r o l i  g łó w n e j,  20.35 
„ G ło s  m a ją  in s t r u m e n ty ” , 20.50 „ P a

c i,  17.05 „ Ż o łn ie r z e  i  z w y c ię z c y ’ —  _________ r  
12 o d e ., 18.15 „ L e n in g r a d  — m ia s to  ” A 1 D ? ™ !fh  M o la  •
b ia ły c h  n o c y ” , 18.45 O m ó w ie n ie  p r o  K  P r e s le y  w  r o l i  e łó w n e i.  
g ra m u ,  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie -  . , 
c ie c e i 19 N o w o ś c i n a u k i  i te c h n i s ie r b  le g e n d y ” , 21 Jazz  z n a d  N e w y , i ‘5,c e  ;  „NOWOŚCI n a U K l l  te c n n i-  M  'r o n d r o  iF r a n c ia l.
k i ” , 19.30 W ia d o m o ś c i,  20 F i lm  o  z y  
c iu  R e m b T a n d ta , w ia d o m o ś c i,  21.35 
„ C z a r n y  k a n a ł ” , 22.15 K r o n ik a .

D E L F I N  ( te l .  458-78) —  „ K r ó lo w a  
s t a c j i  b e n z y n o w e j”  g . 9.30, 11.30,
13.30 —  ra d ź . —  o d  l a t  11; „ P o c ią g i  
p o d  s p e c ja ln y m  n a d z o re m ”  —  p ro d . 
C S R S  o d  l a t  16, g o d z . 16, 18.15, 20.30 
{ p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  K O S ­
M O S  ( te l.  355-02) —  „ C z ło w ie k  
k tó r e g o  k o c h a m ”  g . 16, 18.30, 21 — 
r a d ź .  —  p a n o ra m . —  o d  la t  14; w to  
r e k :  „ G r o b o w ie c  L ig e i ”  g . 9, 11.15,
13.30, 16, 18.30, 21 — a n g . —  o d  la t  16 
—• p a n o r a m .;  C O L O S S E U M  ( te l.  
458-18) —  „ K a u k a s k a  b r a n k a ”  g . 16
—  ra d ź . —  o d  la t  11; „ O fe r t a  m a t r y ­
m o n ia ln a ”  g . 18.30, 21 — f r .  —  od  
l a t  16 —  d u b b in g ;  w to r e k :  „ P a r ^ ż
—  W a rs z a w a  b e z  w iz y ”  g . 11.15,
13.30, 16, 18.30, 21 —  p o i.  — p a n o ra m .
—  Od la t  11; B A Ł T Y K  —  ( te l .  733-35.
—  „ K a r n o  —  n ie b e z p ie c z n a  m is ja ' ;
g .  13.30, 18.10, 20.30 —  o d  l a t  14; w te  ; 
r e k :  „ W ik in g o w ie ”  g . 11.10, 13.30 |
15.50, 18.10, 20.30 — U S A  — o d  l a t  l i
—  p a n o r a m .;  „ N a  f r o n ta c h  w o jn y  
d o m o w e j”  g . 15.50 —  r a d ź .—  o d  la t  
<14; P O L O N IA  ( te l .  218-34) —  „ D z ie c i  
k a p i ta n a  G r a n ta ”  g . 10, 12 — a n g .
—  o d  la t  11 —  d u b b in g ;  „ Ż y c ie  m a ł 
ż e ń s k ie ”  g. 14, 16, 18.15, 20.30 —  f r .  
—* o d  l a t  16 —  d u b b in g  —  cz. I  
„ O n ”  ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  
M A R S  — „M a łż e ń s tw o  z  ro z s ą d k u ”  
g .  17, 19.30 — p o i,  — o d  la t  16 — 
p a n o r a m .;  F A L A  —  „ P r z e d z ia ł  m o r ­
d e r c ó w ”  g . 17, 19 — f r .  — o d  la t  16
—  p a n o r a m .;  S Z M A R A G D O W E
( Z d r o je )  —  „ O s ta tn i  b rz e g ”  g . 17 30, 
19.45 — U S A  — o d  la t  16; W IL L A  
{ G o le n ió w )  —  „ D z w o n n ik  z N o tr e  
D a m ę ”  g . 18, 20 — f r .  — p a n o ra m . 
b— o d  l a t  16; D A R  ( S ta rg a rd )  — 
„ W e ż  ją  je s t  m o ja ”  g . 18, 20 —
U S A  — o d  la t  16 —  p a n o r a m .;  IN A  
( S ta rg a rd )  —  „ Z ja d a c z  d y ń ”  g.
17.30, 19.30 —  a n g . —  o d  l a t  16; P A ­
N O R A M A  (S ta rg a rd )  — „ W e e k e n d  
w  Z u y d c o o te ”  f r . - w l .  —  o d  l a t  16.

13 M U Z  —  p l .  Ż o łn ie r z a  2 —  p r e m ie  
ra s z tu k i  W . R e z e w a  „ A r a n ż e r ”  g . 
20 ; P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y  — W o j.  
P o l .  99 —  b a jk i  d la  n a jm ło d s z y c h  
g. 16.

21.15 Ś p ie w a  M . T o n d r e  (F ra n c ja ) ;  
21.30 S z ta lu g i n a  s ie d m iu  w z g ó ­
rz a c h , 21.45 O p e ra  ty g o d n ia  „ H r a b i ­
n a ”  S . M o n iu s z k o ,  22 F a k t y  d n ia , 

W T O R E K  22.07 G w ia z d a  7 w ie c z o ró w  —  K .  J ę ­
d r u s ik ,  22.15 „ N i e  c z y ta liś c ie  — to  

7.35 L e k c ja  a n g ie ls k ie g o , 9.15 P r o -  p o s łu c h a jc ie ” , 22.35 P o w ra c a ją c a  m e  
g ra m  d la  s z k ó ł — c h e m ia , 9.45 O rr.ó  l o d y jk a  „ G w ie z d n y  p y ł  . 22,55 M ó ­
w ie n ie  p r o g r a m u ,  9.50 G im n a s ty k a ,  23 g re c k a  —  K a j l im a c h ,  23 M u z y k a  
10 W ia d o m o ś c i,  10.30 „ C z a r n y  k a -  r.o c ą , 23.45 P r o g r a m  n a  w to r e k  23.a0 
n a ł ” , 10.55 „ T o  b y ły  p r z e b o je ” , N a  d o b ra n o c  ś p ie w a  N . M o u s k o u r i,  

-------- - -  - -  24 W ia d o m o ś c i R a d ia  O N Z .15.15 O m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  15.20 
G im n a s ty k a ,  15.30 W id o w is k o  d la  
m ło d z ie ż y ,  16.30 W id o w is k o  d la  d z ie  
c i,  17 W ia d o m o ś c i,  17.05 „R o z m a ito ś ­
c i  z W . S c h w a b e ” , 18.05 L e k c ja  a n -  1602 k H z ;  o k .  200 m . ;  g . 3, 
g ie ls k ie g o , 18.30 T e le re k la m a ,  18.60
P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  19 M a g a z y n  s p o r to w y ;  Z  c y k lu :  
„ K r y m in a ły  z  P a ry ż a ” , 19.30 W ia -  m o w y  n a  te m a ty  a k t u a ln e ” .

P R O G R A M  D L A  M A R Y N A R Z Y  
I  R Y B A K Ó W

6, 15 

„R o z -

g o d z . 18—20. 10790-G
P O K O J , ś ró d m ie ś c ie ,  c . 
o ., w y n a jm ę  2 p a n ie n ­
k o m . Ż ó łk ie w s k ie g o  3— 
4. 10814-G

n a u k a  I  r ó ż n e

3 M IE S Z K A N IA  1 -p o k o -  
jo w e  lu b  je d n o  2 -p o k o -  
jo w e  w  w ie ż o w c u , k o ło  
„ K a s k a d y ” , z a m ie n ię  na  
m ie s z k a n ie  w ię k s z e . T e l.  
,70-35, g o d z . 7—15.

11010-G
.¡M IE S Z K A N IE  2 - p o k o jo -  
w e  21,17 m  k w .  n o w e  b u  
d o w n ic tw o ,  c e n tr u m , .za 
m ie n ię  n a  r ó w n o rz ę d n e  
o m n ie js z y m  m e tr a ż u .  
P o k o je  p r z e jś c io w e  w y ­
k lu c z o n e .  T e l.  462-36.

10802-G
S A M O T N A , s ta rs z a  k o ­
b ie ta  p o s z u k u je  p o k o ju  
n ie u m e b lo w a n e g o  z c. 
o . , n a  P o g o d n ie  p r z y  
k u l t u r a ln e j  r o d z in ie .  T e  
le fo n  702-32, w  g o d z . 18 
—20. 10806-G
2 P O K O J E , k u c h n ia ,  ła ­
z ie n k a , w y s o k i  p a r te r ,  
p r z y  u l .  A s n y k a ,  z a m ie  
n ię  n a  2— 3 p o k o je ,  p a r ­
te r ,  f r o n t  —  p r z y  u l .  
K r z y w o u s te g o , B o g u s ła ­
w a , W o j.  P o ls k ie g o . O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń , 
S z c z e c in , p o d  10812.

10812-G
M IE S Z K A N IE  2 p o k o je  
z w y g o d a m i,  n o w e  b u -  

U B IJ A C Z K Ę  c u k ie r n i -  d o w n ic tW o  w  M y ś lib o -
czą, 2 - r a m ie n n ą  -  s p rz e  ^ ^ S z c l ^ n i e  Ps°fcS e- 
d a m . S z c z e c in , P o c z to -  ™  .s z c z e
w a  35—5,
d a m . S z c z e c in , P o c z to -  1 4 t „ « r "
W a -js__« oci  g o d z  16 c m ie - D ą b iu  lu b  S ta rg a r -
w  i g  • ■ o - „~ « „ î ,ü s]t im .  o f  e r

O g ło sze ń ,
g o d z ^ io ^ G  ¿jzi e s z c z e c iń s k im .  O fe r  

S A M O C H Ó D  c ię ż a ro w y  ~
n o w o ś c i  m e lo d i i  b e -  m a r k i  „ D o d g e ”  —  s p rz e -  --------------- * „

N A U C Z Y C IE L  u d z ie la  a to w y c h ,  m u z y k i  r o z -  d a m . T e l.  34779. 10821-G f t I i .T r i , w • h -
le k c j i  m a te m a ty k i .  T e ł .  r y w k o w e j  o ra z  n a g r y -  „ S K O D Ę ”  1201 —  s ta n  m a r y n a r k i  n«m
433-67. 10803-G w a n ie  ż y c z e ń  p o le c a  d o b r y  — s p rz e d a m . P a r-

S tu d io  N a g ra ń  D ż w ię k o  k in g ,  B ra m a  P o r to w a . r ^ n  -ra i"
w y  eh , S z c z e c in , u l .  *  10825-G £ £  n a  o k re s  r o k u *  T e L
K r z y w o u s te g o  48. S A M O C H Ó D  „ z a s ta w a ”  39d' 10’ go<az- 9—1

I0641-G  —  s p rz e d a m . P ia s tó w  20 lu a i i- c *
( A u t o m o b i lk lu b ) .  ________________

10824-G

praca

P O T R Z E B N A  p o m o c  do  
d z ie c k a . T k a c k a  28/13.

10795-G
Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie c -

S k a . "  w lS T X  T A K S I E ™
W ie lk o p o ls k a  ł “ “ « '  ~  a p rz e ó a m .

SPRZEDAŻ ZGUBY
“ ' ' "  LOKALE

DYŻURY
S Z P IT A L E
I I  K L I N I K A  P O Ł O Ż N IC Z A  —  P o ­
m o r z a n y ;  M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE ­
C IĘ C Y  — u l .  W o jc ie c h a  7 ; P R Z Y ­
C H O D N IA  O G Ó L N A  —  a l .  J e d n . 
N a r o d o w e j  12 — g. 19—7 r a n o .  P O ­
R A D N IA  S T O M A T O L O G IC Z N A  — 
a l .  P ia s tó w  1 —  g . 20—8; S P . L E K A ­
R Z Y  S P E C J A L IS T Ó W  —  W o j.  P o l. 
42 — g . 8—20; w iz y t y  d o m o w e  o d  g . 
20—7 ( te l .  86-01).
A P T E K I
N R  3 — a l .  P ia s tó w  60 — te l.  465-17; 
N R  8 — a l .  W y z w o le n ia  107 —  te l.  
210-12; N R  46 — u l .  W ie lk a  17 — 
t e l .  372-75.
C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y  
A P T E K
N r  10 ( G l in k i ) ;  N R  12 (P o d ju c h y ) ;  
N R  11 ( D ą b ie ) ;  N R  62 ( Z d r o je ) .

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I
15.35 In fo r m a c je  i  p r o g r a m  d n ia ,
15.45 P o l i t e c h n ik a  T V  —  g e o m e tr ia

Z D Z IS Ł A W A  D Ę G A  ZgU
b i ła  le g . u b e z p ie c z e n io -

gOi a 99/12°SĆ: K r a io 7 9 L G  M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u -  T A D E U S Z  G R O C H O M ^  
P R Z Y J M Ę  b ie l iz n ę  d o  p i e c  s ta ło p a ln y  n ie -  k u Je P o k o ju . T e l .  469-76, S K I  z g u b i ł  p rz e p u s tk ę
p r a n ia .  U l .  W o jc ie c h a  m ie c k i  —  s p rz e d a m . T e l .  g o d z - 16— 18. 10853-G s to c z n io w ą . 10797-G
14/17. 10818-G g o d z . 17.00—20.00. .  ,  M A R IA N  N O W A K  z g u -

10801-G P O K °J >  k u c h n ia ,  ła -  b i ł  p rz e p u s tk ę  s to c z n io -  
z ie n k a , c . o . , n o w e  b u -  w ą . 10808-G

K U R T K Ę  k a r a k u ło w ą  d o w n ic tw o ,  z a m ie n ię  na  Z G U B IO N O  p ie c z ą tk ę :
s p rz e d a m . T e l.  ^ 3 -9 4 . 2 p o k o je ,  c . o . , n o w e  „ M H D  A r t .  S p o ż ., S k le p

_________________________________lUoOD-Lr b u d o w n ic tw o ,  d o  I I  p .  N r  99, S zcze c in , 5 -g o  L ip
S Z A F Ę  3 - d rz w io w ą ,  ( ja -  w ia d o m o ś ć :  W ie lk a  11— ca 4” . 10810-G

P R A G N IE S Z  s z c z ę ś liw e  s n ^ ) o r ®z s tó ł  o k r ą g ły  8 10787-G S K R A D Z IO N O  „W a rs z a
go  m a łże ń s tw a ,?  N a p is z : —  s p rz e d a m , u l .  B o g u -  M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie c -  w ę ”  n r  TR-2586, k o lo r u
„ V e n u s ” , K o s z a l in ,  K o -  c n w a iy  5 «. k i e,m ( c z ło n k o w ie  s ip ó ł-  n ie b ie s k o  -  s za re g o . N a -
le jo w a  7. B ły s k a w ic z n ie  T A K S O M E T R  „ H a łd a ”  d z ie ln i )  p o s z u k u je  p o k o  g ro d a  za w s k a z a n ie
p rz e ś le m y  k r a jo w e  a d -------s p rz e d a m . R e d u ty  O r  j u  s u b lo k a to r s k ie g o  n a  m ie js c a  p o s to ju .  T e l.
r e s y .  3048-K d o n a  17-a—2. 10816-G o k re s  2 l a t  w  ś ró d m ie ś -  263-72. 10815-G

w o ln y .
37/9.

MATRYMONIALNE

C u k r o w n ia  „ S z c z e c in ”  o g ła s z a  p r z e ta r g  n ie ­
o g r a n ic z o n y  n a  z w ó z k ę  i  z a ła d u n e k  b u r a k ó w  z 
k o p c ó w  d o  w a g o n ó w  w  m ie js c o w o ś c ia c h :  L u -  
b a n o w o , T r z c iń s k o - Z d r ó j ,  B o le s z k o w ic e , K r z e ś -  
n ic a , M y ś lib ó r z ,  M a s z e w o  i  R o k i ta .  W  p r z e ta r ­
g u  m o g ą  b ra ć  u d z ia ł  p r z e d s ię b io r s tw a  p a ń s tw o ­
w e , s p ó łd z ie lc z e  i  p r y w a tn e .  O fe r t y  z p o d a n ie m  
c e n y  i  m o ż l iw o ś c ią  d z ie n n e j z w ó z k i  n a le ż y  s k ła  
d a ć  d o  2 4 .X I.b r .  w  d y r e k c j i  C u k r o w n i  „S z c z e ­
c in ” , S z c z e c in , u l .  C u k r o w a  65. O tw a r c ie  o f e r t  
n a s tą p i 2 4 .X I.b r .  o  g o d z . 10 w  b iu r z e  C u k r o w n i  
w  S z c z e c in ie . Z a s trz e g a  s ię  p r a w o  d o w o ln e g o  
w y b o r u  o fe r e n ta  b e z  u z a s a d n ie n ia  d e c y z j i .

4402-K

S p ó łd z ie ln ia  P r a c y  „ M e ta lo te c h n ik a ”  w  S zcze­
c in ie ,  o g ła sza  I  p r z e ta r g  o g r a n ic z o n y  n a  s p rz e ­
d a ż  s a m o c h o d u  c ię ż a ro w e g o  F S O  „ W a rs z a w a ”  
t y p  P ic k - u p ,  n r  s i ln ik a  20-080341, n r  p o d w o z ia  
87057, c e n a  w y w o ła w c z a  18 000 z ł .  P r z e ta r g  o d ­
b ę d z ie  s ię  29 X I . b r .  o  g o d z . 9 w  b iu r z e  S p ó ł­
d z ie ln i  „ M e ta lo te c h n ik a ”  p r z y  u l .  B o i .  K r z y ­
w o u s te g o  10. P o ja z d  m o ż n a  o g lą d a ć  c o d z ie n n ie  
z w y ją t k ie m  n ie d z ie l  w  g o d z . 7.15— 15 p r z y  u l .  
K r z y w o u s te g o  10. P r z y s tę p u ją c y  d o  p r z e ta r g u  
w in n i  w p ła c ić  w a d iu m  w  w y s o k o ś c i 10 p r o c .  ce ­
n y  w y w o ła w c z e j  n a jp ó ź n ie j  w  p rz e d d z ie ń  p rz e ­
ta r g u  w  k a s ie  S p ó łd z ie ln i  „ M e ta lo te c h n ik a ” . 
O s o b y  p r y w a t n e  p o w in n y  p o s ia d a ć  z a ś w ia d c z e ­
n ie  w y d a n e  p rz e z  W y d z ia ł  K o m u n ik a c j i  P r e z y ­
d iu m  W R N  z g o d n ie  z z a rz ą d z e n ie m  M in is t r a  
K o m u n ik a c j i  z d n ia  28.1.1966 r .  4403-K

o g r a n ic z o n y  n a  s p rz e d a ż  s a m o c h o d u  o s o b o w e g o  
m d s i  „ O p e l”  n r  s i ln ik a  33572 g a ź n ik o w y  t y p  
25 L  56 K a p i ta n .  C e n a  w y w o ła w c z a  36 000 z ł. 
P r z e ta r g  o d b ę d z ie  s ię  29 l is to p a d a  b r .  o  g o d z . 
10 w  g a ra ż u  P r e z y d iu m  M ie js k ie j  R a d y  N a r o ­
d o w e j  S z c z e c in , p l .  F .  D z ie r ż y ń s k ie g o  1. W a ­
d iu m  w  w y s o k o ś c i 10 p r o c .  c e n y  w y w o ła w c z e j  
n a le ż y  w p ła c ić  w  W y d z ia le  F in a n s o w y m , p o k ó j 
62 V ' d n iu  p r z e ta r g u  w  g o d z . 8— 10. W  w y p a d k u  
n ie  d o jś c ia  d o  s k u t k u  p r z e ta r g u  w  p o d a n y m  
w y ż e j  t e r m in ie  d r u g i  p r z e ta r g  o d b ę d z ie  s ię  
9 g r u d n ia  b r .  4404-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI

D y r e k c ja  P rz e d s ię b io rs tw a  R e m o n to w o - M o n ta -  
żo w e g o  H W  w  S z c z e c in ie , p l .  O r ła  B ia łe g o  5,

W O J E W Ó D Z K IE
P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  H A N D L U  

M E B L A M I 
w  S z c z e c i n i e

in fo rm u je  o n ad e jśc iu  

K O M P L E T Ó W  S T O ŁO W Y C H  
Z  IM P O R T U

oraz  w  d u ż y m  w yb o rze  

k o m p le tó w  s to ło w y c h , k o m b in o w a ­
n y c h  i  a tra k c y jn y c h  k ra jo w y c h  

m e b li p o je d ynczych .

S przedaż o d b yw a  się w  sk lepach  
p rz y  u l.  J a g ie llo ń s k ie j 50/57, u l. M a l­
czew skiego  3-a , a l. W y z w o le n ia  9 

i  B oh . W a rsza w y  5. 

Z a p r a s z a m y  i  życzym y  dobrego  
za kup u . 4399-K

P rze d s ię b io rs tw o  
R o bó t E le k try c z n y c h  

„ E  L  E  K  T  R  O  M  O N  T  A  2 ”

p rz y jm u je

Z A P IS Y  K A N D Y D A T Ó W
na

K U R S

p rzysp oso b ien ia  w  zaw odzie  e le k tro ­
m o n te ra  p rz e m y s ło w y c h  in s ta la c ji 

e le k try c z n y c h .
W a ru n k i p rz y ję c ia :

—  ukończone  18 la t
—  pos ia d an ie  św ia d e c tw a  7 k la s  

sz k o ły  p od s taw o w e j
—  d o b ry  s tan  z d ro w ia .
C zas t r w a n ia  k u r s u  w y n o s i  3 m ie s ią c e . 

U c z e s tn ic y  k u r s u  o d b y w a ć  b ę d ą :
— z a ję c ia  p r a k ty c z n e  w  g o d z . 7—15
— z a ję c ia  te o r e ty c z n e  w  g o d z . 16—19.30 

3 r a z y  w  t y g o d n iu .
W  cza s ie  t r w a n ia  k u r s u  u c z e s tn ic y  
o t r z y m u ją  w y n a g r o d z e n ie  w  g ra n ic a h  
1 100—1 300 z ł m ie s ię c z n ie . D la  z a m ie j­
s c o w y c h  is tn ie je  m o ż liw o ś ć  z a k w a te r o ­
w a n ia .  Z a p is y  n a  k u r s  p r z y jm u je  i  
u d z ie la  in f o r m a c j i :  D z ia ł K a d r  P rz e d ­
s ię b io r s tw a  R o b ó t E le k t r y c z n y c h  „ E le k -  
t r o m o n ta ż ”  S z c z e c in , a l .  B o h . W a rs z a ­
w y  15/16 ( p a r te r ) .  4417-K

I I I  p „  te l .  81-57 p o s z u k u je  k a n d y d a ta  n a  s ta ­
n o w is k o  k ie r o w n ik a  g r u p y  m o n ta ż o w e j.  W y m a -  
g a n e  m in im u m  w y k s z ta łc e n ie  ś r e d n ie  p lu s  p r a li  
t y k a  n a  s ta n o w is k u  k ie r o w n ic z y m  o ra z  z n a jo ­
m o ś ć  p ro w a d z e n ia  r o b ó t  m o n ta ż o w y c h  u rz ą d z e ń  
c h ło d n ic z y c h .  W a r u n k i  p r a c y  i  p ła c y  d o  u z g o d ­
n ie n ia  w  d z ia le  k a d r .  W y m a g a n e  s k ie r o w a n ie  
z W y d z ia łu  Z a t ru d n ie n ia .  4407-K

Z a rz ą d  P o r t u  S z c z e c in  p r z y jm ie  d o  p r a c y  ro ­
b o tn ik ó w  p r z e ła d u n k o w y c h .  W y m a g a n y  d o b r y  
s ta n  z d r o w ia  o ra z  w ie k  19—50 la t .  Z a r o b k i  w  
a k o r d z ie  w y n o s z ą  2 700 z ł m ie s ię c z n ie . P ra c ę  
t r a k t u je m y  n a  s ta łe , p o  ro c z n y m  s ta ż u  p r a c y  
r o b o tn ic y  m a ją  m o ż n o ś ć  p o d w y ż s z e n ia  k w a l i ­
f i k a c j i  i  z d o b y c ia  z a w o d u : d ź w ig o w e g o  lu b  k ie ­
r o w c y  s p r z ę tu  z m e c h a n iz o w a n e g o , n a  k u r s a c h  
o r g a n iz o w a n y c h  p rz e z  p rz e d s ię b io rs tw o . I s tn ie je  
m o ż liw o ś ć  k o r z y s ta n ia  o d p ła tn ie  z o b ia d ó w  w  
s to łó w c e  o ra z  z p o s i łk ó w  ż y w n o ś c io w y c h  w  b u ­
fe ta c h  i  k io s k a c h  s p o ż y w c z y c h  n a  te r e n ie  p o r ­
t u .  Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  d z ia ł k a d r  i  s z k o le n ia  
z a w o d o w e g o  Z a rz ą d u  P o r tu ,  S z c z e c in , u l .  B y ­
to m s k a  7, p o k ó j  129. P r z y  z g ło s z e n iu  s ię  d o  p r a ­
c y  n a le ż y  p rz e d ło ż y ć  z w o ln ie n ie  z o s ta tn ie g o  
m ie js c a  p r a c y ,  p o d a n ie  i  ż y c io r y s .  4419-K

Z a rz ą d  P o r t u  S z c z e c in  p r z y jm u je  d o  re z e rw y  
p o r to w e j  m ę ż c z y z n  w  w ie k u  18— 45 la t .  R e je ­
s t r a c ja  o d b y w a ć  s ię  b ę d z ie  w  d n ia c h  20, 22, 24, 
X I .  b r .  w  g o d z . 7.30—9, o ra z  w  d n iu  21 .X I . 67 r ,  
o d  g o d z . 14—16 w  R e jo n ie  Ł a s z to w n i,  te l.  36-166, 
J e d n o c z e ś n ie  Z a rz ą d  P o r t u  S z c z e c in  w z y w a  da 
p r a c y  w s z y s tk ic h  r o b o tn ik ó w  r e z e rw y  p o r to w e j  
o d  d n ia  20.X I .  z m . I  d o  d n ia  25.X I .  b r .  z m  I H  
w łą c z n ie .

W y d z ia ł  F in a n s o w y  P r e z y d iu m  M ie js k ie j  R a d y  
N a r o d o w e j w  S z c z e c in ie ,  o g ła s z a  p r z e ta r g  n ie -

Zobacz W ęgry , Czechosłowację
I Bułgarię -  jesienią

P R Z Y D Z IA Ł  D E W IZ  I  W S Z Y S T K IE  F O R M A L N O Ś C I Z W IĄ Z A N E  
Z  W Y J A Z D E M  Z A Ł A T W IA  B IU R O  O ST „G R O M A D A ”  w  S Z C Z E C IN IE  

U L . Ś N IA D E C K IC H  2, T E L . 393-31 i  383-53.

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ” , w  S z c z e c in ie .  R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l .  H o łd u  
w  s k ła d z ie :  Z . C z a p liń s k i ( re d . n a c z e ln y ) ,  M . C z a r n ie c k i,  A .  K i l n a r  (z -c a  re d .  n a c z e ln e g o ) , T .  R e k , M . S z y m c z y k  ( s e k r .  r e d a k c j i ) ,  L . 
F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; za s tę p c a  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k re ta rz  r e d a k c j i  467-21, s e k r e ta r ia t  
s k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  327-77; d z ia ł  s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 460-21; B iu r o  O g ło sze ń  428-62; r e d a k c ja  p o ra n n a  (po  
P r e n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . M o ż n a  r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  
b io rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  i  K s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , a l .  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  są d o  17 d n ia  
m e r a ty .  C en a  p r e n u m e r a ty :  k w a r ta ln ie  — 37,50 z ł ;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  ro c z n ie  — 150 z ł.  P r e n u m e ra tę  n a  z a g ra n ic ę , k tó r a  Jest 
ro  K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” , W a rs z a w a , u l .  W ro n ia  23. T e l.  20-46-38, k o n to  P K O  N r  1-6-100024.

P ru s k ie g o  8; R E D A G U J E  K O L E G IU M  
W ię c k o w s k a  i  E . W itu s z y ń s k i .  T E L E -  

te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n .  51); d z ia ł  m ie j-  
g o d z in ie  6) 240-28; d a le k o p is y  240-18. 
na  k o n to  P K O  N r  10-6-13770. P rz e d s ię -  
m ie s ią c j  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p re n u -  

a 4fc p r o c .  d ro ż s z a  — p r z y jm u je  B iu -  
D r u k :  S zcze c . Z a k ł .  G r a f .  C—1
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Drugie miejsce
P o l a k ó w  

w  Soczi
W  n ied z ie lę  z a ko ń czy ły  s ię  

W  Soczi I I I  M is trz o s tw a  A r ­
m i i Z a p rz y ja ź n io n y c h  w  le k ­
k ie j a tle tyce . P rz y n io s ły  one 
jeszcze jeden  sukces naszym  
le k k o a tle to m . R eprezen tac ja  
W o js k a  P o lsk iego  p o w ró c i do 
k r a ju  z p ię k n y m  p uch a rem  za 
P m ie jsce  w  k la s y f ik a c j i ze jpo 
ło w e j o ra z  5 in d y w id u a ln y m i 
ty tu ła m i m is trz o w s k im i. Podob 
n ie  ja k  w  sobotę, w  n iedz ie lę  
P o lacy  3 -k ro tn ie  s ta w a li na 
n a jw y ż s z y m  stopn iu  p od iu m  
zw yc ię s tw a . S z o rd y k o w s k i w y  
g ra ł b ieg  na 800 m, R o m a no w ­
s k i t r iu m fo w a ł na  200 m 
(w sp ó ln ie  z re p reze n ta n te m  
N R D ), a 3 zw yc ię s tw o  w y w a l 
c z y ła  sz ta fe ta  4 x  400 m.

Akrobsci Szczecina
wygrali z Rostockiem
W  S O B O TĘ  w  szczecińsk ie j 

h a l i  s p o r to w e j o d b y ło  się m ię ­
d z yna ro do w e  s p o tka n ie  w  g im  
nas tyce  a k ro b a ty c z n e j m iędzy 
re p re z e n ta c ja m i Szczecina 1 Ro 
s tocku . D ru ż y n a  naszego w o je  
w ó d z tw a  sk ła da ją ca  s ię  z za­
w o d n ic z e k  i  za w o d n ik ó w  szcze 
c iń sk ie g o  P io n ie ra  i  L Z S  W o­
l in  p oko na ła  zespół n ie m ie c k i 
W  s tosu n ku  615,25:614,95 p k t.

Pogoń wzięta „przeszkodę" w Lasku

Derby nie przyniosły
spodziewanych sensacji

R O Z E G R A N E  W C Z O R A J N A  S T A D IO N IE  A R K O N II  D E R B Y  P o lo n ia  B y d g o s z c z  —  G w a r d ia  W a r -

N A  Z D J Ę C IU : je d n a  z 
k o le jn y c h  a k c j i  z a w o d n i­
k ó w  A rk o n ii ,  zakończona  
n iepow odzen iem . P rz y  p i ł ­
ce  —  W a lilk o , k tó re m u  
u s iłu je  p rzeszkodz ić  K asz­
te lan .

(F o to  —  St. C ieś lak)

■ Ś lą s k  W ro c ła w  4:3,

Koszykówka — I liga

Tylko do przerwy 
szczecin ia ik i dorównywały Lechowi

Po s o bo tn im  bardzo  s ła bym  meczu z pozn ań sk im  A Z S , w  
n ie d z ie lę  k o s z y k a rk i C za rnych  w  sp o tk a n iu  z Lechem  P o­
znań za g ra ły  ju ż  znaczn ie  le p ie j.  S zczec in ia n k i u w ie rz y ły  
w  swe s iły  i, d z ię k i tem u  p rze z  p ew ien  czas g ry , szczegól­
n ie  w  p ie rw s z e j p o ło w ie , b y ły  n ie  ty lk o  ró w n o rz ę d n y m  prze 
c iw n ik ie m  d la  dobrze  n o to w an e go  zespołu  pozn ań sk ich  k o -  
le ja re k , a le n a w e t p ro w a d z iły .

to m  3:2 (2:1)
L e c h  P o z n a ń  • 

l : i  (0:8)
A v ia  Ś w id n ik  —  S ta l R ze szó w  4:3, 

1:1 (0 :0)
B a i ld o n  K a to w ic e  —  W is ła  K r a k ó w  

2:1 (1 :0)
W a r m ia  O ls z ty n  —  L e g ia  W a rs z a w a  

0:5 (0:3)

II liga

Portowcy przegrali
w Gdańsku
N IE  P O W IO D Ł O  s ię  koszy­

k a rz e m  P ogon i w  G dańsku , 
gdzie  w c z o ra j u le g li A Z S -o w i 
¿2:51 (27:25). S po tkan ie  to  por 
tow cy  rozpoczę li o s try m  a ta ­
k ie m  i  u z y s k a li p ro w ad ze n ie  
.5:0. W  m ia rę  je d n a k  ro z w o ju  
g ry  do g łosu zaczę li dochodzić 
gospodarze. Po zm ia n ie  s tro n  
szczecin iacy znow u  p rz y s tą p ili 
do a taku . M im o  je dn a k , zdo­
b y c ia  k i lk u  p u n k tó w  n ie  u da ­
ło  im  się uzyskać p ro w ad ze ­
n ia . W  d ru ż y n ie  A Z S  n a jle p ­
szym  z a w o d n ik ie m  na boisku  
b y ł O R Z E C K I, zdobyw ca  20 
p k t.  D la  gości n a jw ię c e j p un k  
tó w  z d o b y li:  N O W A K O W S K I 
i— 16 i  G A W L IŃ S K I —  14.

Liga międzywojewódzka
W  S O B O T Ę  1 n ie d z ie lę  ro z e g ra n o  

k o le jn e  s p o tk a n ie  o m is t rz o s tw o  l i ­
g i m ię d z y w o je w ó d z k ie j  w  ko szykó w , 
ce  k o b ie t .  N asze  z e s p o ły  g r a ły  na 
w y je ź d z ie .  K o s z y k a r k i  M K S  w  so­
b o tę  p r z e g r a ły  p o  d o g r y w c e  z k o ­
s z a l iń s k im  B a ł ty k ie m  55:50 (19:19). 
W  n o r m a ln y m  cza s ie  w y n ik  b r z m ia ł 
47:47. W  d o g r y w c e  w  ze sp o le  M K S  
g r a ły  j u ż  t y l k o  4 z a w o d n ic z k i.

W  n ie d z ie lę  d r u ż y n a  s z c z e c iń s k ie ­
g o  M K S - u  p r z e b y w a ła  w  S zcze c in -  
k u ,  g d z ie  p o k o n a ła  D a r z b ó r  64:41 
(30:19). W  o b u  s p o tk a n ia c h  n a j le p ie j  
s p is a ły  s ię  K o s to w s k a , k tó r a  z d o b y ­
ła  42 p k t .  D o b rz e  z a g ra ła  ró w n ie ż  
B u ra  u z y s k u ją c  d la  sw e g o  ze s p o łu  
22 o k t .  i  G ro s  — 13 p k t .

•  *  *
W  s o b o tę  w  S z c z e c in k u  d ru ż y n a  

s z c z e c iń s k ie g o  A Z S  p o k o n a ła  D a r z ­
b ó r  w  s to s u n k u  51:40.

T u  n i r o
P . P . T o ta l iz a to r  S p o r to w y  z a w ia  

d a m ia , że w  T o t o - L o tk u  z d n ia  
19.X I . 1967 r .  na  k t ó r y  w p ły n ę ło  
11 020 804 z a k ła d y  w y lo s o w a n o  n a - 
s .ę p u ją c e  n u m e r y :
3, 4, 21, 25, 33, 45, d o d a tk o w a  14.

P IE R W S Z A  p o ło w a  s p o tka ­
n ia  za kończy ła  się w y n ik ie m  
29:25 d la  C za rnych . T rzeba  
je d n a k  s tw ie rd z ić , że p ozn a- 
n ia n k i g ra ły  b a rdzo  słabo. T re  
n e r gości tw ie rd z i,  że b y ł to  
n a js łab szy  lig o w y  m ecz jego 
zespołu. N a  p lus  naszym  za­
w o d n ic z k o m  na leży zapisać u - 
m ie ję tn e  w y k o rz y s ty w a n ie  błę 
d ów  p rz e c iw n ik a , co w  e fe k ­
cie p rz y n io s ło  im  p ro w ad ze ­
n ie. Radość t rw a ła  je d n a k  n ie  
d ługo . Po p rz e rw ie  pozn an ia n - 
k i p rz y s tą p iły  do generalnego  
a ta k u  i  w  k ró tk im  czasie uzy 
s k a ły  znaczną przew agę. D ru ­
gą p o łow ę  w y g ra ł L ech  w  sto 
su n k u  47:18, a c a ły  m ecz 72:48.

W  d ru ż y n ie  p ozn ań sk ie j n a j­
lepszą za w odn iczką  b y ła  re p re  
ze n ta n tka  P o lsk i — F ro m m , k tó  
ra  zdoby ła  48 p k t.  D la  C za r­
n ych  p u n k ty  z d o b y ły : K o p a  —  
17, C is z y k  —  10, D. O s tro w ­
ska i N ie śc ie re w ska  po 8, W y ­
socka —  3, F re n ce l —  2.

W  p o z o s ta ły c h  s p o tk a n ia c h  o  m i 
s t r z o s tw o  I  l i g i  w  k o s z y k ó w c e  k o ­
b ie t  u z y s k a n o  n a s tę p u ją c e  w y n ik i  
O lim p ia  P o z n a ń  —  W is ła  K r a k ó w  
62:87 (27:48), S p ó jn ia  G d a ń s k  — A Z S  
P o z n a ń  45:49 (27:21), A Z S  K r a k ó w
— A Z S  W a rs z a w a  36:60 (13:25), Ł K S
— P o lo n ia  W a rs z a w a  81:48 (44:20), 
S lę za  W ro c ła w  — K o ro n a  K r a k ó w  
56:43 (24:25).

P o  s ie d m iu  k o le jk a c h  s p o tk a ń  w  
ta b e l i  p r o w a d z i  W is ła ,  k tó r a  w y -
p rz ę d z a  m is t r z a  P o ls k i 
le p s z ą  ró ż n ic ą  k o s z y .

Ł K S je d y n ie

A o to  a k tu a ln a  ta b e la :

1. W is ła  K r a k ó w 14 57» -317
2. Ł K S  Ł ó d ź 14 488—347
3. O l im p ia  P o z n a ń 12 408—395

S p ó jn ia  G d a ń s k 11 431—372
5. L e c h  P o z n a ń 11 416—398
6. P o lo n ia  W -w a 11 347—364
7. A Z S  P o z n a ń 10 395—368
8. A Z S  W a rs z a w a 9 391—404
9. K o ro n a  K r a k ó w 9 338— 364

10. S lę za  W ro c ła w 9 361— 433
11. A Z S  K r a k ó w 7 272—346
12. C z a r n i S z c z e c in 6 259—568

S po tkan ie  obu w czora jszych  
ry w a li  chociaż n ie  s ta ło  n? 
zb y t w y s o k im  poziom ie, by ło  
je d n a k  in te re s u ją c y m  w id o w i­
sk iem  i szkoda je d yn ie , że w  
d ru g ie j części m eczu u  n ie k tó ­
rych  za w o d n ik ó w  w z ię ły  górę 
zb y t w y b u ja łe  tem pe ra m e n ty  
—  pod ty m  w zg lędem  trzeba  
p rzyznać, iż  a tm osfe ra  na bo­
isku  b y ła  b a rd z ie j gorąca n iż 
(czego się p rzed  meczem oba­
w ia n o ) na try b u n a c h .

Z  obu „a k to ró w ”  p uch a row e ­
go p o je d y n k u  w ię ce j serca do 
g ry  w k ła d a li zaw odn icy  gospo­
d a rzy , k tó ry c h  szybk ie  akc je  po 
obu s k rzyd ła ch  bardzo  często 
zagraża ły  b ram ce dobrze w  ty m  
d n iu  zresztą  dysponow anego 
B ia łk a  — Pogoń n a tom ias t w a l­
czy ła  b a rd z ie j opanow an ie  i  spo 
k o jn ie , bez zb y tn ie go  angażo­

w a n ia  się i  nerw ow ośc i. Losy 
sp o tka n ia  w a ż y ły  się do c h w ili 
zdobyc ia  p rzez  p o rto w c ó w  d ru ­
g ie j b ra m k i (zb y t e ne rg iczn ie  
chyba  kw e s tio n o w a n e j przez 
gospodarzy), gdyż stan 0:1. p rzy  
n ies łabnących  w ypadach  gospo­
darzy , a b s o lu tn ie  n ie  g w a ra n ­
to w a ł jeszcze gościom  sukcesu.

(get)

A  O TO  pozosta łe  ro zs trzyg ­
n ięc ia  1/16 P uch a ru  P o lsk i:

G O W Ą  P O G O N IĄ , K T Ó R Y C H  S T A W K Ą  B Y L  A W A N S  DO 1/8 (o:o>.
P IŁ K A R S K IE G O  P U C H A R U  P O L S K I, Z A K O Ń C Z Y Ł Y  S IĘ  U n ia  R a c ib ó rz  -  S z o m b ie r k i B y  
Z W Y C IĘ S T W E M  P O R TO W C Ó W  W  S T O S U N K U  2:0 (1:0).
B R A M K I D L A  Z W Y C IĘ Z C Ó W  Z D O B Y L I: K IE L E C  (Z  W O L ­
NEG O) I  K S Z Y S T O L IK .

T A K  W IĘ C  na bo isku  w  Las­
ku  n ie  dosz ło  d o  lo k a ln e j sen­
sa c ji, ja k ą  b y łob y  w y e lim in o ­
w a n ie  P ogoni z ro z g ry w e k  p u ­
ch arow ych . L iczo n o  się przecież 
z tą  m oż liw ośc ią  b io rąc  pod u - 
w agę słabszą o s ta tn io  dyspozy­
c ję  p ie rw s z o lig o w c ó w  oraz prze 
m a w ia ją c y  za m ło d y m  zespołem 
A rk o n ii  a tu t jego w łasnego sta­
d io n u . O kaza ło  się je dn a k , iż 
b a rd z ie j dośw iadczony, m a jący 
lepsze p rzyg o to w a n ie  tech n icz­
ne zespół tre n e ra  Ż y w o tk i góro­
w a ł nad  ż y w io ło w y m  i  a m b it­
n ym  team em  p row adzonym  
p rzez  b y łego  nap as tn ika  A rk o ­
n ii,  J e ro m in ka .

Na III froncie

Udar traci punkty
W  O S T A T N IE J  k o le jc e  spot­

k a ń  ru n d y  je s ie nn e j p rz o d o w ­
n ik  I I I  l ig i  poznańska  W a rta  
doznał p o ra żk i w  G d y n i p rze­
g ry w a ją c  z B a łty k ie m  0:1 (0:0). 
Z w yc ięską  b ra m kę  d la  gospo­
da rzy  zd ob y ł w  o s ta tn ie j tn in u  
:le sp o tka n ia  T a nd e ck i.

T A K  w ię c  p iłk a rz e  szczeciń­
s k ie j A rko m ii, k tó rz y  w  p rz y ­
ś lą  n ied z ie lę  g ra ją  u sieb ie  z 
O lim p ią  E lb lą g  m a ją  szanse za 
kończyć  ro z g ry w k i zd ob yw a ­
ją c  t y tu ł  m is trz a  jes ie n i.

W  p rzysz łą  n ied z ie lę  rozegra  
n y  będzie ró w n ie ż  d ru g i zaleg­
ły  m ecz L e c h ia  —  P o lon ia  
Bydgoszcz.

A  o to  w y n ik i w czo ra jszych  
g ie r :

W o jk o w ic e  — C ra c o v ia  0:2 (0:1) 
G ó r n ik  C z e r w io n k a  — O d ra  O p o le  

0:4 (0:1)

O l im p ia  P o z n a ń — Ł K S  Ł ó d ź  0:1 (0:0) 
T h o re z  W a łb r z y c h  —  G K S  K a to w i ­

ce 0:1 (0:1)

Tenis stołowy
N A J L E P S Z Ą  z a w o d n ic z k ą  t u r n ie ju  

k la s y f ik a c y jn e g o  w  te n is ie  s to ło ­
w y m  o k a z a ła  s ię  Z o f ia  R A D W A N , 
k tó r a  p o k o n a ła  w s z y s tk ie  s w o je  r y ­
w a lk i  i  z a ję ła  p ie rw s z e  m ie js c e . W  
g r u p ie  ju n io r e k  z w y c ię ż y ła  L id ia  
P A D E .

I I I  L I G A

F lo ta  — B u d o w la n i  B d g 1:1 (0:0)
T u r  — P o lo n ia  G d . 2:0 (1:0)
B A Ł T Y K  —  W A R T A 1:0 (1:0)
C a lis ia  — V ic to r ia 2:2 (1:1)
P O M O R Z A N IN  —  D Ą B 2:1 (1:1)
D a rz b ó r  — G ó r n ik K . 0:1 (0:0)

T A B E L A

1. W a r ta 22:8 36—9
2. A R K O N IA 22:6 27—7
3. B a ł ty k 21:9 28— 17
4. L e c h ia 18:10 22— '2
5. O lim p ia 16:12 17 - 17
6. G ó r n ik  K . 16:14 18- 19
7. F lo ta 16:14 12—15
8. P o lo n ia  G d . 15:15 18— 16
9. T u r 14:16 20—25

10. V ic to r ia 14:16 22—31
11. P o m o rz a n in 13:17 25—32
12. C a lis ia 12:18 16— 18
13. P o lo n ia  B d g . 12:16 15—18
14. B u d o w la n i 10:20 17— 24
15. D Ą B 8:22 13—26
16. D a rz b ó r 7:23 10—30

W  M eksyku  
-  bez sukcesów

T r iu m f a to r e m  X I V  W y ś c ig u  K o la r  
s k ie g o  D o o k o ła  M e k s y k u  z o s ta ł K o ­
lu m b i jc z y k  A lv a r o n  P a c h o n , k t ó r y  
w  łą c z n e j k l a s y f i k a c j i  o s ią g n ą ł 
czas 55:45,08 i  w y p r z e d z i ł  o  3.29 sw e ­
go  r o d a k a  M a r t in a  R o d r ig u e z a  o ra z  
o 4.59 H o le n d ra  R en e  P y n e w a . Z e ­
s p o ło w o  t r iu m fo w a ła  e k ip a  K o lu m ­
b i i  — 167:35.35 w y p r z e d z a ją c  M e k ­
s y k  o 23.59 i  Z w ią z e k  R a d z ie c k i o 
43.38. P o la c y  w  te g o ro c z n e j im p r e ­
z ie  s p is a l i  s ię  z n a c z n ie  s ła b ie j n iż  
p r z e d  r o k ie m  p o d c z a s  sw e g o  d e b iu ­
tu  n a  m e k s y k a ń s k ic h  szosa ch . W  
g e n e ra ln e j k la s y f i k a c j i  z e s p o ło w e j 
P o ls k a  z a ję ła  10 m ie js c e  i s t r a c i ła  
d o  z w y c ię z c ó w  2:23.53. I n d y w id u a l ­
n ie  J ó z e f G a w lic z e k  u p la s o w a ł się 
na  14 m ie js c u  ze s t r a tą  17.30 do  P a 
c h o n a , R y s z a rd  Z a p a ła  z a ją ł  29 
m ie js c e , T y m o te u s z  M a c y s z y n  —  45, 
a B e n e d y k t  B a ś c ik  —  65, w ś ró d  95 
z a w o d n ik ó w ,  k tó r z y  z d o ła l i  u k o ń ­
c z y ć  t r u d n y  w y ś c ig .

Reprezentantki ZSRR
dominowały
w Kopenhadze
W  S T O L IC Y  D a n i i  z a k o ń c z y ły  s ię  

d w u d n io w e  — I I I  m is t rz o s tw a  ś w ia  
ta  w  g im n a s ty c e  a r ty s t y c z n e j.  P ię k ­
n y  s u k c e s  o d n io s ły  r e p r e z e n ta n tk i  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , k tó r e  z d e c y ­
d o w a n ie  d o m in o w a ły  w ś ró d  g im n a -  
s ty c z e k  16 k r a jó w  u c z e s tn ic z ą c y c h  
w  te g o ro c z n e j im p r e z ie .  M is t r z y n ią  
ś w ia ta  w  w ie lo b o ju  zo s ta ła  n ie s p o ­
d z ie w a n ie  1 6 - le ln ia  u c z e n n ic a  H e le ­
n a  K a rp u c h in a  (Z S R R ), o s ią g a ją c  W 
4 k o n k u r e n c ja c h  w y s o k ą  ią c z n ą  n o ­
tę  37,199 p ie t. W ic e m is t r z y n ią  ś w ia ta  
z o s ta ła  2 6 - le tn ia  U te  L e h m a n n  
(N R D ) — 36,965 p k t . ,  a d w a  n a s tę p ­
ne  m ie js c a  p r z y p a d ły  w  u d z ia le  L u  
b o w  S e re d a -P a ra d je w e j — 36,933 p k t .  
i  N a ta l i i  O w c z y n n ik o w e j  (o b ie  
Z S R R ) —  36,833 p k t .  N asze  re p re z e n  
t a n t k i ,  k tó r e  w  s o b o tę  w y p a d ły  s ła ­
b o , z n a c z n ie  le p ie j  ć w ic z y ły  w  d r u ­
g im  d n iu  z a w o d ó w . B a rd z o  e fe k tó w  
n ie  w y p a d ły  z w ła s z c z a  w y s tę p y  p o -  
z n a n ia n k i  G r a ż y n y  B o ja r s k ie j  w  u -  
k ia d z ie  ta n e c z n y m  o ra z  ze s k a k a n -  
k ą .  W y s ta r c z y ło  to  je d n a k  t y lk o  d o  
z a ję c ia  p rz e z  B o ja r s k ą  14 m ie js c a  
w  c z w ó r b o ju ,  a S z c z e p a ń s k a  u p la ­
s o w a ła  s ię n a  18 m ie js c u . Z ło t y  m e ­
d a l w  ć w ic z ę  :a ch  ze s k a k a n k ą  z d o  
b y ła  S i in ia ń s k a  p rz e d  K a rp u c h in ą ,  
a w  u k ła d a c h  ta n e c z n y c h  z w y c ię ż y ­
ła  S e re d a  p rz e d  O w c z y n n ik o w ą .  M i  
s t r z y n ia m i ś w ia ta  w  ć w ic z e n ia c h  
z e s p o ło w y c h  z o s ta ły  g im n a s ty c z k i  
Z S R R  (18,575 p k t . )  p rz e d  C SR S 
(18,375 p k t . ) .  P o lk i  z a ję ły  9 m ie js c e  
(17,450 p k t . ) .

Drogie zwycięstwo 
bokserów

W  N IE D Z IE L Ę  b o k s e rz y  P o ls k i 
p o łu d n io w e j  r o z e g r a l i  d r u g ie  s p o tk a  
n ie  w  N R F  p o k o n u ją c  W ir te m b e r g ię  
w  s to s u n k u  15:5.

PIŁKA RĘCZNA

W  K O L E J N Y M  M E C Z U  p o d ­
czas t u r n ie ju  p i ł k i  rę c z n e j o
„ P u c h a r  B u k a r e s z tu ” , P o la c y  — 
g r a ją c y  ja k o  r e p re z e n ta c ja  W a rs z a ­
w y — p r z e g r a l i  z r e p re z e n ta c ją  J u ­
g o s ła w ii  9:24 (3:12). W  p o z o s ta ły c h  
n ie d z ie ln y c h  m e c z a c h  Z S R R  p o k o ­
n a ł  m ło d z ie ż o w ą  r e p re z e n ta c ję  B u ­
k a r e s z tu  18:17 (9:8 ), a  p ie rw s z y  ze ­
s p ó ł g o s p o d a rz y  im p r e z y  w y g r a ł  s  
B u d a p e s z te m  17:16 (7:7).

Dick Tiger
obronił tytuł 
mistrza świata

Z A W O D O W Y  m is t r z  ś w ia ta , w a g i 
p ó łc ię ż k ie j ,  N ig e r y jc z y k  D ic k  T ig e r  
o b r o n i ł  t y t u ł  m is t r z o w s k i  w  p o je ­
d y n k u  z  a m e ry k a ń s k im  b o k s e re m  
R o g e re m  R o u s e . W a lk a  o d b y ła  s ię  
w  L a s  V e g a s . T ig e r  w y g r a ł  p rz e z  
I k o  n a  p o c z ą tk u  X I I  r u n d y .  J e g o  
r y w a l  b y ł  p r z e d te m  t r z y k r o tn ie  n a  
d e s k a c h . Z  76 s to c z o n y c h  d o ty c h ­
czas w a lk  T ig e r  w y g r a ł  58 (26 —  

p rz e d  cz a s e m ), z r e m is o w a ł —  3, a p rz e  
g r a ł  —  15.


